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Prezes Rady MiniStr6w Piotr 
Jaroszewicz wystosował depeszę 
1ratulacyjną do premiera Repu­
bliki Zairu Mpinga Kasendv z 
okazji powołania go na 'to stano­ POPULIRIY 

W nleddelę 28 bm. odbyły się uroczyste promocje absolwen­
tów wyższych uczelni wojskowych na pierwszy stopień oficer.­
ski. Wraz z nominacją. na stopień podporut'znika - otrzymali 
oni tytuły inżynierów ora; dyplomy ukończenia studiów wyż­
szych. 

wisko. 

Jutro 8 stron 
11 września Centralne Dożynki w Lesznie 

Szczególnie uroczysty charakter 
miała promocj& w Wyższej Szkole 
Oficersk ie ' Wojsk Łączności im 
płk. Bolesława Kowalskiego w 
Zegrzu k Warszawy. Uczelnia ta 
kształci w,vsoko kwalifikowanych 
oficerów-specjalistów łączności. do­
wódców i wychowawców żołnierzy 
dla wszystki ch rodza.iów sił zbro.i­
nych. 

Aktu promocji dokon ~ł członek 
Biura Politycznego KC' PZPR. mi­
nister obronv !'! E.Todow"i gen. ar­
mii W1>,iriech JaruiĄl~ki. 

ducha. Uczcie ją myślenia w . pań­
stwowych kategoriach, w społecz­
ny m interesie z soci alistvcznej no-
iycji Utrwalajcie zaufanie do , 
władzy ludowej, do PZPR. Umf.c­
niajci<> więzi z ludźmi pracy, z: 
klasa robotniczą. z młodzieżą Do­
ceniajcie dorobek naszego narodu, 
•zanuici .- ofiarn ość ookoleń. z któ· 
rych trud u wyrósł kształt dzisiej­
szej Polski. 

POSIEDZENIE 
I 

Zwraca.ia <' sic d<· nowo nromo- 4 
wanyc t oficer61' gen W J a ruzel-

PAŹDZIERNIKA 
ski podk rE>ślil m. in .. i ż oromoc.ia 
oficer~ka stanowi zawsze doniosłe 
wydarzenie Nowy oreżny rzut ka­
drowv zasila nasze szPregi. rozsze­
rza rodzine woi~kową. 

Dowodzenie w czasach poko.iu -
stwierdził minister obronv ns.To­
dowei - to orzede wszystkim szko 
lenie i wycho~·anie Tworzą one 
podstawę i ksz!tłtują zdolność 
sprostania na.lcięższei oróbie -
walce Stad też i miara waszej 
odP<>wf edzialnośc i za nodległvch 
żołniE>rzv a wiec za młodzież -
~tanowiaca nadzieje Mrodu . terd­
nleiszość I orzv•złość- oi<'T.vznv Za­
gr~ewaide w niei oatr iotvczneito 

Sesja Rady 
Najwyższej ZSRR 

Jak informuje agencja TASS, 
Prezydium Rad y Najwyższej ZSRR 
postanowiło zwołać 4 październi­
ka 1977 r. w Moskwie nadzwvczajną 
VII sesję Radv Najwyższej Związ­
ku Socjalistycznych Republik Ra­
dzieclti t'h SesiR rozpatrzv projekt 
konstytuci i ZSRR. Z udziałem 1astępey członka Biura Politycznego KC PZPR, 

sekretarza KC - JERZEGO t,UKASZEWICZA, odbyło się w 
Lesznie, w sobotę (27 bm.) kolejne posiedzenie Komitehl Orga­
nizacyjnego Centralnych Doży.nek. Obradom przewodniczył 
I sekretarz KW PZPR - STANISł.AW KULESZA. Tegoromne 
święto plonów odbędzie się 11 września br. w ·Lesznie. Warszawa - Kalisz - Konin - Poznań 

W całym województwie trwają 
ostatnie przygotowania do tej wa-

Oświatłczenie SW APO 
Organizacjr. Ludu Afryki Połud­

niowo-Zachodniej (SWAPO) oświad 
czyła o swym zdecydowc.aiiu do­
prowadzenia do ii:wycięskiego koń­
ca walki z okupacją RPA w Na· 
mi bi i. 

znej imprezy. Społeczeństwo lesz­
czyńskie solidnie przygotowuje się 
do święta plonów Odnowiono 
osiedla i ulice w miastach, zagro­
dy wiejskie. Nowy wystrój otrzy­
mały zc.bytkowe kamienice w Le­
sznie, Rydzynie, Smirlu i Osiecz­
nej. Wybudowano i oddano do 
użytku wiele nowych obiektów 
gastronomicznych, handlowych i 
usługowych . Okazale prezentuje 
się stadion im. A Smoczyka, któ- . 
ry po modernizacji pomieści 24 
iys. widzów. JCilka m!ut ow.ryma­
ło nowe ronrtązania komunin'­
cyjne m in. Leszno - nowocze­
s~ 4-pasmową obwodnicę, a Koś­
cian - rondo 

Zgierskie Zakłady Przemysłu Wełnianego im. J. PietrusJ.ń­
skiego - „Zeltor" w IV Ogólnopolskim Konkursie DO-RO zd'.>­
były trzecie miejsce. Uzyskały też tytuł najlepszego eksportera 
w branży za rok 1976. Produkują coraz więcej i coru lepiej. 

Za wszystkimi tytułami. wyróżnieniami, czy roonącymi wskaź­
nikami produkcji kryje się zawsze wysiłek getek robotniezy.:h 
dłoni. To właśnie dzięki takim jak (na zdjęciu - od ltiwej); 
Jadwiga Stolarska, Stanisław Olejnfńzak, Kazimierz Barań8ki, 
Czesława Wiłczak, Tadeusz Kaźmfercsalr., l!:lżbleta Pf'rka, Sta­
nisława Morekan, Jadwira Pfzybysz, Stefan Kierzkowski i Ur­
nula Sokół, ZPW Im. J Pletrusińskie&o należą do przodujq-

Święto „Trybuny Ludu" 
zakończone 

cyeh. {ptom) 
Opublikowane w Luandzie ośwlad 

czenie SW APO stwietllla ,rówil.!eż. 
że reżim P.retorll. łtor1yatai11cv I 
pomocy Imperialistycznych kół na 
Zachodzie, ciągle zwiększa liczbe 
swych wolsk w Namibii. Armia 
okups:cyjna liczy obecnie 60 tys. 
żołnierzy. 

O przed ębiorJttwi m piszemy na str. ~ w 

Licznymi imprezami o charakte­
rze społecuio-politycznym i festy­
nem ludowvm zakończyło się w 
Poznaniu w ostatnią sobote i nie­
dzielę łierpn l a teioroczne święto 
organu KC PZPR „Trybuny Lu­
du". które w br. t'Q raz nierwszy 
~rganizowane było również ooza 
stolicą. Jak wiadomo, w p0prze­
dnich tv1todniach gospodarzami te.' 
go masoweg,, spotkania czvtelnl­
ków z !eh gazetą byłv Warszawa. 
a na~tępnie Kalisz i Kahin. 

artykule pt. ,,Bez fałszywej skromności„. 
Fot.i Z. Gorzldewtcs 

DP" 
Pawrót C. Vance'a 
z podróży po krajach 
Dalekiego WschOW 

Solidnie do święta 1>lonów przy­
gotowała sie leszczyńska wieś. Ka­
prysy aury - huragan, powódź, 
gwałtowne ulewy z gradobiciem 
spowodowały. że tegoroczne żniwa 
są wyjątkowo trudne. &lnicy do­
kładi;.j4 jednak wszelkich starań, 
by straty spowodowane przez wa­
runki atmosferyczne były jak naj­
mniejsze Mimo tych trudności, 
!l'ieszkańcv wsi w pełni zrealizo~ 
wali program przygotowań do 
Centralnych Dożynek. Uporządko­
wano zagrody. wybudowano wiele 
kilometrów wiejskich dróg i ulic. 
Ogólru: wartość czynów s1>0łeoz­
nych w:vkonanych przez mieszkań­
ców województwa wynosi 75 mln 
:tł. 

Reporterski rajd 
" 

Miniona sobota I niedziela były dla rolników I słałb rolnych 
kolejnymi dniami wytęionej pracy. W województwach: łód1-
kim, piotrkowskim, sieradzkim i skierniewickim wysiłek ki~­
rowano zwłaszcza na skoszenie I zwiezienie źyta, lr.t6re10 ter­
min zbioru jest w tym regionie opómiony o około trzech tygod­
ni. Dokonywano takźe sprzętu owsa, pszenicy I jęczmienia. 
Równocześnie - korzy~tajl\c z porody - wielu rolników kon­
tynuowało prace przy zbiorze siana, wykopkach ziemniaków 
i przygotowywaniu pól pod przyszłoroczne plony. 

PrzPz dwa dni mieszkańcy sto­
licy Wielkopalski i woiewó<lztwa 
uczertniczy!i w bardzo ~trakcyj. 
nvm fo~tvnie te.I oopularnei ~aze­
ty. który stał sie również okazja 
do orezentacji dorobku kul!uralne­
go. osiagnięć społeczno-gospodar­
czych regionu. a także nawiąza-

Obwód kapelusza 1 m 

Sekretarz stanu USA, Cyrus 

Rekordowv orzvb 
4-letni Reiko Mterch z mteJscowo· 

ścl Frledland w okręgu Frankfurt 
nad Odrą ma szanse zostać rekor­
dzistą wśr6d tegorocznych zbieraczy 

Vance zakończył w sobote swą 
podróż Po krajach Dalekiego Wscho 
du i udał się z Tokio w droge Po 
wrotna do kraju. W ostatniej roz­
mowie z japońskim ministrem 
spraw zagri;.11icznych Iichiro Ma­
toyama omawiane m. in. sprawy 
polityki azjatyckiej USA i Japa­
nii. Przedyskutowano także gpra­
wv · stosunków dwustronnych. a 
zwlasz·~a problem ogromnych nad 
wyżek japońskich w handlu z 
USA. 

Starostami tegorocznych Central­
nych Dożynek siv. Edmund Apo­
linarski z Państwowego Ośrodka 
Hodowli ZarodoW<?j Osowasień i 
Apolonia Olejniczak - rolni~ . in­
dywia11alny z Krobi Starej . ~sy­
stentami starostów; Krzvsztof 
Kwiatoń - rolnik z MorE:Ćzewa 
I Władysława Bobrowska z RSP 
B.onikowo. 

Prace żniwne są w tym roku wy­
jątkowo utrudnione. W wielu rejo. 
nach zamoczone zboża trzeba kos1Ć' 

kosami mimo wystarczającej_ ilo­
ści sprzętu. Stojące w' mendla..:h 
żyto i owies przestawia się lub 

rozwiązuje snopki dla szybszego ęnyb6w w NRD. Podczas zabawy w 
przeschnięcia. Równ!'.>CześnJe dok.J- fesle zna l azł on olbrzymi !(rzyb j a­
nuje ~·ę omłotów i ziarno ńatvcn- dainy zwany parssolowcem o wy-

. . . . • •okoścl 40 centymetrów. 
miast 1eruJe do suszarń 1 maga· Grzyb ważył bl!skc pół k!lograma, 
zynów. j a c>bw6d jego kapelusza wynosił 

(Dalszy ciąg na str. 2) metr. 
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wte li\ przyozyny, dla kt6rych u­
waca obserwatorów politycznych 
skoncentrowała - się na Pekinie. 
Stało się to z l uwagi na zakoń-

czony niedawno XI Zjazd KPCh i wybór 
noweco Biura Politycznego, a następn:ie 
z powodu przyjazdu do stolicy Chin se­
kretarza stanu USA Vance'a. 

Zjazd potwierdził oficjalnie to, co w•ia-
1 dome było ' już wcześniej - Teng Siao­
-ping znów wrócił w pełnd chwały na 
arenę polityczną jako wiceprzewodnl · 
czący partili, co skłon.ni do kwiecistych 
porównań a:tjatyccy korespondenci akre­
dytowani w Pekin.ie określili jako „po­
wtórne zmartwychwstanie" głównego fa­
wory ta zmarłego premiera Czau En-Jaja 
człowieka odsądzonego od cze~ i wi;l „y 
przez „bandę czterech". 

Zgodnie z przewidywaniami Teng wy­
l!łos.ił na Zjeździe przemówienie końco­
we, w którym jako twórca maksymy 
„nieważne czy Ir.ot jest czarny esy bia­
ły, byle dobrze łowił myszy" nawoływał 
do tego, by podjąć ciężką pracę, a za­
przestać pU.Stej gadaniny. Tylko on mógł 
sobie, z: pozycji pragmatyka, pozwolić n.a „ 
~ aformułowa.nie w państwie, w któ-

rym wszelkie najbardziej istotne proble­
my starano się rozw·iązywać przy pomo­
cy cytatów przewodniczącego Mao. Na­
wet jego następca, Hua Kuo-feng, w 
swój referat programowy zdołał wpleść 
tyle cytatów Mao, że stanowią one jed­
na . trzecią objętości tegoż referatu. 

Teng starał się być bardziej rzeczo­
wy akcentował konieczność razpraw1e­
rua się z niedobitkami „czteroosobowP.j 
bandy", co zresztą interpretuje się jako 
przyzna.nie, że wpływy jej są 3eszcze 
znaczne, a poza tym kładł nacisk na 
potrzebę przeobrażeń w gospodarce chiń­
skiej, co ma umożliwić odrobienie orrom­
n.ego zacofania, za co oczywiście obarc~a 
sie odpowiedzialnością ową „bandę". 

Obserwatorzy komentujący Zjazd zwra­
cają też uwagę na inny, także znamien­
ny fakt. Otóż Hua Kuo-feng, k~y mó­
wll w swym referacie o rehabilitacji 
Tenga pominął pewne fakty milczeniem. 
Chwalił Mao za decyzję mianowania go 
(Hua) „pierwszym wiceprzewodniczącym", 
ale dyskretnym milczeniem pominął to, 
ie tenże Mao. tego samego zresztą drua, 
pozbawił Tenga wszystkich stanowisk w 
'(lart.\.i i poza n.ią. Interpretuje się to jako 
„niepełną rehabilitację Tenga". 

Zwraca &ię też uwagę na inną sprawę. 
otóż nowe Biuro Polityczne KPCh, liczą­
ce 23 członków, ma w swym składzie al 
12 wyższych wojskowych. Są to ludzie, 
podobnie jak reszta Biura, w mocno po­
deszłym wieku: Je Cien-iing 80 lat, Lill 
Po..czeng 85, Nie Zung-czen 78. Su Sia·ng­
-cien 76. Ponieważ także i Teng już 
dawno przekroczył siedemdziesiątkę snu­
je się spekulacje, że wewnętrzna walka 
o władzę wcale się nie skończyła, a o­
becny okres należy traktować jako c.iszę 
przed but'Z4. 

Przybyciie do Pekinia Vance'a odwr6cl· 
ło uwagę od spraw wewnętrznych Chin -
zaczęły się spekulacje co do możliwości 
osiągnięcia jakichś konkretnych porozu­
mień, ale kiedy po kolejnych spotkaniacb 

amerykańskiego dyplomaty • Ruanc Hua 
(chiński minister spraw zagranicznych) 
zaczęły się pojawlaó komu.nlkaty w któ· 
rycb przeważały sformułowania w rodea· 
ju "rozmowy były szczere, potyteezne i 
rzeczowe" od razu stało slę Jasne, ie 
pojawiły 1lę poważne rozbieżności. Na 
drodze do pełnej normalizacji stosunków 
amerykańsko-chińskich lltanęła raz jea­
cze S11rawa Tajwanu. 

Prezydent Carter znajduje &ię w szcze­
gólnie trudnej sytuacji - liberałowie rta­
ciskają go, by jak najszybciej nawiązał 
pełne stosunki · dyplomatyczne z Chinami, 
odżegnał, się od Tajwanu. Z kolei ugru­
powania konserwatywne uważają. że USA 
nadal powinny ochraniać wyspę. Ponie­
waż prezydent uzależniony jest od po­
parcia konserwatystów przy ratyfikacji 
nowego układu w sprawie Kanału Pa­
namskiego (pisałem o tym w ubiegłym 

tygodniu), więc nie chce ich drażnić. Stąd 
bezowocność misji Vance'a, jefo zdener­
wowania z tym związane, którego nawet 
nie starał się ukryć podczas spotkania 
z dziennikarzami na lotnisku po przylo-
cie do Tokio. 1 

pore oiywłenie dyplomatyczne da­
je się zauwazyó na południu Afry· 
ki. Do stolicy Zambii Lusaki 
przybyli szefowie „państw fronto-

wych" - Tanzanii, Mozambiku, Anroli i 
Botswany, by przedyskutować raz jeszcze 
problem Rodezji, W poniedziałek (diriś) 
dołączą do nieb dw,a;I inni dyplomaci -
Andrew Young (USA) J David Owen 
(W. Brytania). 

Wedhlg n.ie potwierdzonych informacji 
przywożą oru ze sobą wspólny, amery. 
kańsko-brytyjsk; plan, w myśl którego 
Anglia przyjęłaby na siebie odpowie­
dzialność za Rodezję na „okre$ przej­
ściowy", to ,.:naczy do wyborów powszech­
nych, zorganizowanych w myśl zasady 
„jeden obywatel - jeden głos" , Rząd Iana 
Smitha podałby się do dymisji, rozwirt-

zano by 1iły zbrojne białych Rodezyjczy­
ków, ale także rQIZbrojono by oddziały 
Frontu Patriotycznego Z~babwe. ONZ 
wysłałaby do tego kraju swe siły pokójo_ 

we. Propozycje te przewidują też miliard 
dolarów odszkodowania dla białych mie­
szkańców Rodezji. 

Za.nim jes~ze 6w nowy pllllll został 
przedstawiony oficjalnie, obie zaintereso­
wam~ strony przyjęły go kirytycznie, wła­
sciwie odrzuciły. Szczególnie kategorycz­
ny był rząd w Salisbury określając ini-
cjatywę amerykańsko-brytyjską jako • 
„nie do przyjęcia". Afrykańskie państwa 
frontowe kwestionują głównie ndezwylt­
le 'J'Y50kie odszkodowanie dla białych 
i rozbrojenie oddziałów Frontu Patrio­
tycznego Zimbabwe. 
Należy się spodziewać, że Young l 

Owen 1>rzeżyją w Lusace trudne chwile. 
Na ogół przewiduje się fiasko ich misji 
mediacyjnej, gdyź biali Rodezyjczycy po­
czuli się pewniejsi po ogłoszeniu, że 1c11 
potężny sojusznik. Republika Poludn10-
wej Afryki. przym~erza się do produk· 
cji bomby atomowej. Rasiści rodezyjscv 
liczą, te Ich koledzy z RPA rzucą na 
szalę cał11 swą potęgę militarną. łącznie 
z atomową, by nie dopuś<" IĆ do obalemQ 
władzy białej mniejszości . 

W Pretorii, stolicy RPA, usił11je sie 
przekona6 śwłatowlł opinię publiczni\, że 
wiadomość o atomowych ambicjach BPA 
to plotka wyssana z palca, ale awet 
rządy Angłii I Francjf wyraziły już ~we 
Eaniepokojenle, eo by przemawiało za 
tym, f:e coś afę tam kluje. Oba te pan­
stwa wiedzą, że jeśli wypadki potoczą 
się w kierunku sygnalizowanym to gniew 
pafustw afrykańskich obróci si ę właśnie 
przeciwko Paryżowi I Londynowi, bo 
stamtąd właśbie RPA uzyskała technolo­
gię atomową, którą teraz będzie mogła 
szantażować całą Afrykę. 

HENIY.K WAlENDA 

nia bliższych kontak tów czytel ni­
ków z dzien nikarzami organu KC 
PZPR. 

DZIER 
KIESIE 

W 241 dniu roku slońre wze­
szło o godz. 5.42, zajdzie zaś o 
19.31. 

ie 

Sabina, Jan 

w dniu dzisiejszym dla ł.odzi 
przewiduJr na~t.epująca t1of[ode: 
zachmurzenie duże s włekszymi 
przejaśl'lieniami I rozl)Ogodzenia 
mi. Opady przelotne i burza. 
Temp. maks. ok. 20 st. Wiatrv 
słji.be I umiarkowane przewa­
żnie z kierunków 11ółnocnycb. 

1632 - Ur. J. Locke. angiel­
ski filozof 

1116? - Ur. M. Maeterlłnc,k 
pisarz belgijski ' 

1972 - Zm. Jan Kreczmar. 
aktor 

1944 - Wybuch słowackiego 
powstania narodowego 

1917 - Ur. rni:-rid Bergman, 
11ktorka szwedzka 

W jeździe na nartach I w 
m?-łżeństwie. najwięcej nie~zcze 
śhwycb wy p11dków powodują 
zbyt luźne wiązania, 

- Widię, te wcale wam nie Jest 
przykro, te mnie pół dnia nie 

będzie w domu!„. 

• 



• 
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Delegacja WP przebywała w Finlandii Uwaga! Bądź 

·Kolejna 
ruchu 

przezorny na drodze 

kOntroli Gen. F • akcja 
drogowego 

GOP Siwicki przyjęty Gór~iey 
Kekkonena Indu węgla 

pozdrawiają 

Kraju Rad 
Z okazji „Dnia Górnika Radzie. 

przez u. z 
Na zaproszenie naczelnego dowódcy sił obronnych FinlandU gen. ckiego" - przypada.j"cego 28 bm. 

Górnicy Sląska i Zacłębia od .}at 
utrzymują braterskie kontakty a 
górnikami radzierkimi. Szczególnie 
bliskie więzi łączą ich z Donie 
ckim Zagłębiem Węglowym. 

W sobote i niedziele prowadzona zane z bezpieczeństwem dzieci -
była kolejna akcja pod hasłem m. in. apelowali do rodziców, aby 
,1Uwagnl bądt przezorny na dro. uczyli młodych ludzi podstawo­
nr.e urganizowant· przez Polskie wych z;;.sad ruchu drogowego, Kie­
Radio, Biuro Ruchu Drogowego lecki „Polmozbyt" urządził dla 
KG MO i redakcje „Trybuny Lu- dzieci konkurs ze znajomości prze­
du". Uczestniczyło . w ~lej blisko pisów ruchu drogowego - pier-
25. tys. osób. ~unkc3onarmsze MO. wsza nagrodę stanowił motorower. 
dz1enni1f:arze, inspektorzy ORMO, 

LANRI SUTELI, w dniach od 22 do 27 sierpnia br. przebywała w tym ' - załogi wielu kopalń Górnoślą­
kraju z wizytą. oficjalną delegacja Wojska Polskiego J>Od przewodni- skiego Okręgu Przemysłowego wy 
ctwem szefa sztabu generalnego WP, wiceministra obrony narodowej słały depesze I listy z pozdrowie­
gen. broni FLORIANA SIWICKIEGO. niaml do radzieckich „ludzi wę. 

gla". Jesteśmy pełni uzna ia i 

nauczyc!ele. harcerze. . I Ostatnia akcja, jak wynika z 
O:gamzatorzy akcji szczególny meldunków, przyniosła paprawę 

Delegacja WP odwiedziła jedno­
stki wojsk lądowych, oowietrznych 
i morskich, zapoznała się z pro· 
cesem szkolenia i warunkami służ­
by WOJskowej żołnierzy sił obrO'll­
nych Finlandii. 

Delegacji;.• WP zapoznała się Po· szacunku dla wspaniałych osiąg­
nadto z rozwojem gospodarczym ni"ć radzieckiego przemysłu we­
oraz zabytkami historycznymi i glowego - czytamy w nich. - W 
kulturalnym; Finlandii. Wizycie roku obchodów 60·lecia Wielkiego 
towarzyszyła serdeczna i przyja- Października składamy Wam żY­
cielska atmosfera ze strony gospa- czenia wielu dalszych sukcesów w 

Prezvdent Tito 
w· KRl--0 

na.:1sk położyli na problemy zwią- bezpieczeństwa ruchu na drogach. Przewodniczący delegacji WP. 
gen. broni F. Siwicki 205tał nrzy. 

darzy. I pracy. 
~~~~~~~~~~.:_~~~- W sobotę odbył sie w Phenian.ie 

wiec z udzi11lem 100 tys. mieszkań 
ców stolicy '.KRL-D, n&• którym 
przemówienie wygłosili prezydent 
KRL-D, sekretarz generalny KC 
~PK, Kim Ir Sen, i prezydent 
SFRJ, ~r:r.ewodnicz4cy ZKJ, Josin 
Broz Tito, który przebywa w 
KRL-D z wizytą oficjalna. 

Zakończenie 
jęty przez prezydenta Republiki 

W I• Zyty Finlandii Ur ho Kekkonena. W cza­
sie tego spotk&nia prezydent 
Kekkonen wyraził uznanie dla po-

Trudna batalia o c:hleb 
Wolfganga M I• s eh Dl1 eka ~~~~;,o:~i:~~~:i::;o::żył ~:~ 

zytę mm1strow1 obrony Ta1sto 

I 
Taehkaemaa, podczas której zo­
stał udekorowany nrzyznanym 

(Dokończenie ze st:r. 1' 
Rolnicy wykorzystują każdą chwi 

lę. W minioną sobotę w 
wielu rejonach przy zbiorze i o­
młotach pracefWa.no również nocą. 
Mieszkańcom wsi z pomocą przy­
chodzi młodzież, pracownicy za· 
kładów pracy i wojsko. Wczoraj i 

28 bm. wiceprzewodniczący FDP,przewodniCZl\CY frakcji parlamen­
tarnej tej partii - WOLFGANG MISCHNIC.K opuścił Polskę po 1&· 
kończeniu swej whyty w Warszawie. 

~ bm. W. Mischnick i towahy- nictwa SD z Wolfgangiem Mischn.f. 
uące mu osoby spotkali się z ckiem i towarzyszącymi miu osoba­
grupą posłów Sejmowej Komisji m'. W tr;;.•kcie spotkania painfor· 
Spraw Zagranicznych pod prze- mowano sie wzajemnie o cl.%iałal­
wodnictwem pcs. Ryszarda Frelka naści SD i FDP. 

przewodniczącego Komisji W. Mischnick, który jest d.zia-
Spraw Zagr;;.·niL'znych, sekretarza łaczem ruchu sportowego w I!.FN, 
KC PZPR. Rozmowa. która orze- odbył również rounowę , z przewo­
biegała w rzeczowej atmosferze, dniczącym GKKFiT - Bolesławem 
dotyczyła problemów pogłębienia Kapitanem. 

• • • proc~ów normalizacji stosunków 
między PRL I RFN oraz działań -
w tym obu parlamentów ·- na 
rzecz u.macni;;.nia procesów odprę­
żeniowych w Europie. 

Z udziałem przewodnicząceii:o 
CK SD, zastępcy przewodniczace. 
go Rady Państwa - Tadeusza W. 
Młyńczaka odbyło się tego dnia 
spotkanie przedstawicieli kierow· 

Spotkanie Smitha 

W niedzielę, przed opuszczeniem 
Warszawy, M. Mischnick spotkał 
się z dzi-ennikarzami w siedzibie 
CK SD. Wyraził on zadowolenie 
z rozszerzonych w ostatnich lat~·ch 
kontaktów między FDP I SD oraz 
z wzajemnej wymiany paglądów, 
która stała się praktyką w stosun. 
kach dwustronnych. 

z Vorsłer'em 

Plan tzw. 
uregulowania 

wewnętrznego 

kwestii Rodezji 

przez prezydenta Republiki Fin. 
landii Krzyżem Wielkim Orderu 
Lwa Finlandii. 

H. Vondrackova i z.. Sośnicka -
laureatkami głównvch nagród 
Festiwalu Interwizji 

Sllldy konkursowe obu przeglądów punktowanych w ramach Festiwa­
lu Interwizji w Sopocie rozdzieliły nagrody dla najlepszych wśród 50 
wykonawców uczestniczących w tegorocznej Imprezie. 

W konkursie Interwizji, w któ­
rym honorowano walory piosenek 
Grind Prix zdobył utwór z muzy. 
ką Jiudricha Grabeca i słowami 
Jirzego Aplta „Malowany dzba­
nek", który śpiewała reprezentan­
tka telewizli c-..:echosłows:ckiej 
Helena Vondrackova. 

Pierwszą nagrodą wyróżnlono 
utwór „Un cuento" z mw:yką· 
•rancho Ruseva i słowami Rember­
ta Equesa wykonany przez pio­
senkarkę z Kuby Marię Farah. 

W konkursie wytwórni płyto-

dniczącego Komitetu d.s. Radia 
Telewizji wyróżniono duet Rosa 
Rimbajewa I Władimir Migula ze 
Związku Radzieckiego 1 Jose Ve­
leza z Hiszpanii. 

Fotoreporterzy akredytowani 
przy Festiwalu lnterwizii mianem 
,,Miss obiektywu" wyróżnili pio­
senkarkę Rumunii Angele Slmilea, 
a dziennikarze swoje wyróżnienie 
przyznali Luisowi Pedro Ferrer z 
Kuby. 

W · p io ł · . • wych w którym oceniano walory 
sobotę w_ re ril o_dby o Slę I pow~echnych" któr~ i:na1ą do0ro- wyko~awcze piosenkarzy, Grand 6 osób zginęło 

z ręki snajpe~a 
apotkanie dw~h, przywódców ra- w;;.-c:_lz1ć „ do „u.mocn.iema Władzy Pt-ix de Disque przyznano Zdzl· 
s~towskich re21mow p~łudnia Arry Smitha • sławie Sośnickiej., Pierwsze miej-
k1 Vorstera :ze Snnthem, k~óry Smith 1 Vorster w czasie llObot- soe zdobyła turecka piosenkarka 
przybył do BPA • oficjalnlll wizy. nie~o spotk~nia przedyskutowali/ Alya Algan, drugie zespół „Lips" 
łll· Głównym lematem rozmów był takze kwestie. zwiĄłane z inicjaty- z Wielkiej Brytanii a trzecie Ma· 
lansowany przez Salisbury plan wą :tmerykańsko-brytyjS"ką w rla Cristina Martinez z Kuby. 
tzw. wt.iwnętrznego uregulowania sprawie Rodezji. Nagroda.mi specjalnymi przewo- Sześć osób zginęło z ręki snaj­

pera w miej~cowQ~i .fłPckettstawn 
w stanie New JetsłY. Morderca 
strzelał do J.udz\ • prtechodząc:Ycb 
wzdłuż toTów kolejowych z oobli. 
skich zarośli. ZawiadąmiOIIl8. poli· 
cja zorganizowtła olbrzymia ob. 
ławę z udziałem helikoptera i 
psów. Ujęty morderca zmarł w 
mLjscowym szpitalu wskutek od· 
niesionych ran Okazał sie nim 
dwudziestoparoletni Emil Benoist, 

kwestil Rodezji. Polega on w za-
sadzie na proklamowaniu w Zim„ 
babwe Jhał'ionetk11Wych wl6.'dz, skła 
daiących się przede wszystkim z 
zaprzedanych reżimowi w00z6w 
plemiennych oraz wykluczenl1;1 . o~ 
udziału w rządach yrzedstaw1cieh 
ruchów wyzwoleńczych kraju. ~ 
ramach tych właśnie koncepcJ1 
Smith zapowiedział przeprowadze­
nie w dniu 31 sierpnia „wyborów 

Kronika wypatlltów 
SOBOTA, i1.vn1. 

& Godz. 8.30. W Ozo1·kowie na ul. 
Swierczewsldegq 4 Jan F. wpadł 
pod „Trabanta" FE 1143. Mi::tczyznę 
z urazem głowy przewieziono do 
szpitala. 

• GOdZ. 12.30, w_ mlejsco~ości 
Leonów na trasie Zgierz - P111tek 
11-letnla Hanna J . ~...-padła pod „zu­
ka" EJ 7985, doznając ~ra~u czaszki. 
Przewieziono j" do Szp1ta1a im. Ko­
nopnickiej. 

j,. Godz. 13.45, Na skrzyżowan!u ­
ulic: Sienkiewicza - Nawrot klerow 
ca Fiata" LDA 3450 Wiesław J,. 
potr ~cil na przejSci u dla pieszych 
Tadeusza P~ który doznal stłucze· 
nia uda. 

A Godz. is. W Zgierzu na ulicy 
Rewolucji 1806 r. samochód osobowy 
7823 IO zajectiał drogę l spowodo­
wał zderzenie z tramwajem ł8/ł. 
samochód został uszkodzony. Przer­
wa w ruchu tr~ała pół godziny, 

NIEDZIELA, ZL Vili. 
A Godz. 10.ł5. W Zgierzu na 

1krzyżowaniu ulic: Rewolucji 1905 r. 
- Myśllwska, kierowca „Wartburga" 
FX 4517, Jerzy G. zajechał drogę 
l zderzył się z samochodem „Volks­
wagen". Straty wynoszą ok. li tys. 
złotych. 

A Godz. 12.40. Na uUcy Thael­
manna 3 nietrzeźwy Jerzy K. wpadł 
pod „Fiata" 1478 IW. Mężczyzna nie 
odniósł tadnych obrażeń. Samochód 
został uszkodzony na sumę 2 tys. zł. 

A Godz. tS.55. W Pabianicach, na 
ullcy Partyzanckiej 45 kierujący mo 
tocyklem WSK IH 8142 Paweł G. 
zderzył się z drugim motocyklem 
MZ FA 2318. Kierowca WSK do7.nal 
złamania nogi, a .kier.owca 1 pasażer 
MZ - ogólnych obra:!:eń l przeby· 
wają w szpitalu. 

A Godz. 16.10, Na skrzyiowaniu 
ulic Tuszyńska - Gagarina nie­
trzehl'Y motorowerzysta Arkadiusz 
G. spowodował zderzenie z samo­
chodem „Moskwicz". Pojazdy zosta­
Jy uszkodzone, 

.ł. Godz, 16.30. W miejscowości 
Teolin gm. Nowosolna kierowca 
„Skody" · IW 5688 Henryk B. zaje­
chał drogę i zderzył si111 z motocy­
klem „Jawa", którego kierująca Ja­
nina M. doznała ogólnych potłuczeń. 
Po udzieleniu pomocy została zwol-
niona do domu. (eh) 

Komunikat „Kukułeczki" 
„Kukułeczka" zawiadamia u w 

grze 10fl2 z dnia 28 sierpnia 197'7 r. 
zostały wYlosowane nastt:pujące Ucz­
by: 

l LOSOWANIE 

T. 10, 12, 22, 24, 30, dod 2 

IJ LOSOWANIE 

'· 1•. 25. 311. 21. :u. dod. n 
końc6wkl bandetol1: 
łł3942, 43942. 3942, te 

·skrzydlata~~ pluskwa 
„ wrogiem publicznym nr 1" w Boliwn 

W. Boliwii ocłos~ono wrogiem I tropikalnych i subtropikalnych re- syn byłego czł<'nka radv m iejskiei . 
publicznym numer J.eden skrzydła· jonact wiejskich Boliwii, Brazylii, Policja nie zdołała ustalić ió.'d· 
t111 pluskwe połudruowuamerykań-' Argentyny, Para.l{Waju i Peru. nych motywów zbrodni. 
sk11 o nazwio "Vinchuca". llozno· -----,.--------------------------­
si ona pasożyty powoduJ111ce nie 
uleczalną jpiączkę. Stwierdzono, 1 oo rOCZnl· Ca 
że około miliona Boliwijczyków założenia firmy 
czyli około 1/5 ludności państwf.· 
zostało już zaatakowanych przez 
wsoomni.ane&o insekta. W czasie 
ukłucia do krwi może przeniknąć 
powodujący śpiączkę pierwotniak. 
a objawy choroby występują nie­
rzadko dopiero PO dziesięciu la­
tach. Kiedy już jednak pojawią 
się pierwsze symptomy ta.kie jak 
duszność, szybkie mecz~ie się, 
przyspieszony puls - na leczenie 
jest już za póź.no. 

„ Vinehuca" grasuje główn!e • w 

Kradzież 
cennych llZB~miotów 
z IV i Vw. pne. 

W nocy z piątku na sobotę nle­
znimi sprawcy ' dokonali krad.zieży 
cennych przedmiotów z IV i V w. 
pne przechowyw;;:nych w muzeum 
w Gallipoli, małym miastecz.ku na 
południu Włoch. Złodzieje wesili 
do bu~ku przei balkon i ta sa­
mą droga wynieśli 2 czarne czary 
zdobione rysunkami wojowników, 
amforę, cymborium, waze i lampę 

naftowa. 

Godzina poilicyjna 
w Lance 

W sobotę ponownie zarządzono 
godzinę p0licyjną w Lance. Zarzą. 
dzenie to dotyczy całego teryto­
rium kraju z wyjątkiem północne:. 
ii:o rejonu Jaffna. Były premier 
kraju pani Sirimavo Banda.ranaike 
nawiązując do trwających już od 
lż dni starć między dwoma l!ru­
pami etnicznymi kraju - Syngde­
zami i Tamilami - oraz areszto­
wań przeprowadzonych wśród jej 
byłych bliskich współpracowników, 
zarzuciła nowym władzom li nie 
panują nad sytuacja i nie są w 
stanie przyWrócić w kraju prav1a 
1 porządku. 

Parada Rolls-Royce' ów 
W walijskiej miejsoowości Mon­

mouth odbyła się w sobotę parada 
samocbodów produkcji znanej bry 
tyjskiej firmy motoryzacyjnej 
„Rolls-Royce" zorganizowana dla 
uczczenia 100 rocznicy urodzin ied 
nego z założycieli firmy, Charlesa 
Rollsa. Był on znanym pilotem 
który miał na swyTii konCie m. 
in. pierwszy przelot tam i z p0wro 
tern nad kanałem La Mtnche, w 

1910 r. Ro.k później zginął w ka­
tastrofie lotniczej. Drugim założy. 
cielem firmy był Henry Royce. Na 
paradzie w Monrr:outh pokazano 
kilka egzemplarzy modelu samo­
lotu „Silver Ghost", powszechnie 
uważanego za majstersztyk moto­
ryi<.'Cyjny, którego produkcję roz­
poczęto w 1907 r. l utrzymywano 
do 1925 r. 

Ulew.ny deszcz nieco wpłY\!lął j 155, 1973: 125-150, 1972: 108-125, 
wczoraJ na frekwencję na auto-ba- 1971: 100-120, 1970: 95-118, 1969: 
Zćl:rze przy ~l. Teresy na Teofilo- 90-105 1968: 80-90. 
wie. Targowł!Sko zaczęło funkcjo- „PE' 

0

126p": 110-122, 1976: 90-llm, 
n ować dopiero późnym przedp<>łud- 1975: 85-95, 1974: 80-90. 
niem, gdy ulewa ustała. Ostatnia „PF 127p": 1975: 155-170, 1974; 
niedziela wakacji nie przyniosła 145-160, 1973: 135-145. 
Większyc? zmian w notowa.n.i{lc!l „Warszawa": 1973: 80-110, 1972· 
utrzymuJących się niemal na jed- 65...,..100, 1971: 60-85, 1970: 50-75. 
nakowym poziomie od kilku ty- 1969: 35-72, 1968: 3~5. 
godni. Przeważają samochody wie- „Syrena": 1976: 95-108. 1975: 80-
loletnie, mocno wyeksploatowane 95, 1974: 70-85, 1973: 65-75, 1972: 
Zapewne będzie ich przybywać w 4&-65, 1971: 40-55, 1970: ~2, 
najbliższym czasie, w miarę pO- 1969: 38-47. 
wrotów właścicieli z urlopów. Ce. „Skoda": 195-220, 1976: 175-195, 
ny rozmaite, w zależności od racz- 1975: 16Q-175, 1974: . 140-155, 1973: 
nika ! prezencji. Rozpiętość cza- 124-145, 1972: 115-135. 1971: 108-
sem sięga 40 tys. zł. Dotyczy to 128, 1970: 100-120. · 
zwłaszcza bardzo Stfatygowa.ny1:h „Wartburg": 1974: 140-165, 1973: 
„Warszaw" powoli znikających z 135-160, 1972: 130-145, 1971: 118-
rynku i naszych dróg. Marką do-- 130, 1970: 105-125, 1969: 100-118. 
minującą jest niewątpliwie „Pol· „Trabant": 1975: 98-110, 1974: 
ski Fiat" we wszystkich wersjach. 75-95, 1973: 80-90, 1972: 70--85, 
„Fiaty" i- małe i 1uże, ·są naj- 1971: 65-75, 1970: 55-68, 1969: 50-
częśc.iej oglądane, kupowane i dyk- 60. 
tują ceny wywoławcże i·n.nych po- „Moskwicz": 1973: 120-135, 1972: 
jazdów. 110-125, 1971: 100-112, 1970: 92-

0to notowania według cen wy- 102, 1969: 75-95. 
woławczych w tys. zł. „Zaporożec": 1976: '125-135, 1975: 

„PF 125p" - 1500: 200-235, 1976: 115-125, 1974: 105-120. 
170-195, 1975: 155-175, 1974: 135- „Dacia": 1974: 135-145, 1973: 125-
162, 1973: 112-128, 1972: 110-135. 135. 
1971: 100-121, 1970: 90-108, 1969: „zastava llOOp": 1976: 200-240, 
82-100. 1975: 190--.210. 

„PF 125p - 1300: 195-228, 1976: 
180-195, 1975: lSG---180, 1974: 135- (OBSEBWATOBł 
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onegdaj szczegó1nie było to w i­
doczne w łódzkim województwie 
mJejskim, na którego polach 'l)'l'a­
cowały grupy młodzieży starszycb 
klas szkół . podstawowych, człon­
kowie ZSMP i żołnierze WP. 

Wczoraj przed południem w środ 
kowej Polsce wystąpiły opady, 
które zahamowały zwózkę zbóż, ale 
nie przeszkodziły innym pracom. 
Przekonaliśmy się o tym podczas 
naszego nJedz.lelnego rajdu po wa. 
jewództwie łódzkim miejskim i 
sieradzkim. Już w południe w nie­
których gminach pracowały na 
polach kombajny i inny sprzęt. Pod 
Widawą spotkaliśmy m. in. kom­
bajnistę Edwarda Kubiaka z miej. 
scowej bazy, dokonującego zhioru 
jęczmienia na polu Ignacego Sob­
czaka. 

- Skosiłem dziś zboże u trzech 
rolników - powiedział E. Kubiak 
- l jeśli tylko utrzyma się pogo­
da. to do wieczora dokonam sprzę­
tu jeszcze na . kilku polach. Pracu. 
ję na trzyletnim „Bizonie - Su­
per", który - jak do tej pory -
spisuje się bez zarzutu. 

Na polu zastaliśmy także Maria­
na Pietka. kierownika Wojewód.i­
kiego Zakładu Zaopatrzenia SKR 
w Widawie. Jego zadaniem je•t 
1"(1. in. zaopatrzenie kółek rolni­
czych w niezbędne części zamienne 

Światowe forum 
geograf ów przemysłu 
w Krakowie 

W Instytucie Geografii UJ w 
Krakowie, rozpoczęło się 28 bm 
7:dniowe międzynarodowe sympo 
ZJum Komisji Systemów Przemy­
słowych Międsynarodowej Unii 
Geograficznej. Na obrady przybył0 
50 geografów I Innych specjalistów 
reprezentujących kr;;.je wszystkich 
kontynentów Tematem obrad są 
problemv badawcze zjawisk pow. 
szechnei Industrializacji, pociągają. 
cej za sobą określone zmiany w 
strukturze zawodowej i społecznej 
ludności. 

Epidemia cholerv 
dv maszyn, W 

- W tym roku n.a naszym tt.­
renie n.ie było powai.niejszycb kło­
potów z czę5oiami - powiedz.;ał 
M. Pietek. - Gdyby nie uporczy­
we opady, dawno zakończylibyśmy 
żniwa. Tymczasem dopiero dziś 
można było skierować kombajny 
na podmokłe, położone w sąsiedz.. 
twie Widawki pola Spółdzielni Kó­
łek · Rolniczych w Widawie. Pny 
· cdnym z „Bizonów" zastosowaliś­
my tzw. koła - bliźniaki, aby ła· 

S y r i i 
Syryjs:kl minister zdrowia Ma­

dani Chijami poinformował w so­
botę! że od momentu wybuchu w 
Syr11 przed tygodniem epidemii 
cholerv zmarło ts m na te groźna 
chorobe 35 ąsób Do chwili obec­
nei na terjPtorium całego kraju 
zanotowano 780 przypadków zacho 
rowań. 

wiej mógł on się poruszać po SYCYLIA 
mokrym gruncie. W gminie Wida· 
wa potrzeba jeszcze tygodnia po--
gody, dokończy.ć żniwa. . . ft 'b Iii bmt 

Natomiast w szeregu in·n~ch gm~ o a RQłft"' ft'.l 
obydwu województw ~ 3a\t wy. · ł~ ilU 
kazał nasz blisko 100-kilometrowy 
rajd - potrzeba już tylko trzech Polłcja włoska zatrzymała w 

czterech dni pogody aby zebrać niedzielę rano w Kała.nil na Sy­
pozostające w mendla~h zboża. W cylil pięciu osobników, którzy po 
gminach Ostrówek i Konopnica 30-godzlnnej pracy dotarli wydrą. 
(woj. sieradzkie) prawie nie sp:„ żonym 100-metrowym tunelem do 
tyka się już zboża na pniu. Gdzie- sejfów miejscoweJ(o banku. Gdy· 
n iegdz.ie jeszcze tylko stoi iyto w by akcja sie udała, łupem '&lo· 
mendlach, a także owies. który dziel 11adło„y 30 mln franków. 
dojrzewa później. Sporo żyta w 
mendlach można było natomia-;t 
zobaczyć wczoraj na polach W'li 
Rososza. a także w g.milO.ie Ksa­
werów. 

Okazuje się, że niektórzy rolni­
cy nie umieli wykorzystać kilku 
ćni słonecznej pagody, aby zebra{' 
dawno skoszone żyto. Tak więc.• 
obok dużego wysiłku i ofiarnośd 
potyka my też przykłady opiesz!ł-

łości i beztrosk i. Dobrze. że sa to 
przypadki nieliczne; zdecydowana 
większość rolników toczy trudna I 
batalię o chleb. z uporem pokon•t-
·ąc przeciwności aury. (ik) 

• z głębokim talem sawiadamla· 
my. te dnia 25 s!<!irpnia l!lii roku, 
zginął śmi.ercll\ tra.g~I\ 

S. ł P • 

JOZEF SZYDŁOWSKI 
Pogrzeb odbędzie alę dnia a 

11le.rpnia br. o gods. 11 • koścto­

la św. Andrzeja Bol>oli w Nowo­
solneJ na miejscowy cmentarz. 
po-grążone w smutku 

2JON A s CORK.AMI 

HELENIE 
KIESZKOWSKIEJ 

wyra.'Ey gl('boklego , 
z p«twodu śmierci 

wap6ł~zuda 

MAT KJ 
ZOFII GROBEK, 

skladaJą: 

K:ou:żANKI I K_i.°Ll!:DZT 
a ZPB Im, SZ. KARNAMA 
„RENA - KORD" w t.ODZI 

W dn1u tł l'lerpnia 1971' roku 
zma.rla najuk.o.cbailua :tona, Mai­
k& l Babcd& 

s. · + P. 

MARIA PRADE 
Wyprowack•i. swlolr aaaqpł 

dnia t9 •i~r:pn.ia 1ł'J'f rGiku o go­
dzinie 17 po mny 1 kołcioi. pa 
ra.tlalnqo iw. Józefa na cmen­
tarz w lłudzJe PablanL!lltleJ, o 
1:1:ym zawiadamia), POl'rątenł w 
glębMtim amut~u 

MĄ:t I l\ODZtNA 

Dnia Zł sierpnia 1977 roku w· oalemdzlieai„tym 
cięt<kilej chorobie zma.rła w Wanza.wle 

tycia po 

ł. + P. 

ewA z KOZIEŁOW 
WIESZCZAK - PIETRZYK 

EMERYTKA. 

w J.aiaCh 19U - 1965 praCO'Wała w łJiej&ldm Sęit.alu zaikałnym 
im. Biegańl'kieigo w Łodzi. 

Nabo:łeńriwo ła.łobne w kapllcy cmentarnej o l 'odzlnle tZ.Sł 
I pogrzeb o godz. 13 odbędą się w ś.rodę Sl sierpnia br. na Cmen. 
tainu Północ.nym przy ul. Trzcton~ w Wauzawle, o ayni zawi&-
da.mlajl\ w łalobie. I 

SYN l RODZINA 

z 11ęb0kł·m blem •Wli.aidamlamy, te w 4111111 n ~a 1171 r. 
111mal?ł 

S. + P. 

IGNACY N.AżEWSKI 
artysta foto.g.rati'.k, hilstoryk ł<>tograttt ojczystej, płk WiP w at. ap., 
wlełole~d prezea Okręgu związku Polalrich Artystów PotoS?afików 
w Łodzi. ł)dzna~y Krzytem Grunwaldu. Krzytem Kawalerskim 
Orderu ~drodzenia Polski, Złotą Odmaką Honorowego Całonka 
ZJS'AF i m~yml odulaczl!'lliamt państwowym! l społ~yml. Pa­
mięć Kolegi preoZesa, szlachetnego I w•painlałego człowieka porzo· 

litanie ,na zawsze w naszych aercM:h. 

ZWIĄZEK POLSIUCH A'llTYSTO~ POTOOAAPJKOW 



W trakcie pracy nad projektem ustawy o roll mistrza 
w iakla&le, (która została przyjęta przez Sejm w ub. 
roku) szeroko sondowano oplnie mistrzów 1 rezultaty 
były jednozna~ne. Mistrzowie wysuwali mnóstwo po­

ltlllat6w różnego rodzs.1u, zmierzających do umocnie­
nia ich pozycji w zakładzie, przyznawali jednak l>I'ZY 
tym, że ic'h osobisty autorytet i umiejętności l)OStępo­

wania z ludźmi mają w kaid.ej sytuacji, dobrej ' czy złej, 
największe znaczenie. 

Warto przytoczyć tu kilka typowych wypowiedzi 
mistrzów no.• ten temat. Mówilł one o sprawach prostych, 
pozomłe banalnych, ale zawierają wiele zasadniczych 
praw o autorytecie uznawanym przez robotników i o sto­
sunkach między ludźmi, prawd chyba uniwersalnyeh, 
przynajmniej w naszych warunkacł] społecznych. 

'---* Każdy człowiek jest inny, je.den powolny, drugi 
prędki, jednemu wystarczy pół słowa, z innym trzeba 
w każdej spl'awie szerzej porozmawiać. Są przeróżne cha­
raktery, różne amqicje. różne przebyte drogi i sytuacje 
życiowe, różne umiejętności i smykałki przv takich sa­
mych specjdnościach zawodowych i tych samych gru­
pach zaszeregowania. Trzeba więc wszystkich dobrze znać 
i powierzając każdemu zadanie lub zwracając się do nie­
go z jakąś sprawą, trzeba się liczyć z jego indywidual­
nością. Inaczej nie zdobędzie się oosłuchu i zrozumienia. 

:# K&.zdy chce być szanowany, nawet ten najbardziej 
prymitywny. To nie zna.:zy, że trzeba wszystkich głas­
kać p0 główkr.ch i potakiwać we wszystkim. Przeciwnie, 
trzeba mleć zawsze swoje zdanie, ale też szczel'Ze słu­
chać i pr(/bować zrozumieć tego drugiPgo. A iak ma ra­
cję, choćby tylko częściową. trzeba sie z nim otwarcie 
zgodzić, nie bać się przyznać do swojej pomyłki, bo ta­
kl-e przymianie nie podrywa autorytetu, &le go umacnia. 

:# Najgorsze, te tern-oo pracy i nawał zadań oraz prze­
różnych spraw w ciągu dnia, ten ciągły p0śpiech, bardzo 
utrudniają pr7.e<myślane · postępowanie z ludźmi. W na­
pięciu i nerwach ł&two o .nieporozumienia i urazy, cza­
sem niby drobne, ale tkwiące długo w ludziach jak drza­
zgi. Nie wolno za długo dać sif) nieść pośpiechowi i la­
wilnie spraw, trzeba zawsze znaleźć czas na pomyślenie 
o ludziach, o ich nastrojach, ich słusznych i niesłusznych 
pretensjach, zndeźć chwilę na 0011adanie, wyjaśnienie 

sobi• niektórych spraw._ IAldzie sa dorośli, znają życie, 

rozumieją, że nie zawsze wszystko może odbywać się 

idealnie, że błędy i pomyłki Sił czasem nieuniknione, ale 
chodzi o to, aby tego nie przemilczać, mówić o tym 
otJwarcie - co, jak, dlaczego - i wspólnie wyciągać 
wnioski. 

:# Spr~wiedliwy podział roboty, sprawiedliwe oblicza­
nie wyników i wyni:.grodzenia, premii, dotrzymywanie 
słowa. Pofolguj cwaniakowi, zniechęcisz innych, wypom­
ną ci. Nie wyróżnij tego, który pracuje lepiej i więcej, 
podpadniesz u ludzi. Jest wzajemna zazdrość, to ludzkie, 
ale jak każdy dostaje według pra:cy, rozrabiacze nie ma­
ją szans. Owszem, możesz słabszego, który się podciągnął, 
zs.·chęcić premią nawet na wyrost - zrozumieją. Możesz 
jednemu i drugiemu pójść na rękę jak ma kłopoty oso­
biste - przytakną ci. Są przypadki, że brygada zrzuca 
się po sto - dwieście złotych dla takiego. co miał nip.. 
tart i nie wyrobił premii. Tu jeden o drugim wie wszy­
stko. 

:# Szczerość, rzete1noś6, prawda, sprawiedliwość, to 
jważnlejs pn ~jmnie) §r'Od robotników. Bez tego 

g;ni rusz. T ii:\n\ftrelna odukcja, wszystko jak na 
dłoni, niczego nie ukryjesz. Bywają nagłe zmiany asorty­
mentu t>rodukcji, trzeba przerywać robote znaną, opa­
nowaną, na której ludzie nauczyli s\ę dobrze zarabiać, a 
tu dają nową, trudniejszą, do której trzeba się dopiero 
wprawii;.·ć. Sprawa jasna, rzeczą robotnika jest wYkony­
wać zadaną pracę, ale taka praca idzie dużo lepiej, kie­
dy robotrlik wie, dlaczego ma robić to, a nie tamto, dla­
czego tak, a nie inaczej. A to n&1plerw musi wiedzieć 

mistrz. Niestety, mistrz czesto sam bywa zasks_k!wany 
odgórn.vmi decyzjami, których nikt mu nie wyjaśnia i co 
ma wtedy powiedzieć ludziom? Wyjście jest jedno, do­
bijać się przy oomocy organizacji partyjnej i związko­

wej o pełną informację dla zs.fogi. 

~ Trudności w pracy sa nieuniknionE' - kooperacja, 
surowiec, tran~port, narzędzii:.·, remontJJ, oostój, spadek 
zarobków, niezadowolenie. Wyjaśnienia nie zawsze wY­

starczaJą, bo nasuwają słuszne pytsmia, czy trudności 

nie można było przewidzieć, zapobiec im albo znaleźć 
jakieś inne rozwiązanie. Nie pomoże potakiwanie krytyce, 
bo także do mistrza ma.ia pretensje, że jest bierny, nie 
myśli, nie stara się zapewnić ludziom roboty i zarobku, 
nie interweniuje zawczasu, Biernego nie szanują. 

Ustawa o roli mistrza w zakładzie objęła również jego 
zadania wychowawcze, zwiększyła ..]ego uprawnienis.• w 
kierowaniu, or11anizowaniu produkcji, w planowaniu. 
Szkolenie mistrzów uwzględnia podstawową wied2e ' pe­
dagogiczną, psychologiczną, psychologię, socjologię pracy. 
Na naradach i kursach mistrzowie dzielą sie swoimi -Ooś­
wiadczeniaml i problemum, dotyczącymi oostępowania z 
ludźmi, stosunków w zespołach pracowniczych. 

Wydaje się, że tymi praktycznymi doświadczeniami za • 
mało zajmuje się nauka - pedagogika społeczna, sociolo- • 
gis: pracy, psychologia pracy . - która badając żywe pro- • 
cesy i zjawiska występujące w środowiskach pracowni­
czych, zwłaszcza w zespołach robotniczych, grupach 
mistrzowskich ; bry ~aC'acb, mogłaby zapewne odkryć i 
ustalić: pewne prawidłowości i wnioski, ważne dla 
naszego ży~ia społecznego, oomE.gajace znajdować spo­
soby postępowania ludzi & ludźmi, współżycia i współ-
d:r.iałania. J, O. 

M ·ORSKI 

N/z: ts/s „Stefan Batory" 

., 

Chodzi o to, że chcemy być dobrze I modnie ubrani. Idziemy zatem do sklepu z odzieżą i szukamy 
czegoś odpowiedniego. Okazuje się jednak, że wy bór nie zawsze największy, ubranie nie leży jak 
trzeba, a w dodatku kolor i wzór tkaniny. z której zostało uszyte - zupełnie nieatrakcyjnę. Rezygnuje­
my więc z gotowego wyrobu i przypominamy sobie, że na szczęście są jeszcze usługowe zc;:ikłady kra­
wieckie. Trzeba jednak najpierw kupić jakiś ładny materiał. I znów wizyty w kilku sklepach włókienni· 
:zych, często narzekania, że mało, nieładne i w złym gatunku. Nie mogąc znaleźć poszukiwanego · 
artykułu, zaczynamy szukać winnych i oczywiście · najczęściej obrywa się producentowi - nie robi te­
go, · co modne i atrakcyjne. 

Czy słusznie? 
W wielu przypadkach na ·pewno słusznie, ale spróbujmy spojrzeć na ten problem -z drugiej strony, 

właśnie ze strony producenta. 

a 
Prse41tawlaląc te łane liłl'll'6owe, 

sdajemy sobie sprawę, ie dla wie­
lu naszych czytelników nbrzmią 

one supelnie abstrakcyjnie, po 

przeczytaniu których zapytają 
no dobrze, ale oo właściwie znaczą 

te liczby? Co robi się w nkład11te 

byśmy mogll kupować w sklepach 
rzeuy coraz lepsze, ałrakcyjniejsze 
modniejsze? z łakimi tei py~arua· 
mi swróoiliśmy ę do 4lyrektora 
d/• proclukeji ZPW im. J. Pietru• 
sińlkiego, ini. Janusza Kacsma~~a. 

- To jasne, że chcemy produko. 
wać więcej i lepiej. Zamierzamy 
juz na przełomie paździerJlika i li· 
stopada tego roku wykonać zada· 
nia nakreślone pła.nem i dać do­
datkową produkcję na potrzeby 
rynku wewnętrznego. Wiemy, i.e 
nasze wyroby są poszukiwane, nie 
mamy żadnych kłopotów z Ich zby­
tem, dlatego też ponadplanowa 
produkcja powinna od ruu trafić 
do sklepów, Staramy się też, by 
nasze wyroby zaspokajały wszelkie 
wymagania klientów. 

To nieprawda, że ludzie chcą ku­
pować byle co i tanio - szuka się 
raczej materiałów wysokogatunko­
wych, o oryginalnych wzorach i 
zestawieniach kolorystycznych, na­
wet jeśli są droisze. Zmusza ' nas 
to do oiąglycb poszukiwań w za­
kresie wzornictwa. Na ogól dajemy 
sobie z ttm radę,-.nesztą wystlll'.­
czy clij'. a, jeśl~ powiem, że w 
chwil.i ·obecnej przygotowujemy 
projekty nowych wzorów taknin 
już na sezon jesienno-zimowy Pl'ZV 
szłego roku. Z jednej strony sta­
ramy si~ sami wpływać na modę, 
lansując nasze propozycje, z dru­
giej zaś - musimy szybko i ela· 
stycznie reagować na aktualne wy­
mag&nia rynku. 

- Jak ło robicie? 

- Naturalnym pośrednikiem mię 
dz.y producentem a odbiorcą, jest 
handel: centrale, hurtownie. Bi~­
rzemy pod uwagę sugestie handlu 
hurtowego, ale szybsze · I dokład· 
niejsze rozel'.IIlanie w potrzebach 
rynku daje nam bezpośredni kon­
takt ze sprzedażą detalic:i.ną, czyli 
ze sklepami. · Myślę tutaj o skle­
pach zakładowych i patronackich. 
Mamy ich obecnie kilka: je-Oen l:a­
kładowy w Kaliszu i trzy patro­
nackie - w Zgierzu, Łodzi i w 
Warszawie. Planujemy też otwar­
cie następnych dwóch takich skle­
pów w Toruniu i Koninie. Wszy­
stko właściWde już załatwione, cze­
kamy tylko· na przydział lokali. 

- Na CQ'm polega Idea sklepów 
patronackich? . 

- Sprawa jest na ogół dobrze 
mana, choć gOO:na chyba większe­
go ni~ dotąd spopularyzowania. 
Przypominamy - zaopatrywaniem 

. takich sklepów zajmuje się bez· 
pośrednio zakład produkujący spMI' 
dawane tam artykuły. Jeśli czegoś 
brakuje, kierownik sklepu biene 
z.a telefon i Informuje dział zbytu 
że przyk.ła'1owo potrzeba mu jesz­
cze tysiąca metrów czarnej krepy 
Dostaje ją bardzo szybko. 

lV)'.óWi ekspedientka sklepu włó­

kienniczego przy ul. Kilińskiego 

10?. Bożena Stelmasiak: Współpraca 
układa nam się bardzo dobn", A· 

wme dosłajemy tyle · tkanin i ta· 
kie, jakie zamówimy. Osłatnio du-

• zyw 
dwledziliśmy niedawno zgierskie Zakłady Przemysłu 
Wełnianego im. J, Pietrusińskiego - ·„Zeltor". Robi się 
łu tkaniny ubraniowe z czystej wełny, elanowo-wel­
niane i torlenowe, a także zgrzebne na odzież robłJ­
czą dla pracowników przemysłu chemicznego. Roczna 

pr~duktija 'Yaha ~ię w granicaqh 5 mln metrów, z tym, że od­
dział wykonczalru, poslada.Jąc większe moce produkcyjne niż 
tkalnie, wykańcza również usługowo ok. 2 mln metrów tkanin 
rocznie dla · miejscowych ZPW im, J, Dąbrowskiego i łódzkich 
ZPW im, Wiosny Ludów. Wartośó tej produkcji - 1300 min 
złotych. Tyle przewiduje plan, ale Ju:i: w pierwszym półroczu 
br. przekroczono planowe dostawy produkowanych asortymen­
tów do sklepów i hurtowni o 14 procent. Drugie półrocze za­
powiada się wcale nie gorzej. 

to sprzedaliśmy torlenn, bo ludzie 
więcej pytaj, o torlen, nii o czy· 
stą wełn.ę. 

Już z tej krótkiej wypoWdedzi 
wynikałoby, .że większy popyt na 
torlen sugeruje zwiększenie jego 
produkcji kosztem czystej wełny 
Ale to tylko w Łodzi. W Kaliszu 
może się okazać, że wełny. 

1 
więcej 

„idzie" niż torlenu. Zatem im wię­
cej zakład posiada sklepów patro­
nackich i to w różnych częściach 
kraju, tym lepiej jest zorientowa· 
ny w kształtowaniu się popytu. 

W „Zeltorze" wledzą. co jest 
chodliwe i poszu)Uwane. 60-70 
procent1 produkcji w każdym roku 
stanowią tu nowe asortymenty i t!' 
- dodajmy - w coraz. lep,;zY1!1 
gatunku. W roku ubiegłym ozna. 
czano 7 artykułów znekiem pierw­
szej jakości, w tym roku liczba ta 
zwiększy się prawdopo.iobnie do 9. 
NiezaleZ.nie od tego zakład czy'ni 
starania o uzyskaniie dla wełny 

„setki" z.naku naj'wyższej jakości 
.,Q'1. 

Wielk.!e znaczenie w osiąganiu 
d~brych efektów produkcyj.nych 
miała aktywna i of.i.arna postawa 
iałogi. Swiadczy o tym m. in. u­
zyskanie trzeciego miejsca w rv 
Ogólnopolskim Konkursie DO-RO 
i pierwszego miejsca we współza· 
wodnictwie w branży o tytuł naj­
lepszego eksportera w roku 1976. 
A skoro już o eksporcie mowa t.o 
warto dodać, jego wartość tylko 
do krajów kapitalistycznych wy­
niesie w br. ok 4 mln złotych de­
wizowych. 

Godne podkreślenia są też słowa 
dyrektora Kaczmarka: - Nie stwa­
rzamy dla eks1•01·tu cieplarnianych 
warunków. Przestaliśmy u nas w 
pnedsięblorstwle mówić, te na 
eksport produkować trzeba lepiej, 
a na Jtek krajowy - jak stę 
da, Nie boimy się trudnych i pra­
cochłonnych. asortymentów, be• 
względu na to, gdzie je sprzedaje. 
my. Zostaliśmy zwolnieni z kon-

I 
holi JakoścloweJ odbioru, łlO Je1>ł 
dowodem zaufania dla naszych wy­
robów. Nie mo:i:emy stracić tego za­
ufania. Jesteśmy dumni, mogąc po­
wiedzieć dziś bez fałszywej skrom­
ności, :i:" nasza krepa jest najlep­
sza w Polsce. 

- A jak.ie nastroje panują wśrOd. 
załogi? 

I - Zrobiliśmy ost..atni• bardzo du­
:i:o - mówi mistr), · Stefan Kierz­
kowskj - I jesteśmy zadowoleni z 
naszych osiągnięć, Poprawiły się 
znacznie warunki socjalne w za­
kładzie. Praca Jednak wcale 'nie 
jest łatwiejsza. Wprost przeciwnie 
- częste zmiany asortymentów, 
wymagają od nas wzmożonego wy­
siłku. Teraz nie mo:i:na już robić 
miesiącami ciągle tego samego wzo­
ru. Każdy tihce mieć pt'Zecie:i: mod­
ne ubranie i z czego innego niż 
jego sąsiad. Szkoda tylko, że do­
syć trudno dostaó w sklepie na­
sze materiały. Jest ich chyba je• 
szcze zbyt mało, a jak są - za­
raz zostają wykupione. Przynaj­
mniej tu w Zgierzu, Na.jgorsz.e jest 
jednak teraz to, te w tkalni dach 
nam przecieka. Należałoby go wre­
szcie naprawić. 

I my jesteśmy tego samego zda­
nia, tym bardziej, że w prz:road­
ku „Zeltoru" prteciekający dach 
zupełnie nam nie pasuje do tylu 
dobrych rzeczy, jakie s ię tu ~at­
l)lo. , dzięją, 
t 

N/z: Przed trzema miesiącami u• 
tworzono w „Zeltorze" Gabinet Ja­
kości, Oby był tylko właściwie wy­
korzystywany .•• 

stnle;le u nas o nas 
bardzo wiele róż· 
nych' opinii swa­
nych niekiedy o· 

Złudzenie! Fata morga­
nal Polak na brak czasu 
nie cierpi. Właśnie Jeden 
z całeJ armady stołecznych 
felietonistów odkrył, te 
Połacv całymi ł(Odzinaml 
stoJa bezczynnie w kolej-

podti\fy Jest zataa 'wla­
dectwem indolencji organ! 
zacy;lneJ w tym okienku? 

przedetapie okazu.la mu 
troske niebywałą, organi· 
zuJac towarzyskie spotka­
nia dla zabicia czasu przed 
okienkami. biegowymi, Polak lest ęo 

§cinny - powiada opinia 
pierwsza s brzegu Polak 
jest zableganv - powiada 
opinia inna, niekoniecznie 
druęa. Polak - rzecze dll 
lej ta opinia - notory­
cznie cierpi na brak cza 
su. Polak zawsze jest w 
biegu, zawsze ęonl, gdzieś 
sie spieszy l jest w nieu­
stannym ruchu jak 
pszczoła w okresie kwitnie 
nla lipy, Przeciw opinii 
pierwsze.I nie zgłaszam 
sprzeciwu. Polak Jest go· 
ścinny. Natomiast drutta 
opinia budzi pewne za­
strzitżenia, i o t~ drugą 
opinię warto się nawet po 
kłócić. 

kach przed okienkami biur 
podróty, Za ten fakt o­
stro nani biura podróży, 
nawet nledwnznacznle im 
putuje biurom podr6ży In 
dolencję organizacyjną. l 
tu byłbvm ostrożny w fe· 
rowanlu nanan, bo kto po 
wiedział. że kolejka przed 
jakimi okienkiem biura 

Osobiście uwatam, te 
naszych biur 11odróty rue 
trzeba canić, ale chwalić. 

Nie zaszkodziłoby nawet 
pod niebiosa. Inne prze· 
cież tak • dąleko nie Idą 
aa reke turyście. Inne -
czyli irdzle indziej. Polskie 
biura podrófy zanim wez. 
ma człowieka pod swoje 
skTZYdła zanim 1110 wpu­
szcza w swoja maszynę re 
laksu, Jut widnie na 

M6wlmy podróte 
kształcą t Ale chyba kształ 
cą mnleJ, nił bvwanie w 
kolejkach nrzed nodr6ża· 
ml, co te:t biura podróży 
mogą •obie upisać na 
konto oslą'1tleć. Chcesz się 
doksztalcat w podróży, naj 
pierw dokształcać się 
Przed podróżą! 

Biura podróży uwataJą 
bowiem, te doprawdy nie 
wiemy co robić z czasem, 
te lepiej stać, niż ble­
gać, nit gonić. niż gdzieś 
spieszyć. 1 zelówki słę 
oszczędza •• 

• lat tem 11 w 11Dl11 
li 1lerpi1.la 1957 r• 
Jni mis „Batory" -
polski motorowiec 
transattan tyeki 11• 
raz plerwssy po II 
wojilie łwlatowe;I 

rozpoczał regularne 
rejsy do Kanady. W 
roku t9&9 m111 „Ba­
torego" zastsiplł no 
w.y statek ts/1 

JUBILAT , • 

„Stefan „Batory", 1 

który s nie mnteJ­
szym 11owodzeniem 
pełni 1łułbe mane­
go w •wiecie „pa­
aatera" , potl 11ots!t4 

kntle1'. 
N/z: mis „Batory" 

. ..Jak obliczają s.pecj~ści na !'ł_orzu Czarnym łowi się eorocz­
rue okolo ~O tys, delfinów. W1e1e tych zwierząt ginie również 
na skutek odniesionych ran. Z krajów basenu czarnomorskiego 
t;ylko Turcja nie przestrzega zakazu połowu delf~nów, ale i tak 
ltcz~a tych zwierząt gwałtown1e maleje. 

Biologowie przewidują, że za kilka łat delfiny będą zaliczane 
do gatu~k6w wy~ierających. Jedną z przyczyn tego stanu jest 
coraz w1ęksZe zanneczyszczenie mórz i oceanów. 
Na~owcy radzieccy proponują utworzenie kilku d~lfinariów 

- m. tn. ~a !"forzu Białym i na Bajkale. Pozwoli to nie tylko 
n~ zapewme.me_ im lepszych warunków, ale również na oswoj~ 
rue WiększeJ liczby tych mądrych zwierząt morskich. Obecnie 
eksperymenty takie są prowadzone w akwarium w Batumi. 
Oswojone delfiny mogą w przyszłości pomagać ludziom w ba- 1 

daniu mórz 1 oceanów. 

-
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•• • IETA•RODZlnA· I • • 
aroslo wokół tero tematu wiele m.U6w. - Nie Jeds 
w oróle piecsywa, a 1cJtudnJesz - doradzają przyja­
ciółki. - Wykreśl a menu cukier I sól. :laaplikuj so· 

bie ma.sate oraa forsown, rimnastykę, a będzirsz mo­
ria uzyskali idealną firurę. Najwyższy aatem czll8 roz­

prawili się z niektórymi maksymami tero nie pisanego „kodek-
1u odchudzania". 

N 

Problem pierwszy - jaka ma 
być ta idealna sylwetka? Zruawcy 
przeclmlotti tW'i.erdzą, że 

A powinno się waty6 o 10 kr 
mniej niż wynosi wzrost w centy­
metrach powyżej metra. 

Tymczasem NIEPRAWDA. 
ldealma waga jest funkcją wzrostu, 
budowy kootnej (np. sze.rolrość 

Je11t to typowe zastępowan.ie jed­
nego zła - · eszcze gorszym. Przy­
bieranie lllB. wadze. po rzuceruiu pa­
len.ia, mija po pewnym aasie. I 
wszytko wraca do normy. 

A Mniej się tyje tXł biszkopt6w 
nii od chleba. 

a takżl! w skrobiach i. chlebie, , A Nie wolno nirdy „przeskakl­
szy·boiej ulegają zamia.nde na tltan- waó" posiłku. 
kę tłuszczową. Co więcej, pot.r2.e- PRAWDA Tra~n•--• l k 
ba o wiele m:n.iej energii na ich . · . n ..,.„a spa a a-
strawienie. Każda d ieta powinna l~ie. lJ_dowod.niono to doswi:'.ldczal­
zmn.iejszyć spożycie tukru, słody- nue, ~eląc szczurr na dw.ie g~­
czy, ciastek, .słodkich napojaw i py. P1e~sza :r.: . me~ ~trzym_Y'va:a 
chleba trzy porcJe pozywien~ dzienn·e. 

· druga to samo ale z.a Jednym ra-
A Ma.sat rozpuszeza tłuszcze. zem. Po pewnym czasie wszystkie 

. s=ury grupy drugiej stały siię o-
NIEPRAWDA. choć jesu:ze kil- pasłe! Zauważono również, ż.e die­

ka la~ temu za.leca.no masaze, któ- · ta niskobiałkowa dawala 0 wiele 
r~ rr:;ały „zgmatac tkankę włók- lepąze il. szybsze wyniki. ~ pra­
ni:;tą • Ich rezultaty były jednak w.ie całkowity· post. Trawienie bi.al­
m1.erne .. JedynYn;i prz_ydatnym m~- ka wymaga przecież &porej ilości 
sa.zem }est masaz di;1ikatny (!";'kk1e kalorii! 
wibracJe), pobudzaJący krązeme 
krwi i uelastyczniający ~órę. A Zbyt nybkiie odchudsan.ie się 

jrst neczll niebezpieczni\. 

UWAGA! 

Papieros 
pig.ułka 

grożą zawałem 

• 
I 

miednicy) i wieku. -A Aby scłluJnąć trzeba 
pić. 

duło 

PRAWDA. Woda zabiera ze 'l6-­
bą toksyny, które nagromadziły 
.się w organizmie. One to wtaśnie 
powodują lokalne :r.:wyrodnienie 
tkanki tłu~ej. Woda wypłu­
kuje również chlorek sodu, 7.ITI.nil!j­
szając uczucJ.e głodu. Codzienne 
pożywdenie zawiera mniej więcej 
Litr wody. Aby schudnąć trzeba 
wypijać jeden lub dwa dodatkowe 
litry wody. 

A Można się radyka.lnie odchu­
dzić poprzez gimnastykę. 

p 
• 
I 

o 

r a w d a 
nieprawda 

PRAWDA i NIEPRAWDA. Szyb­
ka utrata zbędnych kilogramów 
nagromadzonych w krótkim czasie 
(poniżej roku) nie jest niebezpiecz... 
na. Gdy jednak „zapracowaldśmy" 
na nadwagę parę lat trzeba 
chudnąć stopniowo. Po 2-3 kg. 
Odchudzanie powilll!Ilo l)dbywać się 
ponadto pod kontrolą rekarza. Jest 
ii inny argument za powolnym 
chudnięciem: względy estetyczne. 
Nagłe schudnięcie spowodować mo­
że przecież z.wiotczenie skóry. Dtie­
tę wspomagać również trzeba ką­
pielami, masażem, gimnastyką i 
jonizacją skóry. 

d h d . 
A Lep.na Jest dieta, w kt6rrJ O C U za n I U ~ się wszyst~ego ~o t~ochu nit 

I diet.a wyklucnJąca n1ektore potra· 
wy. 

N~RA WDA. Nie ma on.a bezpo­
średniego wpływu na zmniejszenie 
się wa:g,L Jest natomiast niezbęd­
nym elementem przy sto.sowaniu 
diety odchudzającej - ułatwia krą 
żenie krwi, wyrabia mięśnie. Spoct 
uprawiany systematycznie mO'.i:e 
natomiast doprowadzić do spadku 
wag.i ciała. . 

A Kiedy się przestanie palł6 -
t:yje się. 

PRAWDA. Nie dostarcza 1i41 bo­
wiem organi'Zlllow1i aubstancjli tok­
aycznych, które Zll<l.'IZą uczucie gło­
du. Nie należy jednak doradzać 
palenia papierosów, by nie utyć. 

!flEPJlA WDA. W zwyklych bisz­
koptach (n.le-odchudzających) znaj­
duje się tłUS7.CZ i cukier. Zestawie­
lllie: 100 g biszkoptów - 360 kal„ 
100 ł białego chleba - 245 kal, n.ie 
pozostawia żadnych :r.:łudzeń. 

& Od 101ł się tyje, 
„sa&rzymuje" wodę. 

ponlewał 

PBA WDA. Sól przetn;;rmuJ. w 
tkance ok. 70 ra;r.y wi~ej wody 
niiż wynosi jej ciężar. Nie ma na­
tomiast żadnego wpływu na gro­
madzenie &ię tłuszczu. Zaostrza za 
to apetyt - nalezy mtem w die­
taeh zmniejszyć jej il<J6ć. 

PKA WDA. Ale jak.ie t() trudne 
do wykona.nial Należałoby przecież. 
ważyć wszyaflko oo jemy. Z kal­
kulatorkiem lub liczydłem w ręku 
przeliczać kalorie. Odmawiać naj­
bbiższym przyjścia :r. wizytl\, by 
n.ie narażać się na pokusę zje<U.e­
nia czegoś dobr~-0 i •.• wysoko ka­
lorycznego, itd. ltd, Czy zatem 

A 5ar4ziej się tyje od cukru nit 
od tłuszcsów. 

PRA,.WDA, Wi;glowodany, kt6re 
xnajaują się w cukrze, sł·odyczach, warto? (t) 

c o pewien czas powraca temat m~ 
dclu rodziny polskiej. Przewatrue 
niefachowcy prześcigają się wów­
czas w tyleż kategorycznych, co 

kiiepsko uzasadnii.Ullych sądach. Mnożą dę 
sprzeczne ze sobą propozycje w sprawie 
2 plus ileś tam, brzmiące czasem i 
przekonywająco, ale niekoniecznie real­
nie . . Rzadko natomiast głos zabierają fa­
chowcy, bo dobrze wiedzą, jak trudne i 
śliskie są wszelkie rozważania modelowe. 

Przez długie lata wśród profesjonali­
stów nie był<J zgody, kto jest osią rodz.i­
ny. Tradycja przekazała nam w spadku 
pogląd, że owym kręgosłupem ie.st ko­
bieta, ale •W swoim czasie tradycję tę 
potraktowaliśmy lekceważąco, jako wat­
tość zwietrzałą. W ślad za tym poszły 
rozmałte, nie zawsze należycie przemyśla­
ne ~Wii.ęcia ptaktyc~e. któte w efek­
cie d<>m:owadz:iły _do o~niżen:ia rapgi ro­
dzihf,' liko p0dsli'Wowe1 komórki spo­
łecznej. 

W polityce społecznej lat 70 proble­
mat:y'ka rodzi!ny odzyskała jednak miej­
sce naczelne. Dziś nikt już. nie ma wąt­
pliwości, że różne czynniki mog11 w 
mniejszym lub większym stopniu wpły­
wać na model rodziny, ale w sposób de­
cydujący określa go rola i pozycja ko­
biety. 

-nw A 
PLUS ... 

I LE 
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na zdecydować sie co najwyiej na 1 f 
dziecko, mli'ląc przekonanie, że i on<J jej ~I 
roz.wój zawodowy powstrzymuje. Co zresz · ł. 
ta bynajmniej nie jest argumentem wys- JS. 
sanym z palca, jeśli nie oddaje się dzie- ~ 
eka do żłobka. Te instytucję ogromna ł 
większość rodziców traktuje jednak jako ł 
ostateczność. bo wiadomo. ż.e d"Zlooku w ~ , 
pierwmy:m okresie rozwoju l)Otrzebny t \ 
jest dom, a nie przechowalni&-. ~ 

Nieco inaczej patrzą na te #Pr&We ko- ~ 
biety z wykształceniem podstawowym ł 
lub zasadniczym zr<wodowym. Wiele z ł 
nich chętnie zrezygnowałoby z pracy za- ~~ 
robkowej, gdyby nie spowodowało to ~ 
obniżenia stand&rdu materialnel'!o ich ~ 

rodz.lnie polskie}. a tym samym '111.rptywa Bo oto - znów według statystyki rodzin. Póki co -:- pracujl\, ale mając rów ~c. I 
na kształt samej rodziny. na nie pracującą nigdy kobietę z wy- nież negatywnv stosunek do żłobków - * 

Wystarczy wziąć do ręki roczl1Jik sta- kształceniem zasadniczym przypada śred- . także pg,raniczaja liczi>~ ootomstwa. Po- :& 
tystycmy, by stwierdzi~. „ ie aktyw.nqś<; nio 3 dzlęci, podczas gdX • ,Q~ prąJ;~'.ll· „ 1<t~puJ4 więc pó<lobnie, ją"- kobiety· b;..r- {.i 
zawodowa kobiet nieprz~rwainie rośnie. stale, ale mającą wykSZ4łcenie ~ W,e dziej t ~ttałcone, tyJe że ltieruja . (ie ~ 
Wpra~~~alro .. i·wch g3os,9p~~~e '1snaptomi>ł~-~ionewj lub wyższe - tylko 1.6 d2liecl&!' f?aU nieco innymi motywami. ~ \, ~vw ,......., '"''" cownicę fizyczną zatrudnioną dorywc7.0 - .r. 
1975 r. _ już 5 mln. Liczby te jednak 2,8 dziecka, a na zatrudnioną na :;tale Moi.na więc teoretycznie 'Dl'ZYzna~ ra- łk~ I 
nie mówdą nic o związkach między pra- kobietę :r. wyższym wykształceniem - cję tym, którzy 1>0stulują. by każd;;.• ro- ;c. 
cą, zawodem, wykształceniem, miejscem 1,6 dziecka. Na mieszkankę niewielkie- dzina w Polsce miała troje ar.y nawet 
zamies-z.kania a dzietnością. Ciekawe wy- go miasta przypada średnio 3 dziec.i, pod- czW<Jro dzieci, ale nie motna z tego ł I 
niiki przynosi w tym względzie reprezen- CMS gdy w wielkiej aglomerach - mniej czynić programu, albowiem byłby to ~ 
tatywny sondaż przeprowadzony przez niż 2 dzieci. program całkow:icir nierealny. Na ra- .>c. 
Instytut Gospodarstwa Społecznego SGPiS. zie szczytem marzeń wydaje sie masowy >~ I 

Badania potwierdziły opinię. że istn,ie- Zdaniem autorów badań, :r.asadniczy model ,,2 nius 2". choć pruclei wi&'do- ~t 
je ścisły związek między intensywnością wpływ na strukturę polsk.iej rodziny ma mo, że dość wyraźnie postępuje atomiza- ~' 
pracy zawodowej, a dzietnością. Staty- stosunek do pracy zawodowej kobiety I cja naszej rod'ziny. Ma to roz.maite dale- i 
stycz.nje na jedną kobietę nigdy n.ie ściśle z tym związany po7.iom jej wy. kosięż.ne konsekwencje, ale jest faktem. ~~ 

Przygarnęliśmy więc znów tradycję, pracującą przypada średnio 2,7 dziecka. kształcenia. Rzec-zą naukowców i praktyk6w jest ma- J~'c. 
ale w... zmienionych zasadniczo okoli.cz- podczas gdy na pracującą stale - tylko lezienie sposobów na to, bv inna niż do-
nościach. Bo właśnie praca zawodowa ko- dwoje dzieci. W ujęciu statystycznym Kobieta, która ok. 8 lat 'l)OŚWięciła na tychczas strukturalnie polsk;;.• rodzina 
biet jest kluczem do wszelkich rozwa- je«t to różnica bardzo (łuż.a, a przecież !rlobycie wykształcenia i pozycji 5p0łe- mogła jak najlepiej wypełniać swe liczne ~ I 
żari modelowych. Determinuje ona bo- rośnie w zależności od innych determ1- cznej, słyszeć nawet nie chce o rezygna- obowiązki. a .przede wszystkim,.... właściwie J: 

1 i; wiem pozycję kobiety we współczesnej nant. cji z aktywności zawodowej. Jest skłon- kształtować pr.zyszłych obywateli. ł., 

~'Y ~ 
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Nr.jnowsze badania w dziedzi· 
nie antykoncepcji wykazały, :re 
zachorowania na serce ma.ją zwi.ą 
zek przede wszystkim z działa­
niem połączonym pigułki i wy­
palaniem nr.dmiernej iloici pa­
pierosów. Ta właśnie kombina.­
cja. jest szczf'gólnie niebezpiecz­
na dla kobit>t wszystkich kate­
rorii wieku. 

Negatywny wpływ nadmier· 
nero pa.lenia na prawidłowi\ 
d:fiałalność systemu krążenia 
zosta.ł bezspornie ustalony. jed­
nak - jak wykazały niedawno 
wyniki badań prowadzony.ih 
przez :r.cspół uczonych z Anrudb 
Join of the Population Couneil 
- szkodliwość ta ulega znaczne 
mu nasileniu w wypadku rów­
noczesnego uzywa.nia pigułki i 
nałogowrgo palenia. 

Według przeprowadzonej an­
kiety, samo palenie papiero­
sów, aczkolwiek może w pew­
nych wypa.dkach powodować ry 
zyko ataków serca, nie jest ich 
lłezpośrednią przyczyną, niebu­
piilezeństwo zwiększa się nato­
mia&t w wypadku równoczesne­
co używania pigułki a.ntykonccp 
cyjnej. Zjawisko to zaobserw<l· 
wano również przy jednoczes­
nym używaniu alkoholu i bar­
bituranów. Kobiety ntem zwła­
szcza 40-letnie powinny wybr"ć 
jedną z dwóch alternatyw: pa.le­
nie lub pigułka. 

Badania wykazały, te w gru­
pie 100 tys. kobiet niepalących 
i używających pigułki wskaźnik 
zgonów wynosi 11 proc„ w gru­
pie kobiet będących w tym sa­
mym wieku palących, ale ole 
uiywających pigułki notuje się 
wskaźnik zgonów w wys. 16 
proc. na 100 tysięcy osób. 

Podobne wyniki zaobserwowa­
no również w grupie kobiet w 
wieku 36-40 lat, a nawet jesz­
cze młodszych, kłóre wypa{aJą 
ponad 15 papierosów dziennie, 
llQWaJt,c Jedn~iit\\e pir;u\ki. 

Natomiast nie stwierdzono be:r.: 
· pośredniego szkodliwero oddzia­
ływania pigułki antykonoepc:yj­
nej używanej przez kobiety star 
sze I niepalące. 

Jak podaJe „Journal of the 
1'fedical Association użycie J!I· 
gulki antykoncepcyjnej mn~f' 
czynić kobiety równie podatne 
na choroby serca jak mężczyzn. 
Używanie doustnych środków 
antykoncepcyjnych wywołujr 
niewielki, ale mający istotne 
11naezenie wzrost ciśnienia krwi 
oraz stwarza niebezpieczeństwo 
zawalu w skutek zwężenia na­
czyń krwionośnych. 

~~~~ 

Czy wiecie, że ... 

Smak 
smakowi . , 
n1erowny 

Dotychczas najczulszy przy­
rząd do mierzenia smaku ma •.. 
człowiek. To właśnie tzw. ba· 
dania organoleptyczne - pole­
gające na ocenie smaku przy 
pomocy ludzkich zmysłów 
stanowią podstawowe kryte­
rium określania walorów arty. 
kułów przemysłu spożywczego. 

Osoby przeprowa.dzające oce­
nę organoleptyo&ną powinnl 
mieć wyrobioną wysoką wratli ­
woś6 na. smak i zapach. Specja· 
liści w tej dziedzinie są bardzo 
poszukiwani, wielu z nich, np. 
kiperzy wln, dochodz11i często do 
dużej .perfekcji w swoim zawo­
dzie. 

Wraz z rozwojem pr:r.emyału 
spożywczego rośnie zapotrzebo· 
wanie na tego typu specjalist6w. 
Dlatego td docenia.Jllc ten pro 
blem Międzyna.rodowa Organi­
zacja Normalizacyjna (ISO), a 
właściwie grupa robocza Komi­
tetu Technicznego ISO (TC 34), 
złożona z ekspertów ró:lnych na 
rodowości, zajęła się proble­
mem normalizacji w zakresie a­
nalizy organoleptycznej. 

Efektem tego jest m. in. przy 
gotowanie projektu normy, o­
kreślającej sposób badania wra­
żliwości człowieka na 4 podsta­
wowe smaki: kwaśny, rorzkl, 
słodki I słony. Dzięki temu łat­
wiej będzie w przyssłości zna­
leźli kandydatów na ekspertów 
do anallsy orcanoleptyc:mej, 
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• Nie wszystko, n1.e dla każdego ... 
Nawet ludzie bardzo serio, którym nle 

głupstwa w iiłowie - nie powinni zgła­
szać całkowitego dP.sinteressement modą. 
Niesie ona bowiem pewne urozmadcenie. 
jakąś odmiane - a jak wiadomo, sa to 
rzeczy odprężające. 

Ale właśnie dlatego. że ma być oni;· 
odprężeniem, nie można mody trakto­
wać ze straszliwą powagą - jak to się 
dzieje zwłaszcza wśród niektórych pań i 
panienek - panowie bowiem podchodzą 
do ubioru bardziei sceptycznie. Chęć 
pr.r:enoszenia „żywoem" na własna· oso­
bę tego. co się ujrz&ło w zagranicznym 
żurnalu (nasze rodzime są bardziej umiar 
kowane), na pokazie kolekeji wiodącej 
czy na zdjęciu prasowym, nie jest naj­
lepszym sposobem zapewnienia sobie ol)i­
nii kobietv supermodnej. Przeciwnie -
można się zeszpedć. 

Nie zapominE:jmy, że wielcy projektan­
ci mody są to ludzie o przerafinowanym, 
niekiedy wrę<'z zdegenerow&nym smaku. 

I że swe wizje realizuja w oparciu o ko­
bietę-ideał: bardzo wysoką i bardzo chu­
dą. Modelki zawodowe Sil specjalnie do­
bierane z tysięcy zgrabnych i młodych 
kobiet i dlatego nawet szczupłe dziew­
czyny rzadko mie&ZCZ4 aie w pierwowzo­
ry modeli. 
Toteż podstawową rzeczą przy sezo­

nowych zmianach mody. gdy zaczynają 
pojawii;·ć się nowe propozycje, na które 
mam:v ochotę - jest znajomość. własnej 
sylwetki. Przeci•i nawet nąjbardżiej kla­
syczna, pon11dcnsowa koszulowa bluzka 
p0winna być no.szona pI'%e:r: kobiety tęgie 
na wierzch spódnicy, 'l)Odczas gdy osob7 
o smukłej tli'lil będą ja nosiły do środka 
i jeszcze ewentualnie J;e skórzanym pas­
Iciem. 
C6ż z tego, te w tym roku na plaży, 

żeby wyglądać „żurnalowo", trzeba mleć 
na sobie kawał bawełnianej tkai!liny 
zmyślnie udrapowanej, tir"ZY czym dbo 
jedno rami• pozostaje cai. nie zakryte, 

• 
albo obydwa. Do takich draperii trzeba 
mieć posągową figurę, a przeciętne ko­
biety lepiej będą wyglądały i lepiej ·się 
czuły w luźnej lejbie ezy tradycyjnym 
wdzianku dowolnej długości. 

Także dźitl5)', te tak masowo noszo­
ne dżinsy niby to bezpretensjonó'lne, ro­
bocze - nie wszystkim pasuj11, i to 
weale nie :r: powodu wieku. Poszukiwa­
cze złota, którzy pierwsi odkryli Ich za­
lety, nie wszyscy byli młodzikami I wie­
lu było wśród nich ludzi mocll-0 doirza­
łych. Ale uroda dżinsów 1>0lega na tym, 
że SI\ bardzo o'l)ięte. Wiele kobiet, :r.:anlm 
się na takie spodnie zdecyduje, powinno 
koniecznie obejrzeć się - przy pomocy 
dw6ch luster także 1 z tyłu. Jeśli mi­
mo wszystko koniecznie chclł być modne 
- niech przynajmniej neułl na wiench 
lutną bluzę, całkowicie u:krywaj4ca Ich 
odwrotna ~trone medalu. 

W. simie nt wieczór maJll by! modne 

sute szarawary :r. cienkich, lejących 
jedwabi. To także wyłącznie ubiór dla 
bardzo szczupłych, bo choć w zasadzie 
obszerny ubiór tus:;uje okrągłość - to 
jednak taki~ bufiaste pantalony moga :r. 
kobiety zrobić kule 
N&łomiast zapowiadane na nadchodzą­

cy sezon spódnice w drobne fałdki z 
przodtt I tyłu, wykonane z mięciutkich 
dżersejów, odpowiec!nie są dla każ.dej fi­
gury. Tak dobrze sie układają, że nie 
pogrubiają. A spódnice takie - jak za­
powiada „Moda Polska" - mają by4 
szlagierem jesienno-zimowej mody. • 

Także nowe pulowery, obszerne, pro­
ste o nisko wszytych ręk;;.wach, o cjj­
kawych wy-pukłych splotach lub kar­
czkach w ażury czy wykonane koronko­
wym ściegiem, mogą być noszone przez 
wszystkich. Dużo łatwiej przystosować 
modę do siebie, niż na siłę 'ftarać się sie­
bie dosto110wać do zmiennej mody. 



Łódzka gazownia najlepsza ł zakupów ISZczy 
szkolnych w kraju 

ZaJtlady. Gazownio:r.e w Lodzi 
wohodza w skład (razem z 
przedsiębiorstwem białostockim) 
Mazowieckich Zakładów Gazow­
nictwa. Takich :u.kładów jest 
w kraju sześć. Podsumowanie 
wyników współzawodnictwa 
między nimi za rok ubiegły 
dało prymat' mazowieckim za­
kładom, do czego nasza gazow 
nia walnie się przyczyniła. Zó.· 
decydowały o tym Je!eklv eko­
nomiczne (np, prawidłowa J(o­
spodarka materiałami, budowa 
nowej sieci, terminowe remon­
ty starei instalacji), jak ró'ł'-

WOLNE MIEJSCA 

nież dobre warunki bhp, i za­
srosow6.ni.: nowej formy sprze­
daży gazu bez gazomierzy. 

Uroczystość wręczenia zwy­
cięskim zaltładom sztandaru 
przechodniego Min. Górnictwa 
i Zarządu Głównego Zw. Zaw. 
Energetyki z rąk zało1n dolno­
śląskiej odbędzie się 5 wraeśnia 
w Warszawie. Do stolicy wy­
jedzie z ł,odzi 36 osób. 30 
przyznano wysokie odznaczenia 
po.ństwowe 1Qraz odznaki związ 
kowe i resortowe. W dniu 10 
września pracownicy gazowni 
wezmą udział w akademii zor­
ganizowanej w Łodzi z okazji 
Dnia F:nerl(etyka. Najlepsi o­
trzymają odznaki i dyplomy. 

(kas) 

Nastał SZCJyt zakupów szkol-
nych. Wraz z nim :zal'ysowały się 
braki, na które narzeka wielu ro­
dziców. Najwięcej kłopotu nastrę­
cza dobierr;nie obuwia odpowied­
niej numeracji. Co mówią na ten 
temat handlowcy? 

W lipcu i sierpniu tego roku 
sklepy obuwnicze „Otexu" spne-
dały 51 tys. par juniorek, a w 
zapasie l)Ozostało jes1.cze 27 tys.. 
par. We wrześniu spodziewane 
jest nadejście, zgodnie z zamówie 
niem, 4,5 tys. dalszych par. Ocze­
kiwane li\ t<.'kże .zaległe dostawy 

SZKOŁACH CZEKAJĄ 

w wys. 7,J tys. W ze.>złym roku 
- Jak nam powiedział kierownik 
obuwnićzego działu handlowego 
WPHW - Stanisław Roidół - w 
III kwartale sprzt.'<lano 51 tys. par 
juniore/{, więc ilość obecnie ofero­
wana jest znacznie większa. Nie­
mniej jednak rodzice niejednokrot­
nie błądzą od sklepu ao sklepu, 
szukając wł<i.ściwego rozmiaru 
tych butów dla swoich dzieci. Wi­
na w pewnej czc;.sci spada na nie­
właściwie rozmieszczone obuwie 

·różn.11cl1 numeracji, ale również i 
na aostawców Bo np. Spółdzielnia 
„Poddębiczanka" nie wywiązała 
się z dostaw 4,5 tys. par juniorek 
dh. młodzieży w wieku 11-14 lat. 

KTO NAM ZBUDUJE „DRUGA tODZ11 

Handel oferuje też prawie jesz­
cze raz tyle co w roku zeszłym 
obuwia tekstylno-gumowego dla 
dzieci i młodzieży: tenisówek, 
trampek i półtrampek. W 1 Ili 
kwartale 1976 r. tego obuwia 
sprzedano w sumie 97 tys. par. W 
końcu czerwca br. „Otex" dyspo­
nował zapasem 182 tys. Na ten 
kwartd zamówiono 33 tys„ ' lecz 
do tej pory nadeszła dopiero po­
łowa. A więc jak to jest z tym 
obuwiem? Jeśli jest go tak dużo, 
to dlaczego występują braki? 
Odpowiedź tkwi m. in. w tym, 

że - jak informuje nas „Otex" 
- Grudziądzkie Zakłady Przemy­
słu Gumowegc nie wywiązały się 
z dostaw niektórych rod.zajów o­
buwia. Dopiero w zeszły piątek 
nadszedł· z Grudziądza sygnó.ł, że 
ładuje się już wagon z kilkuna­
stoma tysiącami par. „Otex" na­
tychmiast wysłał samochód, a by 
sZybko przyw:eżć do Łodzi część tej 
przesyłki. W tym tygodniu towar 
znajdzie slę już w sklepach. Re­
szta - oo otrzymaniu przesyłki 
wc.gonowej. 

Takie - z pewnym przekąsem wygłaszane pytanie -· stawiajlł 
czasem dyrektorzy Jlrzedsiębiorstw budowlanych, dyrektorzy szkół 
mających dostarczyć budownictwu poszukiwanych fachowców, a nie­
raz także ci, któny nie mogą doezekac się szybciej nowego M-3 
czy M-4, bo sb'SZI\ utyskiwania na kłopoty s kadrą. 

„ Wi!amy". Inni maturzyści, któ­
rzy wiedzą, że na nadmiar do­
skom;:łych, władających obcymi ję 
zykami, Wl'Mko kwalifikowanych 
kelner6w nie motemy narzekać -
mogą jeszcze wybrać ten zawód i 
zdobyć fi.O w Policealnym Studium 
istniejącym w Zespole Szkół Ga­
stronomiCZ111ych prsy ul. Sienkie­
wicza 88. l?&nadto w.olne miejsca 
są także w Medycznym Studium 
Zawodowym w Zgierzu (ul. Pa­
rzęczewska 35) ora:z w Łodzi orzy 
ul. Aleks6·ndrowskiej. Można tu 
zdobyć kwalifikacje pielęgniarskie, 
a z pracą przy zapotrzebowaniu 
na tę kadi:ę na pewno nie będzie 
kłopotu. podobnie, jak i z zatrud­
nieniem elektromechaników sprzę­
tu domowego. których kształci Po­
licealne Studium Zawod'owe w 
Pabi6.nicach - ul. Nowotki 27. 

To prawda - budownictwo, i to 
nie tylko mieszkaniowe, potrzebu­
je pracowników. Ludzie w tej 
branży pracuja ciężko, ale też i 
zarabiaja nieźle, budowlane szkoły 
zawodowe stwarzają naprawdę 
dobre warunki nauki Z<i.Wodu, 
lecz mimo tych wszystkich akty­
wów, trudno p0wiedzieć, aby mło 
dzież gar!lllła sic do zdobywania 
fachu murarza, stolarza, betonia­
rza, zbrojarza itp. Z jednej więc 
strony chcielibyśmy mieć jak n&1 
więcej i to szybko, solidnie budo­
wanych mieszkań, żłobków. szkół, 

P 
o dwó~ kolejkach spotkań w 
klasie mlędzywojewódz.klej 11· 
derem W.bell jest &duńakowol­
ska Pogoń, która wyprzedza 

Borutę Zgierz, Ostrovię z Ostrowa 
Wlkp, kaliskiego Włókniarza i Vie. 
torlę z Jarocina jednym punktem. 
Nadal słabo spisuje się były dru­
gollgo-wiec piotrkowska Concordia, 
zdobywając dotychczas zaledwie je­
den punkt I... jedną bramkę. Rów· 
niet niczym nie Imponuje łódzki 
Orz!!!, a także niewiadowska Stal 
i jej Imienniczka z Kutna (bez punlr 
tów). A oto wyniki drugiej kolejl<I 
klasy „M": 
Orzeł - Ostrovia 1:! (I:l), Con• 

eordla Piotrcovia 1 :t, Wiała 
Płock - Boruta o:o, Włókniarz Pab. 
- Włókniarz Kalisz o:o, Pogoń Zd. 
Willa - stal Niew. ł:O, Stal Kutno -
ŁKS 1I Z:f (1:1). Victoria Jarocin -
Włókniarz L. O:Q, 

TABELA 
1. Pogoń Zd. Wola ł :o 
2. Boruta Zg, 3 :1 
3. Ostrovia 3 :1 
ł. Włókniarz K. 3 :1 
5. Włókniarz Pab. 3 :1 
6. Victoria J. 3:1 
7. LKS li 2:2 
8 . Piotrcovia 2 :2 
9. Wisła Pl. i:2 

10. Włókniarz L. 2 :2 
11. conc<"rdia 1:3 
12. Stal .K O :4 
13. Orzeł Ł. O:ł 
14. Stal Niew. o:ł 

KLASA A - ł.0D:2 

~ 
4-1 
2-1 
1--0 
1--0 
1-0 
4-3 
i-2 
1-1 
G-0 
1-2 
2-5 
2-8 
~ 

Elta - Włókniarz AI. ł:l, PTC -
Włókniarz II Pab. 1:1, Energetyk -
Start li O :1, ChKS - Wł6kniarz Zg. 
2:0, Tęcza - Stal Gł. 1 :1. 

KLASA A - PlOTRltOW 
l'ilica Tom, - Polonia P. l:o (!), 

Concordia li - Lechia 1:1, turni 
Rad. - Skra Be Ich. 1 :1. 

KLASA A - SIERADZ 
Mimo licznych si:arat'l nie udało 

nam się uzyskać (podobnle jak w 
rozgrywkach Innych klas AJ komple­
tu rezultatów. W tej sytuacji poda· 
jemy jedynie wynik spotkania Bu· 
dowlani t.ask - Ner Poddębice o:O. 
Spotkanie Budowlani Dzial.oszyn -
Piast Błaszki nie odbyło su: z po­
wodu zalania boiska w Działoszynie. 

KLASA A - SKIERNTEWICE 
Pelikan Lowicz - Unill sklernie­

wice i:o, l\lazovia Rawa 1\-laz. - ży· 
rardowianka l:ł, Orkan Sochaczew 
Mazow5ze Teresin 1 :1, Amator żyrar· 
dów - Bzura Chodaków 1 :2. 

l\fiCHAŁ BUNIO 

W ekstraklasie rugby 
Rozegrano drugą kolejkę spotkań 

I lig1 rugby. Na prowadzeniu w 
tabeli utrzymali się rugbiści war­
szawskiej Skry, którzy na swoim 
boisku pGkonall po zaciętym meczu 
piętnastkę Posnan11. Drugie .zwycię­
stwo w tegOł'ocznych rozgrywkach 
zanotowali również na swym kon­
cie rugbiści poznańskiej Polonii wy 
grywając niespodziewanie łatwo z 
broniącym tytułu mistrza Polski ze­
społem stołecznego AZS. W dalszym 
ciąg~1 dobrze splsuie się zespół. Bu~ 
dowla11ych Lublin który po rem1-
sle z AZS W-wa w pierwszej run 
dzle pokonał w Łodzi miejscowych 
Budowlanych Łódź. 

TABELA 
1. Skra W-wa 2 8 4T-10 
2. Polonia P. 2 8 37-13 
3. Budowlani L 2 s 19-12 
4. Lechia ~. 2 4 36-28 
I. Posnania 2 ł 22-17 
8. AZS W-wa 2 3 1'2-27 
'1. Czarni B. 2 2 23-51 
I. Budowlani Ł. 2 2 ._.... 

przedazkoli, nawilonów usługo­
wych i czegóż tam jeszcze, ale z 
drugiej niezbyt skorzy jesteśmy 
do p0słania syna do budowlanego 
termmu, żeby to on był tym fa­
cho\Vcem co to tynków, stolarki 
czy instalacji c.o. na pewno nie 
sknoci. 

W efekcie - szkoły budowlane 
co roku dopra~ają sic o uczniów. 
Tak jest i obecnie. Na chętnych 
do zdobycia zawodu montera we­
wnętranych instalacji budowlanych 
oraz montera zewnętrznych sieci 
komunalnych czeka w dalszym 
ciągu Zasadnlcza Szkoła Budowla­
na przy ul. Kilińskiego 159. W ol 
ne miejsca są także w Zasadniczej 
S:.kole Budowlanej przy ul. Kop­
cińskiego 3 oraz Zasadniczej Szko 
le ZaVllodowej nrzy ul. żubardz­
kiej 2. We wszystkich tych szko­
łach nauka trwa dwa lata, a po­
tem nie absolwenł szuka pracy, 
ale praca absolwenta. 

Ten komu maszyny rozmaite, 
tokarki czy frezerki - ciekawe i 
miłe, może jeszcze zgłosić się do 
Zasadniczej . Sz}coły Metalowej 
P!'ZY ul. Nałkowskie~ 2. Na kan­
dydatów czeka tak:że !asadnieza 
Szkoła Łączności przy ul. Tuwi­
ma 35. 

Nie byłby ,,polski· M6.nchester" 
tym czym jest, gdyby nie włók­
niane, na kt6rycb czeka nadal 
przemysł, a kształcą Zasadnicze 
Szkoły Włókiennicze: „Poltexu" 
przy ul. Drewnowskiej 86, ZPW 
im. Struga - przy ul. Łąkowej 
11, „Polmerino" przy ul. Wrób­
lewskiego 38 oraz „Fresco" przy 
ul. Barlickiego 3 w Zgierzu. 

Dla tych, którzy posiadają śwfa 
decłwo maturalne liceum, nie on­
cują, a chcieliby zdobyć zawód 
s~ecjalisty odlewnika, są jeszcze 
w zapasie wolne miejsca w Poll­
cealnym Studium Zawodowym 

(Sł) 

Nowa rzeźba 
w Alei ZWM 

Uzasadnionf' narzekania rodzi-
ców dotyczą te:i; niezbyt dużego 
wyboru innego obuwia dla dzie­
ci w wieku szkolnym. Handel 
na III kwartał zamówił 10 tys. 
par, de-jak dotychczas-zdecy­
dowano się na kupno jedynie 
3.000, poniewtż pozostałe oferowa­
ne wzory, nie różnią się niczym 
od już posiad&nych, niestety, nie­
zbyt udanych. 

Wy!l'tępują również kłopoty z 
kupnem niektórych artykułów 
dzie~iarskich. Mimo zwiększonych 
o 2<>. proc w stosunku do 1976 r. 
podazy pOdkoszulek bawełnianych, 
a o 30 proc. podkolan'ówek bia-

Kilka dni temu w pasażu t>?'ZY lych są niedobory tych artyku-
Alei Związku Walki Młodych zo- łów.. Handel chcąc złagodzić sy­
stała ustawiona nowa rzeźba. Je t tuacJę, wszystkie bieżące dostawy 
to praca flaliny Oiarskłej :z: Mila- kieruje natychmiast do sklepów. 
nówka, :u.tytułowana „blimpia". W ostatnim tygodniu dostarczono. 

Wraz z jej ustawieniem zam- ponad 13 tys. par podkolanówek 
knięto tegoroczna wystawę w -pa- oraz 11 tys. koszulek ~imnastycz 
sa:!m. Wszystkie ustawione tam nych z krótkim rękawkiem i 17 
rzeźby, m. in.: Olgierda Korzyń- tys. koszulek na ramiączkach. 
sklego „Zródfa", Krystyny Sol- „Otex" czyni starania o uzyskanie 
sklej „Jesieni!\", c:J.Y H~yka Gu- dodatkowych dostaw. Dzięki bez­
sto „Wiosna'' w sezorue zimo- oośrednim kontaktom z zakład&·­
WYlll;. bedą sprzedane i ozdobią I mi przemysło°"rymi jeszcze w tvm 
łódzkie parki i zakłady pracy. mieslacu ma n:ideiść 5 tys. oO<l-

(1) ko<Zulek. (k&s) 

W kilku 
& Zakładowy Dom Kultury ŁZPB 

im. Obrońców Pokoju, . ul. Przędzal­
niana 68 przyjmuje zapisy słucha-

zdaniach 
cr.y na kurs języka angielskiego I, 
Il, Ill stopnia, dla dzieci 11-16 lat 
(tel. 673· 15). 

.t. Osrodel!: Gospodarstwa Dome>we­
go przy Zarządzi.e U>dzkim Llgi Ko-

Wystawa w 
biet dysponuJe wolnymi miejscami 

I h• , R • 'I • • na następujące rodzaje kursów: dla Z le Iem.es nlael 1tucharek i intendentek, racjonalne· 

I 
go żywienia dla potrzeb własnych, 
higieny i kosmetyki dla potrzeb 

W „.„,„K _aK.., nc>}ła ··~ g1ełJa wy nych do wy1obu przez rzemieś1m- własnych, kroju i szycia w god.z: 
robów rzemieślniczych, zorganlzowa- ków, zarówno na rynek krajowy - przedpołudniowych od l1l - 13, dzie­
na przez Izbę Rzemieślniczą w Jak I na ek9;>ort (Moniuszki 8) jest wlarstwa ręcznego. zapisy przyjmu­
t.odzi. Efekty giełdy są dość zna- nadal czynna I trwać będzie do 2 je I informacji udziela Ośrodek Go. 
czne, poniewd umowy na niej u- września br. Zachęcamy do obejrze- spodarstwa Domowego przy ZL LK 

· warte z handlem opiewają w sumie nla tej ekspozycji przez wszystkich ul. Piotrkowska 135 w godz g - u;, 
na 23 mln zł, I r:z:emieś!n1k6w. Ck> tel. 627-46. 

Wystawa artykltlłów proponowa- .t. Kierownictwo Reprezentacyjne-

„Fachowa" obsługo 

w „Polmozbycie" 
~~~--~~~- -----

„Noa;rę lię z zamiarem kupna 
„malucha" w wersji k.omforto· 
wej, udałem stę więc po atosow­
ne Informacje do „Polmozbytu" 
na ul. Piotra Sk.argt. Tu okazało 
stę, !e nikt ntc nie wie. .l'an&e 
z punktu sprzedaży, Informacji, 
a nawet 1ama pant kierownik. nie 
wledzlat11 od kied11 będq „malu­
chy" w wersji L t K, nie wte­
dzlat11 Ile trzeba będzie dopłacić 
przy kupnie tych wozow; ba, nie 
potrafUy nawet podać różnic mię· 
dz11 tymi modelami „Fiata 126p". 
Sprawa t1,1ch różnic jest dla mnie 
istotna, jak.o przyszłego nabyw­
cy. Mo.te więc redakcja wyja4ni, 
na czym te różnice polegajq7" -
pyta •trapiony Czytelnik.. 

Na temat różnie między tymł 
modelami ptsaltśmy w zeszłym 
tygodniu, Niemniej jednak gdzie 
jak gdzie, ale w „Polmozbycie" 
winna być pełna informacja na 
wyżej w11mtentone tematy. Czy 
to nic watyd, ie pracownicy nie 
wiedzq czym handlujq? 

R. 

Co się nosi w szkole ł 

„Wiele wy.!ilk.u kosztowalo 
przekonanie rodziców o stuszno· 
ści none11la przez Ich pociechy 
poputarnych „juniorek" - pisze 
nasza Czytetntczlca. - A kiedy 
wazyscy już prawie zrozumletl, 
:te tytko takle obuwie jeat waka-

zane dO choc:lzenta po azkote, o· 
kazuje ~. te trzeba się od tego 
odzwycrajad i to prędko. Jut w 
plerw•zlłm dnłu nauki dyrektor· 
ka Stkoly Podstawowej nr 118 
przy ul. N4rutowłcza t7B ośwlad· 
cz11la dzieciom, że nie wotno cho· 
dztć w azkote w żadnych butach 
o gumowej nodtszwte - juniOr· 
kl taką wlaśnle Posiadają - t 
bezceremonłatnie zdejmowano 
dzieciom buty na pumie. Przez 
kilka godzin uczntowte btegatł 
więc w •karpetkach badt J>O>i· 
czoohach. A wazy~ko dtatego, te 
podroqa została wl<ilnie wywł6r­
kowana. 

Dzieci Wl'6cUy więc do domów 
rozgoryczone - Po eo lcupowa­
llU ml takle pantofte1 - pytają. 
Mote ktoś ze SP '" 178 potrafi 
to wyjaśnić". 

Stro•kana matka 

Rekordziści 

O trudnołctdch r tetef0!14mt w 
nasz11m mtdcle wtadomo pow­
uechnle. w miarę mottłwokt 
1lu.tba tetekomuntlcacyjna zaspo­
kaja potrzeby kolejnych abonen­
tów, wykorzystując katdy wolny 
numer w centratł. Dlatepo też 
nie ró:rumtemy jak to alę moglo 
ttać, te pańatwo z. mte1zkajqcy 
przy ut, Brackiej 55 m. 35 od 
Bledemno:atu jut l<tt czelcajq na 
upragniony telefon. Tak, bo 
wlaśnie w t!llJZ roku ztotull oni 
p-łor·„~„,., ..,,.,,.,„„f,.. '"'h 7„f"'t'.:łeł-

ptitDiend.a 110f4gu.j11 .ią WMZ :ie 
wzrostem ttotcl zak.iartc.111.1ch. .. na 
tej samej klatce schodowej te­
lefonów osobom, które znacznie 
póttd•d o to wustępowaly. 

17 l<tt to sporo i jut za aamq 
eierpthooś~ naszym zdaniem t'"le-
fon alę należy. R. ,.. 

W NAS2':VM ll~PLEKTOtlZZ 
„D•lf!nnłk PopularnY"' Piotrkow­
stra H 9'-ttJ ł.6dł, ce1. MT-47 

I :t4t-lł w coc1sl11ach Ił-tł 
Pincie do naa, a w płhl.ycll 

S'Prawacb tetełonuJćle. 

go Chóru Chłopięcego „ Włókniarskie 
słowiki" ogłasza konkurs „Najpięll:­
niejsze glosy chłopięce i męskie". 
Przesłuchania odbędą slę w kall 
Międzyzakładowego Domu Kultury 
Włókniarzy „Lodex" w Łodzi ul. 
M. Buczka 17/19 w dniacb 8 I 12 
września godz, 16 - 19 Szczegóło· 
wych informacji udziela sekret<W"iat 
Domu Kultury - telefon 815·H. 

& Dzielnicowy Dom Kultury Lódź­
Baluty przyjmuje zapisy na kursy: 
kroju i szycia I I U stopnia, ko­
smetyczny i dziewiarstwa ręczneg:>. 
Planowy termin rozpoczęcia zajęć 
od 3, X. br. Zajęcia odbywają się 
raz w tygodniu Vf godz 17-20 w 
DOK przy ul. Limaną\vskiego 166. 

Prowadzpne są także zapisy na 
lektoraty: języka angielskiego I i 
II rGk, języka francuskiego I I u 
ro.le - kurs 2-letni przyspieszony. 
jezyka francuskiego dla dzieci w 
wieku 7-11 lat. Dodatkowych infor­
macji udziela sekretariat DOK w 
godz. 9-16. 

.t. Srodowiskowy Międzybranżowy 
Dom Kultury „Energetyk" przyJmu. 
je zapisy do: Teatru .,Problemy" 
prowadzącego studium akte>rskle, sce. 
nę publicystyki, kabaret „BI-Ba-Bo" 
(wyłącznie dla rencistów) orkiestry 
odeonowej, zespołów muzycznych, 
zespołu wokalnego, zespołów ryt­
micznych I tanecznych, teatrzyku 
kukiełkowego, zespołu plastycznego, 
zespołu majsterkowiczów, zespołów 
fotograficznych, amatorskiego klubu 
filmowego, dyskusyjnego klubu fil. 
mowego, angielskiego, Jrancuskiego, 
niemieckiego. 

Intoi:macji udziela i zapisy przyj­
muje sekretariat SMDK „Energetyk" 
al. Poiltechniki 17, tel. ł66·9ł w 
godz. 11-21. 

Breza T, - Urz11d. PIW 1977, str. 
234, zł 25. 

GQiraldes R. - Don Segundo 
!!lombra. Proza Iberoamerykańska. 
WL 1977. str. 219, zł 30. 

Kordas K. - I jeden z nas, MON 
im. str. 209, Ili u. 

~hZ"~/U~..m9'/U.HH/UhW7U//hW'~ 
§ · OKA - „Smarkacz na boisku" § S szwedzki 11odz. 12. 14, „Kariera S 
;Sl na zlecenie" fr. od lat 18, g, ~ ;s: 10. 16, \8, 20 ~ 
~ POLESIE - „Generał śpi na sto- ~ 
~ jąco" wł. od lat 15, godz. 17, S 
~ P~PULARNE - nieczynne § 
~ ENERGETYK - „Weronika W S S kra.lu czarów" rum bi? godz. ~ 
~ 16.30, „Pani Bovary, to ia" poi. S 
~ od lat u. godz. 18.30 ~ 
~ HALKA - „Drzwi w drzwi" fr. s S od lat 12. godz, 15.30, 17.30, !i" 
"' 19.30 ~ S PIONIER - „Terror Mechagodzll- S 
'-' li" jap b/o godz. 15.30, 17.30, ~ s 19.30 s 
"' WAŻNE TELEFONY REKORD - .. Orzeł I reszka" s 
~ pol. od lat 15. godz 15, „Koman S 
'-' centraia Informacyjna PKO 731·12 dosi" wł. od lat 15, godz, 17, ~ 
~ Informacja telefoniczna t3 19.HI . ~ 
~ Strat Potarna os. G6l·ll, 795·55 SOJUSZ _ n·ieczynne S 
~ Pogotowie Ratunkowe 09 ŚWIT _ „Prywatne tycie Sher- ~ 
~ Pogotowie ~o ł7 locka Holmesa" ang. b/o, god:i:. ~ 
.._, Komenda M1e.lska MO 14.30, 17. 19.30 ~ 
~ centrala 617·2Z, Z9Z·Z2 TATRY - „Colargol na Dzikim ~ 
~ Informacje o usługach 398·10 zachodzie" poi. b/o godz. 14..30, S 
"" Informacja kol~iowa &55-55, 284·GO .. Oszukany" USA od lat 18, \.'I 
~ Informacja PKS: 

265
_96 

godz. 10, U.15. 16.30 18.45 ~ 
o.-orzec Centralny S 

~ D•vorz~r Pó!rrnci:iy a 7-?o DYŻURY APTEK S 
~ Pogotowie "odoc1ągowe 135·46 ~ 
~ Pogotow!e gazowe 395-ss Obrońców Stalingradu U, Ni- ~ 
"-' Pogotowie energetyczne clarniana 15, Piotrkowska 2:!.11, ~...._„ 
~ Rejonu Północ. 33ł·ll Dąbrowskiego 89, Lu\omlerska lł8 
>..'\ Rejonu .Południe 334-28 :S 
I.:\ dla odbiorców przemy· Stale dyżury pełnią: \'N 
~ •ł.o~ych &09·32 l US·'IZ Apteb nr 47-08'7 Aleksandr6w, ~ 
~ oswietlenla ulic 220•89 ul sadowa 10 ~ 
"'-' Pogotowie ciepłownicze ZS3·11 Apteka nr 47-ll85 Konstantynów N! 
~ Pogotowie drogowe ul Kościuszki 8 ~ § „Polmozbyt" 40ł·SZ Apteka nr 47-098 Głowno, ul. S 
~ TEATRY Łowicka 33 ~~"'-'1 
~ Informacji o dyżurach aptek: ~ 
:S w Pabianicach udziela Apteka ;Sl 
~ nleczymne nr 47-085 Armil Czerwonej 7 ~ 
~ MUZEA w Zgierzu udtztela Apteka nr ~ 
"'" 47-080 Dąbrowskiego IO "'-" 
~ HISTORII RUCHU REWOI,U- w OzorkoWle uc;Iztela Apteka s 
~ CYJNEGO (ul. Gdańska nr 13) nr 47-092, Dzlertynsktego 2 § 
~ godz. 9-16 DYŻURY SZPITALI S 
I..'\ Pozostałe muzea nieczynne § 
~ 0 

• 
0 POł.OŻNICTWO 

S ŁODZKI PARK KULTURY I ~ 
~ WYPOCZYNKU (na Zdr'OWIU) llzpital Im. Kopernika -d:tlel-s OGROD BOTANICZNY - cz.ynny nica Górna, Poradnie K, ul. ul. 
"'" w godz. 10-2t Odrzańska, Cieszkowskiego, R~- § S OGROD ZOOLOGICZNY - czyn- wska. Lokatorska, Przyb:yszew· S ny w godz. 9-19 (kasa do 18) skiego, dzleLnka Sr6dmleś'cle - S 
~ PALMIARNIA - czynna cod:i;len Pora.dnia K, ul. Kopcińskiego 32 ~ 
S nie (oprócz poniedziałków) w oraz itlnekologia Polesie - Po· ~ 
~ godz. 10-17 radnla K. ul. M. Fornalskiej S 
\."I LUNAPARK - czynny W dni Szpital Pol.·Gin. AM (ul. Cu· ~ 
~ powszednie w godz. 14-21, rie-Skłodowskiej 15), dziel<nlca ~ S w niedzielę I święta w godz. Górna _ Poradnie K. ul. Feliń- S 
~ 10-21, w dni wolne od pracy sklego, Zapolskiej, gm. Rzgów, ~ 
~ w godz. 12-Zl Ksawerów z dzielnicy Sródmle- ~ 
~ KĄPIELISKO .,FALA" (al. Unii 4) ście Poradnia K, ul. 10 Lutego, S 
\."I czynne w dni oogodne w ~z. miasto i gm. Zgierz oraz gine- \.'I S 10-20 (kasy \{}-19). W dni me- kologia z dzielnicy Polesie. ul. ~ 
~ pogodne w godz. 10-18 (kasy Olimpijska S s 9-l

8
) Szpital Pol.·Gln. AM (ul. Ster- s 

~ K I N A linga 13) dzielnica Sr6dmieście, ~ 
S BAI.TYK - Powrót R6toweJ Po\adnla K, ul, Próchnika 11, ~ 
\.'I Pantery" an.i' od ;at 12, godz. gmina Brójce. ul. Kopcińskiego S 
\.'\ 10, 12 :io, u. t7.30, Seans nocny 32, Parzęczew i Andrespol, N~wo ~ 
~ - „Omen" ang, g<XU, 20.15 solna orn ginekologia z <Lziel- ~ 
~ (film w wers.Jl or~lnalnej - nicy Polesie. Poradnia K, ul. S 
~ czytana Usta dialogowa 1 Maja S 
S IWANOWO - „Pocałunki z Hong Szpital Im H .• Wolf - dzielni- ~ 
~ koni:u" fr. od lat \2, godz. 10, ca Bałuty, gmina miasto Ale_k• '-"li 
S 12.15, 17, 19.30, „Zrozumiałeś - sandrów oraz ginekologia z dziel S 
"-' gratuluję" radz. b/o godz, H.30 nicy Polesie, Poradnie K, ul. ~ 
"-' h J lb ć" Kasprzaka. Gdańska ~ 
~ POLONIA - „Koc s • a 0 rzu Szpital Im Jordana - polotni- ~ S pol. b/o gocn. 10, 12.30, 15, 17•30• ctwo _ dzl~lnlce Widzew I Po- S 
"'-' 20 lesie. gmina i miasto Ozorków ~ 
~ PRZEDWIOSN:cE - „Ostatni z Szpital im, Marchlewskiego S 
S Fleksnesów" norw. od lat 15, (Zgierz - glnek'Olo11.la) miasto i S 
~ godli. 10 12.15, 14.30, 17, 19 3p; gmina f!:,;lerz, Aleksandrów, ~ 
~ WŁóKNIARZ - „w mroku no- Ozorków, Głowno. &tryków, mia· S 
""' cy" USA od lat 18, godz. 10, sto KoMtantynów, p;mlna Parzę- ~ 
S 12.15, H .30. 18.45, 19.15; seans czew Andrespol, Nowosolna oraz ~ 
""' nocny - „Omen" ani:. godz. Łódt - Widzew i dzielnica Po- ~ 
~ 21.15 (film w wersji oryginal- lesie, Poradnia K, ul. Srebrzyń- ;Sl 
~ neJ - czytana Usta dialogowa); ska 75 S 
""' WOLNOSC _ „Strach n•d mta- Szpital im. Barlickiego - P«: S 
\.'I stem" fr od lat 11 godz 1o blanice, miasto i gmina Pabla ~ 
~ · ' · ' nice ~ S l2.15, 14.30, 17 19·30 Chirurgia ogólna - Bałuty - ""' 
~ WISŁA - .. Trzeslenle ziemi" USA Szpital Lm. Blegat'lsklego (Knla- ~ 
~ od lat 15. godz. 9.30, 12, tUO, z!ewicu 115) dla przychodni re- ~ 
S 17, 19.30 jonowych nr 4. 8, 71 8, 9 I 10, S 
"" ZACHĘTA - „Kochaj, albo rzuć" Szpital Im. Curie-Skłodowskiej S 
~ pol b·o ,;odz. 10, 12.15, 14.30, (Zgierz, Parzę~z„wska :IS) d1a ~ 
:S 17, 19 30 przychodni rejonowych nr 1, 2, S 
§TATRY-LETNIE - Pocałunki z 3 I 5. Szpital lm. Marchlewskie- ~ 
~ Hongkongiu'<• fr, gGdZ. 2o.30. w i:o (Zgierz. ul. Dubois 17} dla S 
S dni niepogodne (deszczowe i mi;ista i gminy: Zgierz, Ozor- ~ 
"" chłodne) seans od·będizle się w ków, Alek.Sandrów, Parzęczew, ~ 
~ kl 1 T t „ Górna - Szpital Im. Brudzlfl- ~ S n e " a ry skiego (Kosynlerbw Gdyńskich ~ 
S STYLOWY-LETNIE - „Mls.trz 61). Polesie - Szpital Im, Koper- ~ 
~ rewolweru" USA, godz, 30.30. nlka (Pabianicka 82) Sr6dmle- ~ 
~ W dni niepogodne (deszczowe ście Szpital Im. Pasteura S 
"' i ch~odne) seans , odbędzie się (Wigury 19). Widzew - Szpital ~ S w kmie „Stylowy • im. Sonenberga (Pieniny 30) ~ 
~ ŁDK - „Tabor wędruje do nie- Chirurgia urazowa - Szpital Im S 
~ ba" rird.z. od lat 15, godz. 15.15, Sonenberga (Pieniny 30) ~ 
~ 17.30, „Ucieczka przez pustynię" Neurochirurgia - Szpital im. ~ 
~ fr. od lat 15, godz. 19.45 SklodowskleJ-Curle (Z(lerz, Pa- S 
S STUDIO - Bajka _ „Azor za rzęczewska 35} ~ 
S kierownicą" godz. 111.30, .,Godzi- Laryn.,;oloitla - S.zpltal łm. S 
""' ny grozy" ang. od la~ 15, g. Barllckl~o (Kopcińskiego 2a) ~ 
"" 17.30 19.30 • Okulistyka - Szpital Im. Skło- '-" S • dowskleJ-Curle (Zgierz, Parzę- "" S STYLOWY - „Barwy o~hronne" czewska 35) S 
"" pol, od lat 15, godz. 14.30, film Chirurgia t laryngologia dzle- S 
S mlesiaica - „Mistrz rewolweru" clęca - Instytut Pediatrii (Spor- ~ 
~ USA, od lat 15, godz, 16.30, 18.30 nr 35/50) S 
S GDYNIA - „Strót plafy w se- Chirurgia szczękowo-twarzowa S 
~ zonie zimowym" Jug, od lat 15, - Szpital lm, Skłodowskiej-Cu- "" 
"" godz. 12.15, 14.30, „Wynajęty rle (Zitlerz. Parzeczewska 35) S 
~ człowiek" USA od lat 18, godz, Toksykologia - Instytut Medy- ~ 
~ 10, 18 30, 19 cyny Pracy tTeresy 8) ~ 
S DKM _ nleezynne Wenerologia - Przychodnia S 
~ Dermatolo~czna tZakatna 44) "" 
~KOLEJARZ.. - nieczynne ~ 
~MŁODA GWARDIA - „Tómasz" NOCNA POMOC LEKARSKA s 
....._, fr. od lat 15, godz. 12.30, „Ozie ~ 
~ Je grzechu" oe>l. od lat 18. g, Nocna pomoc lekarska 8tac!I "" 
\..'- 10, 14.30, 17, !S.30 Pogotowia Ratunkowel{o przy Ul s 
S MUZA - .,Jeździec bez głowy" Sienkiewicza l37, tel. 666·6& ' S 
~ rad2l. b/o godz 15.30, lT.30, „Bez Ogólnol6dzltl Punkt Informa- ~ 
~ kresne łąki" poi. od lat 15, cyJny dotyczący orscy placówek ~ 
~ itodz. 19.30 slutby zdrowia tel 915-19 - czyn ~ 
~ 1 MAJA - „Czarna karawana" ny c·ałą 0dobę we· wszystkie dni ~ 
~ radz. od lat 12, godz. 15.30, ty,odnla, równlet w niedzielę I ~ 
~ „Rewolwer „Python 357'• fr. od święta ~ 

§ Pifio1J· !0~~Br~~~~o~e30 porwa- AMBULATORIUM ~ 
~ nie" USA od lat 18, godz, 18, DORAZNEJ POMOCY ~ 
~ 20, „Winnetou" cz. III )ug. CHIRURGICZNEJ DLA DZIECI ~ 
"'-" b/o godz. 18 ~ 
~ROMA - „Romantyczna AngJel- Gabin~t chirurstlezny czynny S 
:S ka" ang. od lat 18, godz. 10, całą dobę --Łódź, Armil Czerwo- S 
~ 12.15 14.30. IT. „Mistrz rewol- nej 15, tel. 3411-30, wewn. 70, ~ 
S weru" -USA od lat li, .:od·z, 457-SO do 54, wewn, TO S 
§ s4~~1 - ,,Konik Garbusek" radz. TELEFON ZAUł'ANlA - W-:n' § 
~ b/o c:odz. 15.15 •. ,Nie moa dymu czynny w dni powszednie od ~ 
~ bez ognia" fr. od lat 18, g<>dz. 15-7, w niedzielę t świ~ eat4 ~ 
~ I.6.45, 19 de>bę. ~ 
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Trafił na 
Żle łraflł Jeden • przedsta­

wicieli „złotej mlodzieiy" na 
Bałutach. W porze wieczornej 
zaczepił on w brutalny sposób 
przechodząc, ulicą Franciszkań­
ski\ subtelną blondynkę, składa· 
j'c jej niedwuznaczne propozy­
cje, Dziewczyna Jednak szybko 
poradziła sobie z kandydatem 
na amanta, trenowała bowiem 
karałe. Stosując we własnej o­
bronie Jeden 'Il najprostszych, 
ale 1kułeoznych ciosów, uni11-

karacistkę 
szkodliwfla so 11a tyle, ie mo­
mentalnie stracił chęó ponowie­
nia zaczepek, Naweł Interwen­
cja MO okazała się niepołneb­
na. 

W Łod1i dzlałajll dwie sekcje 
karate. Sft to: karate do shoło· 
kan I karate do kyokushinka.i. 
Pierwsza - przy WAM - ma 
Jui tradycje w łódzkim spor­
cłe, drura natomiast powsłała 
dopiero w maJu I działa pra1 
Uniwerayteeie Ł6c111Jdm. (I) 
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w filmie 

dokumentalnym 
okumentaliści radzieccy biorą żywy 
udział w obchodach 60 roczrucy Wiel­
kiej Socjalistycznej Rewolucji Paździer­
nikowej. Na szczególną. uwagę zasługu-

Ją p·rżedsięwzięcia Centralnej Wytwórni Fil­
mó·v Dokumentalnych, o których mówi , jej 
redaktor naczelny Jurij Awietjkow w wywia­
dzie dla ,,Litieraturnej Gaziety". 

- Włodzimierz Lenin określił film dokumen­
talny jako publicy91tyke obr1uową. Dlatego za 
główne zadanie naslllego studia uważamy wier­
ną i możliwie szybką. rejestrację wydarzeń na­
szej współczesności. popularyzowanie wszystkie­
go, oo nowe i postępowe, ukazywanie w sposób 
jak najbardziej wszechstronny obrazu życia ,,,.. 
kra.iu. Obecnie na warsztacie naszych twórców 
znajduje się szereg pozycji, poświęconych dro-

. ~e narodu radzieckiego do komunizmu, dro­
dze, . którą wytyczył mu Wielki Październik. 

Cykl ten otwiera film G. Kublickiego i W. 

Tro!llZkina „Narodziny PaźdzJeritlka". Będzie to 
film nie tylko o oslą.gnięciach kolejnych pięcio­
latek, o rozmachu budownictwa socjalistycz.ne­
go, ale przede wszystkim o kształtowaniu się 
społeczeństwa nowego typu, w nowych, nie zna­
nych przedtem w bistorli warunkach. 

Interesująco Z!l):lowiada się także E. Werriu­
szewa ,,J'lac Cierwony", Korzystając z bo­
gactwa materiału archiw!llnego reżyser ukaże 
te wszystkie historyczne wydarzenia, które 
miały miejsce na głównym 1>1acu Kraju .Rad w 
ciągu minionych lat sześfdziesięclu. 

Oryginalna w pomyśle jest praca reż ;J, 

Greka „Atlas Lenina". Kamer• filmowa odbę­
diie podróż po tych wszystkich miejscowościach, 
które zaznaczył w swym roboczym atlasie Wło­
dzimi-!rz Lenin, jako przyszłe cen-tra gospodar­
cr.e Kraju Rad. 

Dużą wage 1>rzywiąznjl'm_y do filmu, 1>rzY­
go,towywanego przez' ret. A. Zenlakina „Z kim 
jesteście, mistrzowie ·kultury?". To słynne nY­
tanie Gorkie~o, skierowane przed 40 laty_ pod 
ad:resem inteligencji twórczej całei;-o świata, 

posłuży w fi1mle Jako motto wypowiedzi współ­
czesnych twórców z różnych krajów _; pisarzy, 
uczonych, muzyków l 1>lastyk6w - na temat 
ich stosunku do rewoluc;jl socjalistycznej w 
Rosji, a -, takie do lnny

1
ch ·wydarzeń uaszej epoki. 

Retyserzy I. Bessarahow i A. Koczetkow zapro 
szą nas wkrótce na interesujący spacer po 
~loskwie, ukażą jej zabytki i rytm współozes­
neg~ życia. Film łeb będzie nosili tytuł „Mos­
k wa - stolica pokoju" I należy urzypuszczać, 

ie spotka - się równieł z . umanie.ąi widzów 
zagraniczn.yęh. 

Aleksandria - antyczny amfiteatr 
logów pracujących pod kierunkiem 

odnaleziony przez polskich archeo­
prof. K. Michałowskiego. 

CAF ~ Bierut 

~~~~~~~~~~~ 

Wiosenne 
sady kwitną 

w Kompinie ' ( 

o.smutniała już ziemia łowic­
ka. Pobladły i spłowiały ko­
lory jej rozległych ' pól do nie­
dawna tak barwnych, jak 

Wydaje sill, że odpowiedł na Źlnvairte w .tytuł.; pytmle willl\& 
być oczywista. Ale gdyby tak przyszło ,wspominać nie zabra.kło­
by pewnie czytelników gotowych p,odrzucić n:a.m · (nierzadko 
z wła.snego życiorysu) fakty świadCZl\Ce, iż nie zawsze kierunki 
kształcenia w naszych szkołach za.wodowych zbieżne były w peł­
ni z aktualnym, bądź przyszłościowym, zapqtrzebowaniem go­
spoda.rki. Stąd tez bywało Iż bardziej muzy niż fabryki miały 
z tego kształcerna pozytel>. · 

S 
wego ciasu -sami prqbowaliś­
my pomóc np. elektronikom, 
którzy - opuściwszy !Zkołę z 
zapasem wiedzy i marzeń o 

ciekawej pracy zgodnie z wY\l.CZ<>­
nym fachem - trafiali w końcu 
„po prośbie" do redak,cji, bo sami 
jrukoś 'nie mogli wywalczyć dla sie­
bie miejsca w zakładach odpowied-
ntęj · branży. ' 

Piszę o tej nadziei :z okazji jak 
najbardziej stosownej, bo przecież 
za parę dni w 265 szkołach zawo­
dowych naszego województwa 

. dod1Ljmy . szkołach wszystkich ty­
pów, a -Mllc , młodzieżowych, 
wie<izorowych i . ,zaocznych. rozpo­
OZ'1tie iiaukę. ponąd 65 tys~ uciniów 
- w tym .16.100 pracujących doro­
słych. 

ak:tualnych i persp~tywicznych we wszystkich typach szkół za.wo­
potrzeb gospodarki, wyposażenia dowycb. modernizowanie treści i 
pracą.wni specjalisty'&nych i war· 
sz;tatów szkolnych w lepszy sprzęt metod nauczania Qlra:L ro:twljani-e 
i niezbędne pomoce dydaktyczne. samokształcenia jest problemem, 
Planujemy powoływanie dalszych któremu w roku bieżący.ro nauczy­
z es po l ów szkół zawodo· 
w y c h - czyli placówek tączącycłl ciele szkół zawodowych pragną po-
istniejące dotychczas małe jednost- święcić szczególnie dużo uwagi. W 
ki pedagogiczne. które szkoliły w iakl sposób? - między innymi po­
pokrewnych zawodach i specjalno- przez stosowanie w CZ&Sie lekcji 
ściach. 

. . metod i form pracy służących 

. P!oces ten - oo wai~to Pf'ZYP9m- wdrażaniu uczniów do samodziel· 

ruec. - ' I nego zdobywa.ni& wiedzy orarz ra-

nie jest ja1kimś c~?nalnego korzystania . z i.nforma­
cJ1 naukowo-techniCZl!leJ. W tym 

hurra-wymysłem samym kierunku idzie program 
szenszego dostosowywania tematów 

ale trwa już od 1975 roku i Prac dyplomowych - do potrzeb 

Skońezvf ' studia „ 

to za mało 

k~iężackie pasiaki. Powoli nadcho­
dzi jesień. Ale w podłowi_ckiej wsi 
Kómpina w dalszym ciągu kwitną 
przepysznie białe i subtelnie różo· 
we sady wiosenne. Kwitną bujnie ... 
na obrazach mieszkanki tej wsi 
znanej malarki ZOFIJ MITRĘŻAN­
KI., .. 

JRzecz jasna, t,o rozmijanie się 
kierunków kształcenia fachowców 
w technikach czy zasadniczych 
szkoł~ch zawodoWY.Ch z potrzebami 
pi;z~m,ysl:u w:zy 1.lo!!i1,1~„.nłe 'było WJ&ł 

ma na celu wzmocnienie organiza­
Warto przy tym podkreślić że w cyjne Szkół. lepsze wykorzystanie szkół i zakładów pracy - dla le-

nowym . roku szkolnym !9J7-7B u· pszego przygotowania uczniów . do 

W .• Trzech siostrach" Cze­
chowa wvstePuie oostać stare­
!!o lek11r „, woiskowel?o. którv w 
pewnvt" momencie z · orzeraża· 
niem stwierdza że ieśli kiedy'­
kolwiek umlal leczvć to do­
szczetnie tei umieietności za­
oomnial. Tak bvwało przed ~tu 
latv. Ale nie tudźmv sie. Wobec 
tempa. w iakim 00$teouia na­
przód badania naukowe. wtómv 
analfabetvzm izrozi dziś w stoo­
n iu nie ro.n ieiszvm i tvlko cialtłe 
uzupełnianie wiedzv zdobvtei na 
studiach 'est warunkiem oelnei 
sprawności zawodowei. 

względ.niają· c na.1'pil"'ie1·sze potrzeby kadry nauczającej oraz bazy loka- dz 
" ., 1 . • t hn. d d kt „ samo ielnego rozwiązywania pro-

l~ł.& '! 

Inspiracją, dla j.!!1 twórczości jest ni.klem jakiegqj r „Widzłmi~ie" Cz.f 
była od lat piękna "~zyroda, śli- lekkomyśln.ości peda'gogow· i władz 

cźny folklor ziemi łowickiej _ je.J oświatqwych~ Szkoły chciały kształ-

ką.o/?WE\ ~. :_po~J)-0.darki . nar5J<lowej, oweJ i ee iczno- y a yezne,. bJ ó i.~· :h ek:- . 1 zJ!U!ll:Szónf~ hoz~ęr,, ombilllq~„JtJa.s • . ~- .. em w tec'"l'icy;nyc ezy onCd'l'l -
pavszycłf· w ~~ą.1.14,,. 1r,otmczycll ·. ·Spta'W;J l~tńą i n ęoo bliźJmł cznych. " ' tJczelnie ·nasze 'l:ioce.ntaia w.a­

ge dojuztałca.nia sie I w OC?r~ 
wiekszvm stooniu ulatW1t1.1a 
sw<>im \ cudzvm absolwentom 
zaooznanie sie z na\nowszvmi 
osiaenieciami w interesuiacvch 
ich dziedzinach nauki. Oto ko­
leina i.nformacia dla soe­
cialistów. tvm razem . ener­
!l'ebki m:zemysłowej. W ro­
ku bieżacym Politechnika Lódz· 
ka no raz oierwszv orłlanizuje 
dla nich studium oodvo1Qmowe. 
Przeznaczone óno iest itłó.vnle 
dla in:B'nierów zatrudnionveh w 
słuźbacb enereetvcznvch ~ zakła· 
dów orzemvsłowvcb oru w biu­
racl! oroiektów i nr.zeds'etior­
stwaob wvkonawczych zwia.za· 
n:veb z elektroenereetvka. prze­
mysłowa. 

cić zgodnie z zapotl'zebowaniem 
ludzie i architektura. Znajduje to gospodarki regionu i właśnie pod 
też odbicie w jej r01llicznych ole- nie organiz<J1Waly specjalności, wy­
jach, których 'tre·ścią są lowicltie działy, praktyki itp. Bywało jed-

ortt" ks2'talcj\cych '·w ' zawodach 'Zii.i:nt~resowa.Ilitf' Czyt,~fiików, jest I ó -_- . także . 1 
zwląza.nycb z l'C)lnictwem. jak np. także da.lsze usprawnianie działał- M w':e~~~faniu wrr6o. e ~~~.; 
„me~ha.nik maszyu rolniczych"• ności wa.rsztatów szkolnych. Ma to szkól · zawodowYch kon~ 

Zwitik&zyla sill także liczba od· 
działów w szkołach przygotowują- na celu nie tylko lepsze prak- sów przedmiotowych i olim-
cych kadry dla tra.li.sportu i usług ~yczne przygotowanie uC2lniów do piad, o roowijaniu form pomocy 

nak i tak. że owo za,potrzebowanie 
wesela. zabawy i procesje, kompo- brano czasem pól z życia, a pól z 
zycje figuralne mówiące o pracy p0bożnych życzeń - e:wentualnie 
Księżaków i naturalnie pejzaże u- „z sufitu"... Czasem też po prostu 
trzymane w dyskretnej miękkiej I trudno było je dokładnie wyliczyć 

bądź przewidzieć. Ol. według cen-
funacjL tralnych czy resortowych planó.w i 

zapewnień. tudzież lnnych znaków 
na niebie i ziemi, należał:<> pośpie­
S:llnie kształcić fachowców takiej to 
a takiej s-pecjalności bo Z!l lit ente­
ry czy pięć„. An<·. właśnie.- zaś po­
owym czasie zdarzał<> sie jednak ie 

świadcronej młodzieży napotykają­

cej na trudności w rui.uce. A wszy­
stko głównie po to, byŚmy iµogll 
zaśpiewać za Jonaazem Koftą i 
Stefavem Friedmanem: „Bo dobry 
Bóg Już zrobił oo mógł teraz 
trzeba zawołać fachowca. •. !" Rzecz 
jasna, takiego, jacy - zgodnie z 
porzekadłem - nie · r"'C'.lzą się na 
kamieniu! 

ZDZISl..A W SZCZEPANIAK 

Od ·pewnego czasu artystka opra­
C()W\lje · dłuższe cykle o· analogicz­
nych tematach. Dużo też satysfak· 
cji dało le.i zestawienie serii efek­
fownycb słoneczników o bardzo ró­
żnych układach kompozycyjnych. Z 
kolei zafascvn'owały ia maki, które 
utrwala na płótnie w rozmaitym 
natężeniu barwnym i odmiennych 
efektach świetlnych. A więc „ma­
ki w słońcu'', „maki dopiero ząkwi­
tające" „maki po deszczu" itd. 

plany i przymiarki' 

puszczały w siwoch 
- z równoczesnym zmniejszeniem 
rozmiarow kształcenia. w innych, 
mniej deficytowych za.wodach 1· 

:zidobywanego w szk<>le zawodu, ale · --------"-------­
Program studium obe1muie 

nainowsze informacie z zakresu 
tei dvsc'Volinv. Zaiecia odbv­
wać sie beda w ąiairu iedne!?o 
clni.a i iednego oooołud.nia w 
tvirodniu. w ciarro 2 semestrcnv. 
Na cMtnvch czeka 30 mieisc. 
Wnioski ooświadczone orzez za­
kladv ·pracv należv skladaf w 
sekretariacie studium (90-924 
Lódź. ul. Gdańska 176. tel. 611-93 
do l'1 września 1977 rokllo 

Dwie jej prace pt. · „Pole słonecz­
ników" i „Łowickie" oglądaliśmy 
ostatnio na dorocznej wystawie o­
krę~ - łóqzkiego ZPAP. Bard.ziej 
ręprel>:entacyjny ze-staw jej obra· 
zów zaprezentowano nie tak darwno 
na jµbileuszowej wystawie rorga· 
nirowanej w łowickim Muzeum 
Sztuki. W ostatnich miesiącach bra­
ła ona również udział w różnych 
innych wystawach, dobrze przyję­
tych przez oublicz.ność. 

Obecnie - jak wspomniałem 
na w:stęi:iie - , Zofia Mitrężanka o­
pracowu1e. c.'0!1 amore, kwitnace 
sady w najrozmaitszych wersjach. 

a pewne szkoły wypuszczaty .ab- s1_>e~jalno~ciacb. Ogra8;iczono. rów­
solwentów, którzy z dużo więk- n1ez przYJllCi~ do 2-letmch policeal· 
szym trudem niż ich koledzy z in- nych st'!~low zawodowych o~ 
nej branży musieli dopasowywać j rzecz studio\\'. o Jedn~rł!cznym CY. 
się do pracy i życia. Mieliśmy też ~lu kszta.łc~n!a. ZmmeJ~zono tez 
ok.res rozdrabniania ogólnych spe- hc~bę przyJęc do techru~ów mło: 
eialności na węższe, czasami tak d~1eź?wych na tM>dbudowie . zasad_ 
wąskie, że radowała 00 najwy,żej _ mCZeJ s,zkoły ~wo,dowej zw1ększa 
i brzmiała dumnie _ sama liczba ją.c _Jednocześrue. rozmia.ry kształ­
tych specjalności, ale praktyczna u- cen1a. a1>s1>lwentl!w tych szkół. - ~ 
żyteczność ta.kiego „wąskiego faeh- techrukach - wieoz~rowych i zao 
mana" była na,prawdę mizerna cznych - dla pracuiących. 
czyli wtaśriie zbyt wąska. Bylo to 
tak. jak byśmy kształcili - dajm:y 
na to - szewców. z tym jednak, 
że część z nich byłaby wyspecjali­
:rowa.na w reperowaniu podeszew 
i obca~ów, a część - wyłącznie 
cholewek. 

O · tych sprawach· opowia<la mi Mijały lata koncepcje zwaJ-
artystka bardw szeroko i szcze.eó- czaty koneepcje, lecz myślę, że w 
rówo: ' · efekcie tych zmian (np. po utwo­
. ~ Niedawno w ,,K1>biecie 1 Zy- rzeniu zawodów i specjalności szę-

Przy ścisłej współpracy z Komi­
sją P-lanowania oraz Wydziałem 
Zlltr:udnienia i Spraw Socjalnych, 
czynie będziemy dalsze starania -
mówi "'icekurator oświ&tv i wy. 
cl)owania · - mgr inż. z. Mikołaje· 
wicz - aby jak najlepiej dosto.so­
wać profil kształcenia absolwen­
tów do potrzeb gospQdarki woje­
wództwa łódzkiego i całego ma­
kroregionu. Preferowane w pia· 
nach przyjęć do klas pierwszych 
hl:dą szkoły rqlnicze i kształcące w 
zawodach dla potrzeb budownic­
twa, transportu i usług. 

także wyk.orzysta.nie sporego nie­
~az p1>tencjału produkcyjnego wa.r­
sztatów· dla potrzeb rynku, usług 
dla. ludności ora.z produkcji wielu 
tak potrzebnych i nie za.wsze la 
twych do uzyskania. pomocy dy­
daktye21nych i sprzętu szkolnego. 

Zmienia się również sam sposób 
w jaki kształcimy przyszłych, oby 
rzeczywiście solidnych i wytraw­
nych fachowców. W wytypowa­
nych szkołach zawodowych konty­
nuować się będzie naukę zawodów 

specjalności szerokoprofilowych 
- w ramach prac przygotowaw­
czych do reformy szkolnietwa lza­

wodowego. Przy tej okazji mówi 
się o konieczności zapewnienia wła­
ściwych warunków pracy dydakty· 
cznej umożliwiających realizację 

programów nauczania zblolto\va-rokoprofilowych) moż~a mieć dużo 
eiu" ukazał się ·obszeruy, koloro- więk~ niż niegdyś nadziejll, .ze 
wy re?artaż m~wiący 0 moim ma: absplwencl łódzkich szkół zawodo" 
Jarstwie. ~ z~1ą.zk1;1 ~ ni~ otrzy wych są. naprawdę bliscy i potrzeb· 
mal~~ tez Wiele hs~ow nie ty}ko ni na.szej gospodarce, ,a kierunki 
z. ~oznych st~1>n kraJU, l~cz ro.w- pracy szkolnictwa zawodowego o­
µ1ez ~ z~gramcy: z USA. 1„ z Egi?- J pierają się na solidnych i głębo'ko 
tu. Listo~, któr~ spraw1~y. mi na- przemyślanych wytycznych. ' 

nych przedmiotów zawodowych 
oraz wstępni\ specja.lizacjll zawodo· 
wą ,w branżowych za.kładach pra-

Wiele z tych przedsięwzięć wy­
m.a,gać będzie koryg<J1Wa•nia s1ec1 cy. 

prawdę wiele, wiele radosci. 
szkół zawod.owy<cb lrt<llsOwnie do Podnoszenie poziomu nauczania 

I 

A propos zagrll!lli.cy nadmieniti. 
że ostatnio odwiedził mnie pewien 
Austriak z Wiednia i zakupił u 
mnie „Panoramę Kompiny". 

~ Tej · K1>mpinie - mojej wsi ro· 
dzinnej - pozostanę też ·dalej wier­
na - aczkólwiek otrzymałam te­
raz w L1>wiczu mieszka.nie l będti 
utrwalała w sw1>ich obrazach- ar­

. ehitekturę tego miasta. zabytki, a 
także osiąg.nięcia nowego, stale roz­
wijającego się Lowicza". 

Od siebie dodajmy: Oby tych 
przyszłych obrazow Mitrężanki, te­
matycznie związanych z Lowiczem, 
było jak najwięcej! I oby w focmie 
jak- najbardziej artystycznej opo­
wiadaly one o urokach tego stare­
go prymasowskiego grrodu i o je­
go pięknym dniu dzisiejszym. 

łllECRSl..AW JAGOSZEWSKI 
' . 

P 
Ta,wda., że ' brzmł to,_ 
Właśnie. D(T)es:zczowo, i 
przejmująco. O ile bo­
wiem nam - Kowalskim 

czy Malinowskim ·wypadti wa­
dzić się z mete-O'Tologią to kie­
dy zabrnlibyśmy się !lo nieJ z ' 
pretensjami jako naród, wyszło­
by z tego pewnie wszystko tyl­
ko nie popra.wa pogodµ ••• 

Przyznam. że samemu nigdy 
nie przyszłoby mi ·ao głowy 
dywagować na temat związk'ów 
narodu. %' bqd.i co bądi . wróż" 

, biarskq dziedzmq wiemy. Tę 
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patriotycmq. glęboką, na.rodowq 
strunę pO'Tuszyła we ·mnie do­
piero inf1>rmacja prasowa, w 
które; wyczytałem, że· ,.za kil­
kanaście -miesięay rozpocznie 
pr~ę Na1'odowe Cent-rum Mete­
o-roZogii w Warszawie". 

Powiem otwaTc·ie, że nie zbul­
weTsowaly mnie ta.,k mocno ce­
le 1>wej skądinąd niezbędnej i 
ciekawą przyszłość mającej in­
stytucji. z· góry bowiem zakła­
dam i wietzę, że jej progn6zy 
błć będą "" głowę przepowied­
nie najstaruych zc;kopiańt1Cich 

górali tudziet mojego zrett.maty­
zowa,nego wuja. 

Tym co kazało mi powsta~ .a 
fotela i przyjąć pozycję zasad­
niczą była S{Lma nazwa czyli 

szyld :laki owa wspaniale pono~ 
wyposażona pogodowa wyrocz­
nia ani chybi 'na swoim ;fronto­
nie powiesi. 

Przyznajcie Państwo <natu.Tal­
nie nie pochopnie, ale po głęb­
ezym Mmyśle)„ u gdybu ~o 

zez 
na szktanvm 
·ekranie 

W październiku !>r. z okazJI 60 Stil.Pia dwie nie znane Jeszcze ra­
roczn:ic:v Wielkiej Socjalisbczne.i dzieckleJ publiczności a.bsQlwentki 
Rewoluc.li Paźdzlernikowei telewl- szkoł:v filmowej - Swietłana Pen­
dzowle radzieccy obejrza filmowa kina I Irina Alfer.owa., Obsada po­
adapta-cJe wybitne.iro dzieła Aleksie· zostabch oostacl takie ooier11 sie 
ja Tołstoja „Droita orzez meke". na mniej znanvcli Mzwlskach. lub 

Reżi·ser Wasilij Ordińskl od da- tak~ch. które !łu~liczność !no!arr:f 
wna nosił sie z zamiarem ekran!- sobie z zupeł01e inn:vm łYD • 

zacii tel!o dzieła. Gdy w 19i8 r. w. ten_ soosób reźvse~ . OrUJ?ie 
podjął studia w akademii filmqwei 0~1arna.c to. _bv syhyetki • aktoro~ 
Jut wtedy nowział zamiar sfilrno- me ~r1:e~lamaly widzowi postaci 
wania utworu. a.Je doniero w 1971 z DOWlesci. 
roku nrzygtapił do reruizac.li, te1w 
zamysłu. Almbicja Ordlnskieiro było 
przeniesienie na ekran utworu A. 
Tołstoja w całej Jel!O irłebi. bez 
skrótów i bez Ol?raniczenia liczby 

13-qdcinkoWY serial wyświetla.ny 
bedzie w cia1ro 13 kolejnych dni. 
Każda cześć. która tworzy zwarta 
dramatyczna. całość. ooorzedzi pro­
log - słreszcze.nie wcześniej emi­
,iowan:vch odcinków. w:vstepujących osób. 

W rQlacb si~tr Katli i Dasz~ wy-

było tylko KTaiowe Centrnm. 
Meteorologii, Państwowe, Ogól­
nopolskie, albo po prostu 
Centrum 'Meteorologii - ;ego 
werdykty wi temat" siły wiatru. 
i Wielko§ci prZł!Ciętnych opadów 
w-Łodzi, Pcimiu. lub w Zgo-rzel­
cu. mozna by pewnie ośmieszać 
lub lekceważyć. Nie minlyby 
bowiem tak wiarygodnej i nie 
podważalnej mocy jak te, któ­
rym patrmować będzie N ARO­
DOWE Poslannietwo Pogodowe 
i zbiorowa (komputerowa) od­
powiedzialność. 

Rzecz jasna · można kpić % 

pompatyczności tego nazewnic­
twa, tzw. ostrego zadęcta ·itp. 
itd. Byłaby to jednak łatwiZ1m 
z IP!>minięciem histf>'l'ycznego 
zalecenia by lwiętości nie tza1'­
ga.ć.„ 

A tak po prawdzie to czyż 
można z tą pogodą dogadać się 
zwyczajnie - po ludzku.? Nie 
mógl jej przecież dogodzić Wi­

. cherek, nie przekonały do po­
prawy na.jstaranniei robione 
plansze telewizyjne, nie· ublag11-
li o litość synopt1/C11 uniwersy­
teckiego chowu, że o wróżbitach 
- hobbistach - nie wspomn-ę. 

Cóż więc. na~ w ko?ku 4o 
rozmowy z nią pozostało? Ciur­
kiem chce nas ulewą uiać, ublo 
cić, tiszargac. Może zmoże' Ją 
wreszcie Narodf>Wa· Meteorolo­
giczna MCYc i Sila, czyli Ja~ 
wolal poeta: „Takim HASŁEM 
cnej podniety - trąbo M8Zti 
wrogom grzmij!!'' 

' Sł. 



Tlumaczvł: RRONISLAW ZIBLIRSKI konieczno~ci pośpiechu sprawiły, :!:e dźwignąłem się na no11l 
i ruszyłem ku dziobowi barki oraz et6wnemu pomostowi. 

Dwaj mężczyźni, którzy tak llliedawno usiłowali mnie znisz­
czyć, a teraz byli niewątpliwie pełni tej UULSadnionej radości, 
którą daje satysfakcja z dobrego wypełnienia ważnego zada­
nia, byli teraz jedynie mglistymi cieniami mikającymi w jeszcze 
gł~bs;i;ym cit>.niu nabrzeżnych magazynów. Wciągnąłem się na 
pomost i przykucnąłem tam na chwilę, dopóki nie ustaliłem, 
skąd dochodzi warkot diesla, po czym pochyliłem się i szybko 
pobiegłem pom06tem do miejsca, gdzie owa barka była przy­
cumowana do pomostu bocznego. Tam najpierw opadłem na 
ezworaki, a potem poczołgałem 11ię i wyirzatern przez krawędź 
pomostu. 

PONIEDZIAŁEK, 21 SIERPNIA 

PROGRAM I 

I.OO Wlad. 8 05 Komentari.. 8.10 

nicą. 13.00 Powtórka s rozrywki. 
13.50 „Powieść teatralna" - odc. 
P<>W. 14.00 Lato w tllharmonll. IS.OO 
Ek.spresem przez świat. 15.05 Program 
dnia. 15.10 W kręgu Jazzu. 15.30 t.y 
ciorys mikrotonem pisany. 15.45 
Wlązan\ti przebojów śpiewają: D. 

Nie sądzę, żebym m6gl pod nią pozostawać dłUżej niż jeszcze 
parę sekund nie łykając wody. Kiedy się wynurzyłem, potrze­
ba mi było dużego. opar.owania i siiły wolli, żeby nie nabrać po­
wietrza głęboko w płuca z charczeniem, które byłoby dosły­
szalne prawie w .całym porcie. W pewnych okolicznościach, 
k.iedy życie od tego zależy, człowiek potraf.i wykrztusić z si<!­
bie doprawdy wiele siły woli, toteż zadowoliłem się kilkoma 
dużym.j, lecz bezgłośnymi haustami powdetna. 

Z początku nic nie widziałem. ale przyczyną była po prostu 
warstwa oleju na powierzchni wody, która na chwilę zakleiła 
mi powieki .. Starłem go, alf' nadal me moglem wJe.).e dojrzeć 
poza ciemnym kadłubem barki. za którą się skryłem, głównym 
pomostem na wprost mnie i drugą barką stojącą równolegle 
o jakieś dz 1es1ęć stóp. Słyszałem głosy, stłumiony szept gio­
sów .. Popły nął em cicho do rufy_ barki, przytrzymałem się st€ru 
1 wyirzalem ostrożn i e zza rufy. Dwaj mężczyźni, jeden z latar­
ka, stali na pomoś.::ie zaglądając w m iejsce, w którym niiedaw­
no zn i knąłem; z zadowoleniem widz.ieli, że woda tam jest ciem­
na i n ieruchoma. 

Barka miała co najmniej siedemd%1esląt stóp długości i od­
pow·iednią szerokość. Była Zttpeł.Illie pozbaw:ona wszelkiego 
wdzięku w sylwetce. Przednie trzy czwarte jej pokładu były 
w ~a !ości przeznaczone na łl.downi.e, dalej znajdowała się ste­
rownia, do której przylegało od strony rufy pomieszczenie :ilu 
załogi. Żółte światła błyszczały za jego przesłoniętymi o.'.;:nam1. 
Z ok.na sterowni wyglądał masyw.ny mężczyzna w czapce z 
daszkiem, rozmawtlając z członkiem załogi, który w1aśnie wdra­
pywał slę na boczny pomost, aby odcumować. 

Rufa barki przywierała do głównego pomostu. na którym 
leżałem. Zaczekałem, aż barkarz wdrapał się na boczny pomost 
i odszedł. by zrzucić cumę dziobową, po czym ześliznąłem się 
~ezgłośnie na ru!ę barki i skuliłem się za kabńna, dapókJ me 
usłyszałem chrobotania lin zrzucanych na pokła<I i głuchego 
iomotu stóp o deski, kiedy ów człowiek zeskoczył z bocznego 
pomostu. R.U52yłem cicho ku dziobowi, dotarłem do żelaznej 
drabink•i przymocowanej do przedniego krańca kabiny, wdra· 
palem się na nią, przesunąłem do przodu i wyc.iąenąłem się 
płasko na p.achu sterowni. Zapaliły się światła nawigacyjne, 
ale to mi nie przeszkaduło, bo były tak ulokowane po obu 
stronach sterowni, że na szczęśa!e miejsce, w którym leżałem, 
znajdowało się w stasunkawo jeszde &łębszym cieniu. 

EStrada przyjaini. 9.00 Lato s ra­
diem. 11.45 Tu , radio kierowców. 
11.57 Sygnał czasu l hejnał. 12.05 
Z kraju I ze świata. 12.25 Gra I 
śpiewa Stevie Wonder. 12.45 Rolni­
czy kwadrans. 13 OO U przyjaciół. 
13.05 Orkiestry w repertuarze po­
poularnym. 13.15 Muzyka rozrywkowa. 

1
13,30 Przezorny zaw!lłe ubezpieczony. 
13.35 Wieś tą.ńczy I śpiewa. 13.55 

1 Alctualnoscl kulturalne, 14.00 Sbtldlo 
.,Gama". 14.20 Stucll.o Rela·ks. 14.25 
Studio „Gama". 15.00 Wiad 15.05 
Huta Kuowlce - ma głos. 15.10 Stu 
dio „Gama". tli.OO Tu .Jedynka. 17.30 
Radiokutier. 18.2$ Tu radio kierow­
ców. 18.33 Sprawowanie z Unlwersja 
dy. 18.50 Gra zespół ,.,Extra Ball". 
19.0G Dziennik wieczorny. 19.15 K'!er­
masz piosenki polskiej 19.4-0 Scena 
i mm. 20.00 Wiad. 2.0.05 Naukowcy 
- rolnikom. 20.20 Dźwiękowy p:a­
kat reklamowy. 20.;!G Koncert ży­
cz..ń. 21.00 Wlad. 21.05 Kronika spor­
towa. 21.15 Z archiwum jaz:.u. 22.00 
Z kraju I ze świata 22.20 Tu radio 
kierowców 2.2,2.3 Gra Grand Stan­
dard Orchestra. Z2.30 Proponujemy i 
zapraszamy. 2.2.45 Minirecital Ewy 
Bem. 23.00 Mln:tl dzień. 23.12 Wlad. 
sport. 

Warwick I I. Hayes. 16.00 .Tam &e5-
sion pod gruszą. 16.43 Nasz rok rr. 
17.0D Ekspresem przez świat. 17.05 
M·uzyczna poczta UKF. 17.40 Nim 
powstanie dzieło - niechętne zwie 
rzenla A. Kuśnlewlczą. 18.00 Muzy­
kobranle. 18.30 Polityka dla WS·ZY· 
stklch. 18 45 „Dzieląc świat na pól" 
- śpiewają Andrzej I Ellza. J9..00 
Co wieczór powieść w wyd. dtwlę­
kowym - .T. 1wasulewlcz - „Sła­
wa I chwal.a". 19.30 Ekspresem przez 
świat. 19.35 Opera tygodnia - W. A. 
M<Yzart - „Łaskawość Tytlll!'a". 19.l!O 
„Pozytronowy detektyw" odc. 
pow. I. Asimova. 20 OO Spotkenie w 
studiu - Witold Lutosławski. 24).50 
60 minut na godzinę. zt.50 W ryt­
mie tanga. 22.00 Fakty dnia. 2'2.08 
Gwiazda siedmiu wleczor6w - Kr7 
styna Prońko. 22.15 Trzy kwadranse 
jazzu. 23.00 Wsp&czesna poe:r;Ja ru­
muńska. 

PROGRAM IY 

Wyprostowali się. Jeden z n ich w7.l'Uszył ramionami i uczy­
nił gest obiema ałońmi podniesionymi do góry; drugi przytak­
nąl mu ruchem głowy i ostrożnie roztarł sobie nogę. Pierwszy 
podniósł rece i dw_ukrotnie skrzvżowal je nad głową, najpierw 
. w lewo, potem w prawo. W tej samej ch~ili rozległo się ury­
wane prychanie silnika. Najwyraźruiej żaden z dwóch mężczyzn 
n ie był zbyt zachwycony tym nowym wydarzeniem, bo ten, 
który dał sygnał, od razu chwycił drugiego za ramię i najszyb­
ciej jak mógł odprowadzi! kulejącego ciężko. 

Warkot silnika W1:mó&ł aię I boczny pam<lBt u.cz.\ł powoli 
:zostawać za ru1ą. Zastanowiłem Ilię pasępnie, uy pr:zypadk~m 
nie wpadłem :r. deszczu pod ry.nn~ 

PaOGllAJI D 

12.00 Wlad 12.05 Wakacje m.eJo­
ipana. 12.25 „Wydarzenia, poglądy, 
refleksje" - mag. B, Szurgota (Ł), 
12.~5 Giełda płyt. 13.00 „Szkciła Mi· 
strzów". 13.15 Z radiowej fonotek! 
muzycznej. 13.l!O .r. Haydn: M Sym­
fonia D-dur 14.20 Omówienie pro • 
gramu llterac·klego. tł 25 „W .Te-zlo­
ranachN. 14.55 „Rodowód" - rep, 
15.15 Muzyka. 15.20 Notatnik kultu­
ralny. 15.30 Teatr PR: „Wilk Mor­
ski" - słuch. wg pow. .T. Londona. 
16.00 Wlad. lG.115 Współczesna muzy­
ka Słowacji. 16 40 Aktualności dnia 
(Ł), 16.55 ChwUa muzyki (Ł). 17.08 
Wizytówki muzyezne z rótnych 
stron świata (Ł). 17.35 ,,Różne tony 
Pollhymnl" - mag. muz. M. Hoff­
mann (Ł). Ul.OO Z cyklu „Ws-półgos­
P<>darze" - a.ud. B. szurgota (Ł). 
18.10 $plewa Marla Laforet (Ł). 
18 25 Lekcja jęz. hiszpańskiego. 18.40 
Tygodniowy przegląd audycji ~la­
towych 1• popularnonaukowych. 19.0G 
o zdrowie człowieka 19.15 Lekcja 
j~. rosyjskiego. 19.30 Karen Phllips 
l Walter Trampler - duet grający 
na altówkach I violach d'amore. 
20.15 .T. S, Bach - 3 Part:ita E-dur 
20.34 Rocznicowe refleksje - „Przed 
wybuchem" - Europa rok 1938. 20.51 
Transmisja z Festiwalu Salzburger 
Festsplele 197'7. 22.30 Wybitni soli­
ści w repertuarze popularnym 

ROZDZIAŁ X 

Wciągnąłem się na barkę, co wydaje się czynnością ogrom­
nie prostą, ale kiedy stroma burta kadłuba sterczy cztery sto­
py nad wodą, ta prosta czynność może okazać się prawie nie­
podobieństwem i tym okazała się dla mnie. Jednakże w końcu 
dokonałem tego przy pomocy liny rufowej. Przewaliłem się 
przez nadburcie i przeleżałem z pól minuty dysząc jak wy­
ciągnięty na brzeg wieloryb, zanim pierwszy nawrót 9il po 
całkowitym wyczerpaniu, połączony z rosnącą śwliadomośc.ią 

Byłem dosy~ pewny, te tej nocy wypłynę na ni6rze, a ltał­
dy, kto by to czynńl w warunkach, jakie przewidywałem, po­
wmien był także wziąć pod uwagę możliwO!łć, żit mocno prze­
moknie. Gdybym miał choć odrobinę przeZót'ności pod tym 
względem, powinienem był wybrać się w pełnym, n.ieprzetn.łł­
kalnym stToju irletwonurka, ale myśl o takim stroju nigdy 
nie przyszła mi do głowy, Teraz nie miałem pned sobą inne­
go wyjścia jak leżeć tam gd:r.ie ~żalem i płacić cen' za moje 
niedbalstwo. 

I e.• W1ad. e.ss G1mnutyka. us 
Program dnia (Ł). 8.4'1 Komentarz 
dnia (Ł). 1 12 5 minut o aporcie (Ł). 
6.S'f Gra Ze5pół M. .Tanicza (Ł). 7.10 
Małe muzykowanie 7.30 Wlad. 7.35 
Dobre, ale mało. 7.45 Intormacje o 
programach PR I TV. 7.SO F. Men­
delssohn-Bartholdy - Uwertura fan 
farowa op. 101, a.oo Tu .Jedynka. 9.30 
M:r 77 9.40 TU Radio Moskwa. 10.00 
„Nie zrywać kwiatów• - wiersze 
współczesnych poetów wietnamskich. 
10.20 G. C.rshwin: Amerykanin w 
Parytu - poemat symfon. 10.40 Spra 
wy rodzinne. u.oo Wakacje melo­
mana. 11.30 Wiad. 11.35 Postęp, dom, 
nowoczesnodć. 11.45 Od Tatr do Bał­
tyku. 11.57 Syognał czasu ,l hejnał. 
12.05 Wakacje melomana. 12 2'5 „Wy 
darzenia, poglądy, refleksje" - mag. 
B. Szurgota (Ł). 12.45 Rytmy I me­
lodie świata. 13.20 Mtnyezne wyci­
nanki. 13.30 Wlad, 13.35 Ze wsi I o 
wsi. 13.50 Koncert Chóru PR I TV 
we Wrocławiu. 14.10 Więcej, lepiej, 
nowocześniej, 14 25 L. van Beetho­
ven: 33 Wariacje na temat Walca 
Diabellego op. 120. 15.02 P. Czaj­
kowski - Wspomnienia z FLorencjl. 
15.30 Studio Plus. 16.lO Muzyka poi 
ska ubiegłego stulecia. 16.40 Ak'tttal­
noścl dnia (Ł). ttl.55 Chwila muzy­
ki (Ł). 17.00 Muzyka. 17.20 Notatnik 
kulturalny 17.30 „Pr"Z<ec!em matton 
kll prawa waizą" - rzecz o B. 
Radziwiłłównie. 18.00 W. Byrd: Msza 
ctterogł06owa. 18.25 Chwila muzyki. 
18.30 Echa dnia. 18.4-0 Zapraszamy do 
myślenia. 19.00 I. Złjenka - muzyka 
na 13 głosów i instr. perkusyjne. 
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~ DYREKCJA REJONOWA ~ 
~ KOLEI PAŃSTWOWYCH S: 
~ w BYDGOSZCZY ~ 
§ § ~ OGŁASZA~ 
~ DODATKOWE ZAPISY ~ 
S: UCZNIOW do ~ 
~ ZASADNICZEJ SZKOLY S: 
~ ZAWODOWEJ ~ 
S: DLA PRACUJĄCYCH § 
§ w zawodzie, § 

OPERATOR § 
~ RUCłłOWO-PRZEWOZOWY ~ 
§ a KOLEł. 

Kandydaci winni się zglaszać 
~ w referacie kadr stacji Zduńska 
~ Wola Karsznice i złożyć następu- § 
S: jące dokumenty: ~ 
§ podanie w 2 egzemplarzach § 
~ życiorys w 2 egzemplarzach § 
§ świadectwo ukończenia § 
§ szkoły podstawowej S: 
S: dowód osobisty rodziców S: 
~ do wglądu. S: ~ 5 fotografii. ~ 
~ Badania lekarskie przeprowadzi ~ 
§ lekarz kolejowy. Szczegółowych § 
~ informacji udziela: ~ 
S: Referat Kadr Stacji Zduńska ~· 
~ Wola Karsznice. ~ 
S: Nie dotyczy kandydatów z terenu ~ 
§ woj. miejskiego łódzkiego. § 
~ . . 2375""k s: 
~HHH.D/7.;W'H/U//U//M'//U/////h 
~~~ 

~ ZAKŁAD ~ 
~~ . DOSKONALENIA ~ 
~f ZAWODOWEGO ~~ ~ ~ 
~~ w Łodzi, ul. Łąkowa 4 ~~ 
~ ~ 
~~ O R G A N I Z U J E :;~ 
~ ~ 

,s~~ KURSY PRZYGOTOWUJĄCE ~ 
r: ~ ~ do egzaminu no tytuł ~ 

s~ ROBOTNIKA ~ 
~~ WYKWALIFIKOWANEGO, ~ 
~~ . CZELADNIKA i MISTRZA ~ 
')< d h ') ~ w zawo ac : s~ 
~~ 8 ślusarz maszynowy 8 narzę· -;~ 

c • ~ ~ dziowy • remo'ntowy usługo- s~ 
f wy e tokarz e szlifierz • fre- ~ 
~ zer e galwanizer e mon,ter ~~ 
~ instalacji wod.·kan •• c.o. sł~ 
c • c 
r: 1 gaz. < 

Słuchaczami tych kursów mo- % 
gq być osoby posiadające co ~ 
najmniej 3,5-latni staż procy ~ 
w w.w. zawodach. ~ 

">c 
Zapisy przyjmuje i bliższych ~~ 

infortnacji udziela Ośrodek ~~ 
Kształcenia Zawodowego w to- ~ 
dzi, ul. lqkowa 4, pokój 110, ł 
teł. 289-05 w. 25. i 
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KUPIĘ plac na .Juliano­
wie okolice. Oferty 
„18010" Prasa. Piotrkow­
ska lift 

WEZMĘ w dzlertawę 
s-zklarnlę. Oferty „18029" 
Prasa, Piotrkowska 98 

BUDYNEK murowany 150 
m, (światło siła) oddam w 
dzierhwę lub Inne propo 
zycje. Wiśniowa Góra, Klo 
nowa 4. Zbigniew Pilasz­
klewlcz 17914 g 

SPRZEDAM plac, Smocza 
26. Wiadomość: Traktoro­
wa 63D m. 80, blok 5, 
Wypych 171138 g 

PLAC 'I bUdynkami gos­
podarczymi lub małym 
domkiem w Zgierzu 
Łodzi wydzlertawlę. ewent. 
wpię. Oferty .,17869" Pra 
sa, F.lotrkowska 98 

DZIAŁKĘ budowlaną -
sprzedam. Starowa Góra, 
ul. Centralna 80 1'1851 g 

SILNIK techniczno-denty 
styczny z rękawem - ku 
pię. Tel. M2-38 l '1859 g 

MASZYNĘ do pisania 
kupię. Tel. 52-78-57 wie­
czorem 17881 g 

KUPIĘ pianino d,o ćwi-
czeń. Szaszklewlcz, tel. 
659-68 wewn 39 17990 g 

DOBERMANY - szczenię­
ta sprzedam. Aleksandra 
51, boczna Starorudzkiej, 
PO 16 17868 g 

KWIACIARNIĘ, kiosk, lo­
kal - kuplę. wydzierżawię 
lub przystąpię do spółki. 
Oferty „180t6M Pr asa, Piotr 
kowska 96 

KIOSK warzywno-owoco­
wy sprzedam. tel. 146-41, 
godz. w-ta 18002 g 

SPRZEDAM tanio forte­
pian (mały) tel; łl!-40 

PŁYTKI lastrlcowe, terra­
kote, odpady marmuru 
grys - sprzedam. Brzezlń 
ska 119 18()32 g 

PIANINO firmy „.Tost" 
sprzedam, tel. 53-,39-86 

SPRZEDAM wtryskarkę 
pionową. Andrzejów, Gro­
madzka 9, Pudlarz 

SPRZEDAM aparat foto­
graficzny „SalJut C". Ma­
ciejowicka 15 18007 g 

BONY, fotoaparat „Ca­
non." - sprzedam. Oferty 
„17942" Prasa, Piotrkow­
ska 96 

PILNIE sprzedam używane 
aamskle fu ter ko królicze, 
futro koty syberyjskie, ko 
żuch męski butgarski 314. 
Oferty „179'17" Prasa. Piotr 
kowska · 96 17917 g 

ZEGAREK elektroniczny 
amerykański „Texas Instru 
ments" tanio sprzedam. 
Tel. 865-31 l '1941 g 

KOŻUCH damski irański 
nowy - sprzedam. Tel. 
306-20 17903 g 

KOCIOŁ c.o 
sprzedam. 

żytnia e 
EK 15 m 

Ksawer6w, 
17902 g 

KOŻUCH dams.ki, zagrani­
czny, rozmiar 50 - sprze­
dam. Oferty „1'7880". Pra­
sa Piotrkowska se 
FUTRO - łapk1 karakuło­
we. roo:miar 81160 cm 
sprzedam. Tel. &3-13-05 
(17-20). 17865 g 

„PRAKTICA L·Z" nowa -
sprzedam. Zgierz, Sieradz­
ka 10 1'18U 1 

(;::lj..oJ~,..._~~.Ą~~~~ 
~ ~ 
"'( SPECJALISTYCZNY 'I 
) ' ZESP()f.. OPIEKI ZDROWOTNEJ (( 
> GBUZLICY I CHOllOB Pł..UC i~(. n w TUSZYNIE , 

:zatrudni od zaraz: 

e LEKARZY do pracy w oddslalach: chl- · ~ 
rurgii, gruźlicy I chorób płuc, neuro- ~( 
chirurgii, pomooy doraźnej i prcyję6 ~ 
oraz rehabilitacji w chorobach narz1'- ~ 
dów ruchu. ); 

e PIELĘGNIARKI do pracy w odillla- )'( 
łach: anesiedolosii, chirursii osólnej, < 
chirurgii klatki piersiowej, chorob we­
wnętrznych, gruźlicy i chorób płuc, 
neurochirurgii, pomocy dorain•J i 
przyjęć oras rehabiliiaejl w chorobach 
narządów ruchu. 

e •TECBNlKOW analityki, fl1joterapll I 
rent1enow1kłch. 

• SALOWE, pracowników saploC11a &ecb· 
nlcznego I obsłu&I - palaesy c.o„ •lell­
tryków, hydraulików, portierów, ro­
botników nlewy1twallflkowanycb (nie 
dotyczy kandydatów z lerenu woJ. m. 
łódzkiego). 

Dla pielęgniarek zapewnia się mieszkanie 
hotelowe. 

Warunki płacowe do uzgodnienia na 
miejscu. 

Dla rńleszkańców l.odzi Zesp6ł zapewnia 
przejazd autokarem zakładowym. Cias 
dojazdu do pracy wynosi około Bo-40 
minut. 2450-k 

MASZYNĘ dziewiarską „WARTBURGA llff" (19&5) 
dwupłytową Dyblet 5 sprzedam. Wandut:sk!ego 
sprzedam. Tel. 53-85-« 8-12, tel. 819-95 1'18118 g 

KUPIĘ ,.Trabanta 
Ł6dt li8. skrytka 27 

601" 

KUPIĘ przyczepę baga.to­
Wll B-250. Tel. 302-61 

„128p" kupli:. Tel. 11-52-łl 

SPRZEDAM „Volkswagena 

„FIATA ltlp•t nie wylrnpio 
nego - sprzedam. Oferty 
„1'1921" Prasa, Piotrkowska 
98 

„SYRENĘ lOł" -i>rze­
dam. Gdańska 121 A m. 
4, tel 803-87 171141 g 

SILNIK do „Volkswagena 
1200, 1300" - l<Uplę, Tel. 
3111-M, po li 

SPRZEDAM lllllnlk I akrzv 
nie ble1ów „J'lata 1:18", 
Łask. Klllńskłego 34 

1302 L" rok l!m„ stan bar- SPRZEDAM „!'lata 1211" 
dzo dobry, Kasprzaka · ff1 rok 1972. Wr6blewsklego llT 
m. 40. 171119 g m. 16, po lT 16'1119 g 

„WOŁGĘ Gaa !4" sprze-
dam. Tel '172-32 godz. 
1a-1a 18131 g 

„WARSZAWĘ" (garbu.s) 
s.pnedam (ewentualnie na 
części). Koniec Retk!ńskiej 
blok 32/17 19038 g 

SPRZEDAM samochód mar 
ki „Wartburg 1000" po re­
moncie kapitalnym, tel. 
853-86 od godz. 9 

SPRZEDAM .. Syrenę 105" 
(1973) stan bardzo dobry, 
garażowana. Tel. fl-48-U, 
po 16 18003 1; 

„SKODĘ 100 S" - sprze­
dam, tel. 52-86-27, po 18 

„FIATA 125p 1500'• w do­
brym stanie - sprzedam. 
tel. 52-92-8!1, godz. 17-19 

1'1949 g 

„NYSĘ" - sprzedam. Ka­
zimierz Rutkowski, Zgierz 
Reymonta e 17944 g 

„MERCEDESA ZZOO" 
sprzedam. Oferty „1'1943" 
Prasa, Piotrkowska 99 

SPRZEDAM „Volkswagena 
1200" sllnlk 1500. Przybo· 
rowsklego 4a m. 118, godz. 
l&-20 18024 g 

„SKODĘ 1!18 S" sprzedam 
Tel. 51-59-łn, po 16 

SPRZEDAM „Fiata 1<25" 
(1973). Parking 1trzdony 
ul. TUwlma godz. 14--17 

SPRZEDAM „Syrenę 10ł" 
(197J), Stan bardzo dobry. 

'· Tel. 51-«1-89 1'19Sf g 

I „WARTBURGA 1000" sprze 
dam. Z&ier•u 1ee m. 2ł 

POKOJ, kuchnia, wygody. 
telefon - Zglert, zamienię 
na podobne w Łodzi. 0-
lerty „168•8" Prasa, P iotr 
kowska 96 

POSZUKUJĘ kawalerki 
lub pokoju z ntekrępują­
cym wejściem. Oferty nr 
017971 Prasa. PlotrkOW$ka 
96 

SPRZEDAM w Zgierzu mle 
szkanle I dębowe meble, 
tel. 761!-18 1799.5 g 

CUDZOZIEMIEC pos:r:uku 
Je M·2 lub M-3 umeblowa­
ne najchętniej z telefo­
nem. Nicolas, tel. 53-73-21 

MAł.żE!QS'l'WO ponuku­
je M-2 na dłutszy olU'M 
czasu. Chętnie w domku 
jednorodzinnym. Oferty 
„1'1948" Prasa. Piotrkowska 
9ll 

ZAMIENIIS dute mienlte­
nle poaklepowe 1 sapie· 
czem na M-3 bloki Wla­
dom~ć: Zanewska 47 m. 
4, PabMak 1'1963 g 

MIESZKANIE własnościo­
we M-4 lub domek w Ło 
dr.I kupię. Podczaska, 
Wschodnla fHI 18053 g 

MIESZKANIE do wynaję­
cia na i lata. płatne z 
góry. Kopernika 30 m. M 

TUREK - M-1 sp6łdzlel­
cze - samlen1ę na poddb­
ne lub mnłeJłlze w Łods!. 
Oferty „l'lllłl" Prua. Piotr 
ltowska „ 

I 

• ---= § 
= = 
~ ---E5 -

TELEWIZJA 

PROGRAM I 

14.35 Wakacyjne kino młodych 

= -= 19..15 Ekonomia na co dzień. 19 30 
Słowacka Ork. Kameralna. 20.00 

z cyklu·: Nasze sprawy - „Martwa 
fala" - film fab. prod. poi. 16.00 
Obiektyw. 16.20 Dziennik. 16.30 fi. 
storla w krajobraz wpisana cz. VJ. 
17.00 Dla dzieci: Zwierzyniec. 17.35 
„Przygody Pana Michała" - odc. XI 
pt. „Bułat l szabla", odc. XII pt. 
„Hektor kamieniecki" I odc. XIll pt. 
„Dymy nad twierdzą" - filmy ser. 
prod. po!. 19.00 Dobranoc dla naj· 
młodszych i program dla młodzieży. 
19.30 Wieczór z dzlennlklem. 2Q.30 
Teatr TV: Piknik - Ladlslav smo­
cek. 22.00 Camerata. 2.2.20 Gdy zaczy­
naliśmy - szkoły. 22.40 Dziennik. 

= --5 ---= == == --

Len - roAllna opłacalna. 20.15 Chwl 
la muzyki. :zo.20 Historyczne nagra­
nia słynnych dzieł operowych -
„Trubadur" G. Verdiego. 21.30 Dzlen 
nlk wieczorny. 21.40 Korespondencja 
s zasanky. 21.45 Wiad. sport 21.50 
„Rodzinny tor przeszkód". :11.55 Chwi 
ła muzyk\. 22.0G ..,.Jarosław lwa rkle­
wlcz - łlO"t• .t prozaik" - maga­
zyn. 23.30 Wiad. PROGRAM II 

= -- PROGRAM Ul 
15.4$ DZIEfil' WIETNAMSKI w TP. 

15.50 TV Teatr Lalek - Zaczarowane 
tykwy. 16.50 Impresje wietnamskie -
film montażowy o charakterze kra­
joznawczym. 17.20 Z Orbisem do 
Wietnamu. 17.35 Nie tylko na jed· 
wabiu - fllm. 1H5 Wietnam dziś -
program studyjno-filmowy poświęco­
ny głównym kierunkom rozwoju 
gospodarki Wietnamu po 1975 r. 18.20 
Stoczniowcy - felieton filmowy o 
grupie stażystów wietnamskich pra­
cujących w stoczni. Ul.30 Hanoi -
film dok. 18.łD Studio PI (L). 19.DO 
Dobranoc. 19.30 Wieczór z dzlennł­
klem. 20.30 Dzied wietnamski TP (c.d.) 
20.35 „zew morza" - film fab. prod. 
wietnamskiej. 21.35 Ekspres reporte· 
rów. 2.2.DO 24 godziny. 22.10 Waka<:~e 

z jęz. angielskim. 

= --= = = = = ---= ------= ---= 

ft.OO Wlad. 8.05 Muzyczna zegaryn­
ka. 8.30 Nane zwykłe sprawy, 8.45 
Muzyczna zel(arynka 7.00 Ekspre­
sem przez gwlat. 7.05 Muzyczna ze­
l(arvnka. 7.30 opowieści o klejno­
tach - gawęda. 7.40 Muzvc10a ze­
'!'arynka. 8.00 Ekspresem przez świat. 
8.~ Jak za dawnycb lat... sami 
Swoi l Hagaw. 8.30 Co kto Joubl. 
9.00 „Lalka na łańeuchu" - odc 
pow. 9.10 Kiermasz pły·t. 9.30 Nasz 
rok '17. 9A5 Dyskoteka pod gru5zą. 
10.30 Ekspre~m przez iłwłat. 10.35 
Dl',Skotekt pod gruszą. 11.00 życie 

,rodzin11e - magazyn. 11.30 Kontra­
bas - Instrument jazzowy. 12,05 z 
kraju l ze ~wiata 12.25 Za klerow-

MAŁŻEfil'STWO lekarskie 
poszukuje oplekun·k1 do 
IS-miesięcznego dziecka 
(róg Dąbrowsltlego - Kl­
llńskiego). Tel. 53-02-41 

PRZYJMJ!i ucznia do na.u 
Id zawodu kaletniczego. 
Łódł, RewolucJl 1905 r. I 

17979 g 

PRACOWNICE fizycznie 
zatrudnl4 Łbcl:t. Kraterowa 
la 178'19 g 

UCZE~ do cukierni. Tel. 
311-&7 17082 g 

POMOC d<> rocznego dziec 
ka potrzebna Jez,lersk!, 
Obr. Stalingradu 71, po 
18 17517 g 

OPIEKUNKA do 2,5-letniej 
dzlewczymkl p1ln1e potrzeb 
na. Łód:t-Karolew. Nor-
wida 7 m 13 1823ł g 

WPISY na korespondencyj 
ne kursy kreśleń techni­
cznych oraz · ko.5Ztorysowa­
nla przyjmuje, szcze~óło­
wych pisemnych Informa­
cji udziela „Oświa ta'', 
31-139 Kraków, ul. Spuow 
sklego 8 (przedłutenle ul. 
Slemlradzklel'(o). 2~22 k 

OBUWIEI Elektromecha­
nicsne powiększanie. No­
woczesna reperacja wierz­
chów, spodów, Sklejanie 
„TIVOLI'l'EM" - zszywa­
nie. Znltanie obcasów, apo 
dów - wymiana, umoco­
wywanie. pnerablanle no­
sków. Zwężanie - posze­
rzanie cholew Wszywanie 
ekspresów. Dorabianie pa­
sków, wk'ladek. Więckow­
skiego 57, Wróblewski, In 
tormacja 263-11 18028 g 

TRW ALE uszczelnianie o­
ltlen taśmą metalow,, Tel. 
138..0S, etanllławskl 

I 
'l'ELEWIZORY naorawla 
Bednarek 830-92. 16158-g 

NAPRAWA lodówek 786-55 
inż. Wysocki 10-.14 

CERtlJE garderobę, dzia­
ninę. dywany, crempllnę 

Pawlikowska, Kościu­
nkl 41 178'17 g 

TRWAŁE uazczelnlanle o­
kien taśm11 lmportowan11. 
Wymiana śrub okiennych 
na splnk! zastępuj 11ce roz­
kręcanie okien do mycia. 
Majchrzak 78(-11 1'1948 g 

BIURO Matrymonialne 
,,Ro\:izlna" skrytka poczto­
wa 56. 71-141 Szczecin e 
- poleca swoje usłul(I 

PRAGNIESZ szczęśliwego 
małżeństwa? Napisz: Pry­
watne Biuro „VENUS" Ko 
szalln. Zielona 6a. Błyska­
wicznie prześlemy krajowe 
adresy 186 p 

BIURO Matrymonialne 
„.Junona" prowadzi psycho 
log. Oferty wysyłamy na-
tychmiast. Busko-Zdrój. 
skrytka 92 2271 k 

ZAGRANICZNE oferty-;; 
trymonialne poleca Uluro 
,.APOLLO" Słupsk, sitryt­
ka 33. Adresy wysyłamy 
natychmia~t 150 p 

ANDRZEJ Pawlicki zgu-
bił lei(. ratownika nr 
1304/ŁD wydaną przez 
WOPR Łbdt 17843 g 

ZAGUBIONO 
mistrz budowy, 
Podkowiński 

pieczątkę 
Edward 

18004 ' 

WOJEWODZKIE Przedsht 
btorstwo Handlu We-
Wn!ltrznego uniewatnla 
książeczkę czeków rozra­
chunków z r-.ku nr 470111-
29111 seria BB od nr 
690185-119()200 17873 g 

15 SIERPNIA br. zginął 
mały czarny piesek podpa 
lany. Piesek jest w trakcie 
leczenia grzybicy I paso­
tytów. Odprowadzić za wy 
nagrodzeniem. Osiedle Ml 
reckieg<o, Kntewsklego 4 
tn. 18 I 17850 g 

WYSYLKOWO sprzedaJę 
dziesdątkl gatunków rzad­
kich ozdobnych knewów, 
pnączy, bylln, drzewek, 
Iglaków. Prawdziwe klej. 
noty ogrodów! Rówmet 
rzadkie owocowe gatun­
ki, niemal nie spo­
tykane w kraju. Wczesne 
zamówienle roślin upewni 
otrzymanie Ich jesienią -
(spóźnione odpadną). Na­
pisz już! Mól katalog ob111-
toścl kslątld wysyłam po 
kosztach własnych za p<>­
braniem pocztowym. Boh­
rlan Kindryk, 68-210 Nowe 
Czaple ISO p 

MONTAŻ karniszy, UH~ltl 
nlanle okien (taśma Im­
port). 53-93-10 Borkowski 

USZCZELNIANIE oklen 
SADKOWSKI Zbigniew taśmą metalow11 lmporto-
zgubU indeks 46052/WŁ wami. Tel. 52-70·43, po Ul, 
PŁ 17856 g Urbaniak 11'213 g 
ANDRZEJ' Kaczmarek zgu TRZY miejsca w samocho­
blł leglt studencką 5527/S dzle do Kar.pacu na t 
AM 17'853 g września. Tel. 452-42 

~~~ 
~ KANDYDATÓW DO CHORU ~ 
~ mężczyzn w wieku 18-27 lat ~ 
~ ZATRUDNI ~ 
~ Teatr Muzyczny w Lodzi„ ~ 
~ ul. Północna 4 7. ~ 
~ Zgłoszenia przyjmuje sekreta- ~~ 
~ riat w godz. 10 - 13, tel. 826-12. 
~ 2273-k ~ 
~~~~ 

DZIENNIK POPULARNY u 111 (87„ f 



RUCH CHORZÓW 2:1 (O: 1) 
• I 20:31 Wisła Płock - Anilana 21:18 

Nareszcie przełamany koinpleks F ~ I s t a r t 
Uczestnlcy raJdu •amochodowego ~~;!jlli!l;d~:;:;~~G[~~~t;:~:;J~;Jli;~~ 

Londyn - Sydney dotarli jut do W .•16dmeJ kolejce spotkali o mistrzostwo ekstraklasy piłkarze ŁKS 
Madras. Ten punkt 1tontroU czasu zwyc1 •tyli w sobote na własnym stadionie Jedenastkę chorzowskiego Ru• 
oslągn«:ło 45 zalóg, spośr6d 89, kt6- chu 2:1 (0:1), 
re wystartowały z Londynu. Nadal Obie bramki dla gospodarzy uzyskał Sobol (w 51 mln. i Sł min.), dla 

sie gry najbardziej wyrótnlli się 
Terlecki I pracowity w drugiej li· 
nli ŁKS - Ostalczyk. W 57 minu­
cie, przy egzekwowaniu 11 Jui 
z kolei rzutu rotnego, wyrównanie 
uzyskał Sobol. Ełkaesiacy dątąc do 
zdobycia kolejnej bramki raz po 
raz atakowall bralnJ[ę Czai. Obroń­
cy Ruchu osłableru etatowy~ dyry­
gentem (w 53 minucie bolesnej kon· 
tuzjl stawu łokciowego doznał Wy· 
robek I musiał opuście boisko) co­
raz Cl:ęściel gubili sle. nie mogąc 
skutecznie zapobiec· zmasowanym 
akcjom ofensywnym t.KS. Dwukrot· 
nie (po strzałach Ma·sztalera l Ga­
lanta) piłka minimalnie minęła cel 
ocierając si<: dosłowni" o zewnętrz­
ną stronę poprzeczki Młody zespól 
Ruchu calkowlcie oddal lnkjatywe 
itospodarzom. Jedynie w ff1 minucie 
dochodzi do niebezpiecznej dla ŁKS 
sytuacji, ale Bula. nie skorzystał z 
„oferty" Bulzacklego (niefortunne za 
'(ranie piłki do przeciwnika). Nie 
wierząc we wtai;ne siły Bula za· 
miast próbować ograć obrońców I 
zdecydować sie na strzał. orzekazal 
piłke Duszy. którv przypilnowany 
p ieczołowicie orzez lódzklcb obroń· 
ców nie miał żadnych szans. Wnsz 
cle w 84 minucie ony t.!l'zekwowa· 
niu 13 rzutu rotne20 Terlecki prze 
kazał piłk~ na pole karne. Wysko­
czył do niej Nowak I !l'łowa prze­
dłutył podanie do nadbiegającego 
Sobola. 

wicemistrzów Polski 
na czele znajduje si<: polska załoga Ruchu - Wyrobek w 38 min. s Zasada l W Schramm Jadąca ŁKS: Tomaszewski - Lubański, Bulzacki. Dziuba, Galant - Miłosze­
na samochodzie • „Porsche-Carrera" · wlcz, Ostalczyk, Sobol. Masztaler (od 73 min. Sadek) - Nowak, Ter· 
Wyprzedzają oni reprezentantów lecki. 
Wielkiej Brytanii T. Fowkesa I P. RUCH: CuJa - Malcher. Zając. Wyclślik, Wyrobek (BedryJ) - wl-
O'Gormana na „Mercedesie" oraz ra, Walot, Kajrys, Bula - Benli:er (Forelter), Dusza. 
A. cowana l c. Maltrna Jadących 
na samocllodzle tej samej marki. 

W Madras kierowcy wraz & pilo­
tami udaózą si<: drog11 lotniczą do 
Penang <Malezja), a Ich samochody 
przetransoortowane zostaną stat­
kiem Na terenie Malez.ll rozegrany 
zostaiiłe kolejny odcinek specjalny, 
który za.decyduje ()$tatecznle o miej 
scach załóg przed startem w Au· 
stralll. 

13 medali w Sofii 
Zakończyły si~ w Sofii sportowe 

zmagania „Uniwersjady·'l'l" Efek· 
tem startu naszej reprezentacji w 
s tolicy Bułgarii jest 13 medali. To 
druga najwl«:ksza liczba zdobytych 
trofeów medalowych w historii star­
tów naszycb 'Sportowców na Unl· 
wersjadach. Więcej medali Polacy 
zdobyli w Turynie. w 1959 r. -
czternaście, ale tylko 1eden złoty 
(Krzesińska). W Sofii na Ustę trium 
fatorów „Unlwersjady-'1'1" wpisali 
si<:: Rabsztyn, Kozakiewicz, Wszoła, 
którzy wygrali swe konkurencje; 
Alusarskl, Pusty, Cybul~kl. KowoL 
sztafeta mętczyzn tX400 m I flore­
ciści (srebrne medale) oraz Podlas, 
sztafeta kobiet 1X100 m, Supro4 I 
Skolarczyk, 

*'' ~ * 
Oficjalnego zamkni«:c!a Unlwer· 

N/z: Zdooywca obu bramek dla ŁKS- Sobol (nr 8) w Jeclnym z licznych 
zwycięskich pojedynków s obrońcami Ruchu, Fot.: z. Gorzkiewicz 

Mimo zdecydowanej przewagi go­
spodarzy (wynikającej z Ucznych bł<: 
dów popelnlanY<'h orzez niedo­
świadczonych obrońców , Ruchu) spot 
kanie sobotnie trudno zaliczyć do 
najciekawszych wydarzeń piłkar­
skich. Liczy się Jednak zwyci«:stwo 
t.KS. dziek! któremu umocnił sle 
na drugim miejscu w tabel!, ustę­
ouiąc Jedynie liderowi Wl!\le. .Jed· 
nym punktem (krakowianie zremi­
•owali 0:0 z Zaglebiem w sosnOW• 
CU) 

W 
sobotnim inauguracyjnym me· 
czu o mistrzostwo I ligi w 
piłce ręczne.I mętczyzn obroń· 
ca tytułu drugiej drużyny 

kraju z ubie11;łego sezonu, „siódem· 
ka" łódzkiej Anilany doznał zaska­
kującej porazili w Płocku1 przegry· 
wając z tamtejsza Wisła lB:21 (10:11) 
Mimo znacznei(o osłabienia (Anilana 
- Jak plsallśmy - rozpoczęła roz· 
grywki bez reprezentacyjnego bram 
kana - ~zymczaka .iru Michalaka 
1 Krygiera) wydawało stę . te pod­
opieczni trenera J, Pelki zdołają 
wywieźć z Płoeka kcmplet ounk· 
tów. Tymczasem zgotowali oni 
o;wolm kibicom przykra nlespodz1an 
kę, notując u progu sezonu ligowe­
go talstart roby pierwszy l ostatni). 

We wczorajszym spotkaniu rewan 
żow:vm ob:vło si<: Iednak bez sen~a­
cJi, Zespół łódzki zwyclętył płockie­
go rywala przekonywaJaco 31:20 
(15:101. Najwtecej braml!'k dla Ani­
lany w obu spotk.inlach uzyskał no­
wy kapitan drużvny , przybysz -
5 l tl. 

Na kolejną sensację zanosiło si<: 
w Zabrzu. gdzie w sobotę mlejsco· 
wa Pogoń prowadzlla t mistrzem 
Polski Sląsktem at sześcioma bram· 
kami. Pod koniec sobotniego meczu 
wrocławianie przyspieszyli tempo 
gry l ostatecznie wy~rall poJedV· 
nek z Pogonili 1edną bramką Do 
końcowego sukcesu Sląska przyczy· 
nil się w glówneJ ml„rze doskona­
le grający w ataku reprezentant 
Polskl - Klempel Znakomicie wy­
startował beniaminek krakowski 
Hutnik. wy11.rywaj4c dwukrotnie ze 
Soó1ni11 Gdańsk. 

A oto komplet wyników nierw­
sze.1 kolejki spotkań w ekstraklasie 
•zrzvntornt~tów sjady dokonał wczoraj na Stadionie 

im. W. Lewskiego przewodniczący 
Ml«:dzynarodowej Federacji Sportu 
Akademtcklego - dr PHmo Neblolo. 

Nareszcie, po trzech latach usta­
wicznych prób jedenastka ŁKS od­
niosła sukces nad zespołem cho­
rzowskiego Ruchu na własnym boi· 
sku, przełamując tym samym ltom­
pleks „niebieskich". Jut od pierw­
szych mtnut sabot.niego meczu go­
spodarze rozpocz«:li zmasowany 
szturm na bramkę Czai. W 4 mi­
nucie Terlecki przekazał z lewego 
skrzydła plłk«: do znajdującego się 
na polu karnym Sobola. Piłka po 
strzale Sobola odbita powróciła na 
llni«: 19 metrów, {do które1 błyska­
wicznie doskoczy Ostalczyk, umie­
szczając ją w siatce bramki chąrzow 
sklej, Niestety, bramka nie została 
uznana. bowiem sędziowie dopa­
trzyli si<: pozycji spalonej, Zepchnlę 
cl do defensywy chorzowianie spo­
ro musieli napracować sie, aby 
\1.-szelklml dost«:pnyml środkami uri'­
tować czyste konto bramkowe. Kie· 
dy wydawało się, te uzy~kanie pro· 
wadzenia przez Jedenastke gospoda· 
rzy Jest tylko kwestia chwili, szyb· 
ka kontra ltuchu koilczy sill peł· 
nym powodzeniem. Prostopadle po­

,.dana plłkfl przeJlllł błyskawlcznlf 
'Wyrobek f bez wlekszell'O trudu sl 
llym 11tasowanym atnałem zdobyl 

bramkę, W tym momencie zabrakło 
w Unii obrony Dziuby, który nie 
zdążył powrócić spod bramki Ru­
chu. Zdenerwowani tym nlepowodze 
niem piłkarze t.KS ruszyli do gene· 
ralne11:0 szturmu. stwarzając wiele 
groźnych momentów w okolicach 
pola karneg<> Ruchu W tym okre-

Wisła - Anilana ~1 :18, 20:31 
WI~SŁAW WROBEL Hutnik - Spójnia 2'1:22, 25:22 

~~~~~~~~~~---~~~~~~~-Kolejne letnie igrzyska młodzie­
ży studenckiej odbędą się za dwa 
lata w Meksyku. Natomiast w PIZY· 
szłym roku w Sp!ndl(\rowym MłY· 
nie w CSRS spotkaj4 się uczestni· 
cy zimowej „Un!wersj1tdy-'18". 

W 8.osbaao 
b e .z 

sukcesu 
Zakończyły Się Wl°'larslde !hl· 

atrzo twa .4wlata na. aJZISWdamsk.lm 
torze Bosbaan. W ostałnlm dniu 
imprezy rozgrywano finały wyścl· 
gów wioślarzy. Przewaga reprezen­
tantów NRD nad „reszt4 śwl&ta" 
była bezapelacyjna. 

w finale .• A" Polskę reprezento­
wała tylko jedna osada - wicemi­
strzów świata z Nottingham: Stel· 
lak I Stadnluk l sternik Kubiak 
Polacy prze~rall r. całą piątką fina­
łowych przeclwntkow I musieli tym 
razem zadowollć alę szóstym miej· 
scem na świecie. 

Zapaśnicy walczyli 
w Sieradzu 
w Sieradzu odbył się tradycy}ny, 

siódmy jut z rzędu turniej zapaśni· 
czy w &tylu wolnym. 
Główną nagrod«: stanowU puchar 

ofiarowany przez przewodnląz11cego 
MRN w Sieradzu, I sekretarza KM 
PZPR Mirosława Paszkowskiego. Na 
grod«: tę zdobyli w klasyfikacji zes­
połowej reprezentanci sierad7.kieg& 
Piasta - 82 p~t. Dalsze miejsca za· 
jt:ll: Orl«:ta z Gorzowa Wielkopol­
skiego - 48 pkt., 3) Rokity I Brze­
gu Dolnego - 43 pkt.. 4) .Jutrzenki 
" Warty - u; pk.t., • 5) MKS Sieradz 
- 6 pkt, 

W poszczegó!nyeb wagach pierwsze 
miejsca zajęli· s. Wlelowski, T. 
Swlnlarskl, K. Krukowlcz, 1. Ko­
zioł, A Mielczarek. 1 Kowerczyk, 
R. Krukowicz, Z, Ryl, Br, Gutow­
ski, L. Swinlarskl. Impreza była do-
brze zorganizowana. (!U 

Kto zdobędzie 

„STOMILU" 
Dziś, to Jest w poal.edziałek na 

kortach MKT Parku Ponlatowsklejto 
rozpocznie si<: ogólnopolski turniej 
klasyfikacyjny o Złotą Rakietę „sto 
milu". W turnieju tym udział blo· 
rą tenisiści w wieku 18-17 lat. 
Zgłoszonych' 1est 120 graczy. Tur­

niej rozegrany Z<>Btanie w konkuren 
ej! juniorek l juniorów w ,,gracb 
pojedyńczych. 

Organizatorem tmprezy jest MKT. 
a patronat nad tym turniejem ob­
jął .• Stomil" ofiarowując szereg cen 
nych nagród. 

Gry rozpoczynać się b«:dll cod'Zien· 
nie o godz, t bez przerwy, at do 
zmroku. (n) 

Komunikat Totka 
I LOSOW ANIJ: 

L 12, 31, M, 311, „ 
dodatkowy 13 

R LOSOWANIE 
2, 15. 18, 18, 38, łl 

Jfr banderoli: 8335. 

POLONIA WIDZEW 2:2 (2:0) 

LIGA ANGIELSKA 
1. Aston Villa - Everton 
2. Chelsea - Coventry 
3. Leeds - Birmingham 
ł. Leicester - Bristol City 

1:2 
1:2 

1:0 
0:0 

s. Liverpool - West Bromwlch 3:0 
8. Mancbester U, - Ip.<;wich 0:0 
f, Middlesbrough - Newcastlot 2:0 
8. Norwich - Queens Park 1:1 
9, Nottingham - Derby 3:0 

10 West Ham - Manchester City 0:1 
11. Wolverhampton - Arsenal 1:1 
12. Blackburn - Cardiff 3:0 
13. Bolton - Sheffield Utd 2:1 

Po serii ostatnich niepowodzeil, 
cie cenny punkt, remisując w 

Jedenastka Widzewa zdobyła naress• 
wyjazdowym spotkaniu z Polonią 

w Bytomiu 2:2 (0:2) 
Bramki zdobyli dla Widzewa - Boniek (w łO I 71 mln.), dla Po· 

lonii - Rochnla (w 39 i 41 min.). • • 
Widzew wystąpił w Bytomiu w składzie: Burzyliłkl - Koetnewul· 

ki Chodakowski, Janas, Motejko - Krawczyk (od 41 mln. PyrdołJ. 
Ro;borski, Grębosz (od Tf mln. Zawadd<i), Boniek · - Tlokld.wl<i, 
Gapll'lskl. 

Po raz pierwszy zespół wlcemt-
strza Polski prowadził w ligowym 
spotkaniu nowy trener - B. Wali· 
~óra. a swoich kolee,ów na boisku 
nowo mianowany kapitan drużyny 
- z . Bonlelt. I Jak przy~talo na 
„lidera" zespołu z. Boniek zdobył 
oble bramki, pKyczv niajac się wal­
nie do wywlezlt'nia z bytom•kif'go 
boiska Jednego punktu. 

Jedenastka Polonii mając za sobą 
atut własnego boiska f- rzecz trozu 
miała - qorący doping kibiców. sta· 
rala si<: narzucić widzewiakom wła­
sne warunki gry, Łodzianie skutecz 
nie powstrzymywali ofensywne 
przedslęwzi«:cia rywala, a kiedy na­
darzała si<: okazja - kontratakowa­
li. Pierwszy szybki atak widzewia­
ków miał już miejsce w 15 minu­
cie. Zakończył si<: jednak niecelnym 

w San Cristobal 

strzałem Ga11lilskiego. Akcf a ta o­
studziła nieco zapi:dy bytomskicb 
piłkarzy Jednak tylko na \tllkana­
ścle minut. W 39 minucie meczu 
Bochnia otrzyniał podanie od Stu· 
dziżby i zmu•ił do kapltułacjl Bu­
rzyńskiego, Chociaż zdaniem więk· 
•zości obserwatorów sootkama wi-
1zewlacy utracili bt am kę z pazycjl 
•Palonef. w 1aklej 'Znalazł •lę Roch· 
nla. Sędzia boczny ma.lący w rę­
ku żółtą chorągiewkę Io Paprocki) 
prze•oał ten moment. Wprawdzie 
staramy si<: zazwyczaj unikać wy­
dawania cenzurek arbitrom. !ednak 
ostatnio dość ·często zdarzają się 
tutbolowym „strótom porządku" na 
boisku widoczne pomyłki (podobnie 
miała się rzecz w czasie m.eczu ŁKS 
- Ruch. kiedy t<> z kolei zbyt 
wcześnie arbiter t>Odnlósł chorągiew 
kę sygnalizują<: .,spaloną" pozycję 
Ostalczyka). Jedynym usprawiedli­
wieniem sedziego bocznego w By­
tomiu był fakt. te przyszło mu wy­
stąpić po raz pierwszy w pierwszo­
ligowym spotkaniu Choclat w opl· 
ni! wielu fachowców nie tylko de­
biutancka trema „rZlldzlla" poczyna­
niami o. Paproeklego. Po przerwie 
arbiter ten z kolei starał się zre­
habilitować. „real(ulac" całkiem nie 
ootrzebnle I nieprawidłowo na ko­
rzyść Widzewa. Wróćmy jednak do nadal bez medali 

Ja& aotyc11czu w San crlstobal 
gdzie odbywają się mistrzostwa świa 
ta w kolarstwie torowym i szoso· 
wym Jesteśmy bez medal!.. R,ozegra• 
no jut sporo konkurencji torowycll. 
Mamy wlelklł nadzieję na start na• 
szego tandemu jadącego w składzie 
Kotliński - Kocot. 

wem odbyć zawody o Puchar Pol­
skiej Federacji Sportu zaprosił do 
Łodzi mistrzów świata. 

W wyścigu na 30 km w czasie ell· 
mlnacyjnych startów najlepszym był 
Schipper Holandia. Szczepkowski w 
swojej serii 7..11jął 12 miejsce, a Fal· 
tYn w drugiej serii był na 4, mając 
w stosunku do Tourne (Holandla) 
stratę jednego okrążenia. 

meczu. ' 
W 50 minucie gry tzw. kontakto· 

wą bramke uzyskał Boniek, kt6ry 
dość łatwo wymanewrował obroń· 
ców Polonii i plasowanym strzałem 
z 4 metr6w zdobył bramkt, ole da­
jąc ładnych szans Chwollkowl. WY· 
równu.lacei:o i:ola teł uzyskał Bo· 
n lek, przechwytując piłkę oo do· 
irodkow:tniu Jej w momencie egze­
kwowania 'Pn:ez Kostrzewlilsklet:o 

- • 

" rsu~u rołnego. Szkoda, te przednią 
szansę do uzyskania trzeciej bram­
kl zmarnował Gapiński, fatalnie pu· 
dłując z dość d<>go<lneJ sytuacji 
strzeleckiej. 

r..- wlfP. wy11nwa Widzewa do 
łbiHmta dliollffyU -'• pnywłe:de­
plem - Jedae&o 11unktu; k&6n „wy· 
windował" l6dska drutynę o dwa 
miejsca wytej w tabeli. Liczyć na• 
lety. te wlcemlstnow\e eo\śki Je· 
szcse korzystniej :1a11rezentuJą się 
w środowym s11otkaniu na własnym 
bplsku z Zagłębiem Sosnowiec. Obył 

(w) 

Wyniki tabela 
A Zagłębie Wlała o :O 
A Za w i sza Legia i:o (0 !O) 
A Sllłlk - Stal 3:1 (l:OJ 
4 ·Polonia - \Vidzew a:z (2:0) 
4 ł.KS - Roch 2 :1 (0:1) 
.A Lech - Arka 1:0 
A Górnik - · Odra l :o (0:0) 
4 Pogo4 - Szombierki 3:0 (%:0) 

W środowej. ósmej kolejce zmie-
rzą się: ŁKS z Arką w Gdyni, Wl· 
dzew z Zagłębiem w Łodzi. W po­
zostałych meczach grliJą: Legja 
Polonia, Ruch - Pogoń. Stal 
Lech, Szombierki - Odra, Wisła -
Sląsk. Zawisza - Górnik. 

1. Wisła 
2. I.KS 
3, Sl1tsk 
ł. Pogoń 
5. Stal 
8. Lech 
7. Legia 
8. Górnik 

. 9. Polonia 
10 Arlra 
n. Zawisza 
12. Ruch 
13. Widzew 
tł. Zagł11ble 
15. Odra 
16. Szombierki 

TABELA 

11:1 
9:3 
8:4 
7:5 
7:5 
'7:5 
6:5 
6:6 
6:6 
6:6 
6:6 
4:8 
4:8 
3:9 
3:9 
3:9 

9-ł 
s-3 

l!l-7 
8-8 
5-5 
5-tl 

111-6 
11-5 
8-ł 
6-5 
6-6 
8-11 
5-10 
5-10 
5-11 
2-8 Jedyn11 radością było zaj«:cie ł 

miejsca w wyścigu na 1 km przez 
Janusza Kierzkowskiego. Fatalnie 
wypadli nasi sprinterzy. ltoco~ zo­
stał zdyskwalifikowany za majame 
swego przeciwnika z lewej strony. 
Wydaje si<: nam, te tej klasy kolarz 
powihlen znać regulamin na pa· 
ml«:ć. Nie bez winy są tu nąsl s«:­
dziowie, którzy w kraju tolerują te 
go rodzaju wykroczenia. Co Innego 
jest start w Helenowie a całkiem in· 
na sprawa mistrzostwa świata. 

C:tekajmy na dalsze meldunld z 
Wenezueli. Może lepiej powodzić si<: 
będzie •od torowców naszym szosow-
com. (Ja. nie.) Pl 

Nadspodziewanie dobrze pojechali 
sprinterzy NRD, którzy na 200 m 
zaj«:ll trzy pierwsze miejsca. Kolej­
ność była następująca: 1) Bana Ju­
ergen Gescbke, 2) Emanne Raasch, 
3) Lutz Hessllch. Czwarte miejsce 
wywalczył Anton Tkac z CSRS, a 
jego rodak Mirosław Vymazal skla­
syfikowany został na 5 miejscu. 
Francja, która przed laty zaliczana 
była do potc:g kolarskich świata mu· 
stała tym razem zadowolić si<: 7,a. 
j«:ciem przez Ponteta dopiero 6 miej-

sc;inał wyścigu na ł km wygr'ał 
N. Durplcb NRD - 4.42.84 przed SWO· 
im todakiem L. Unterwaldem, 3) 
D. Glslger Szwajcaria. Sprint kobiet 
wygmla Galina Carewa przed S. 
Novarra (USA) I I. Zajlckova CSRS 

Wszystkich kolarzy z NRD i CSRS 
dobrze znamy z Ich startów w· Re-

1 
lenowie. Byłoby bardzo wskazane 
teby PZKOi na mające si<: nieba-

• • • GRUPA POI.NOCNA 

Lechia - Avia 1 :O 
Polska drutyna torowców Jankie· 

wicz. Sujka. Lang, S~czepkowski u­
zyskała dopiero dziewiąty czas w 
eliminacjach wyścigu na 4 km na 
dochodzenie - 4.37.32. Polacy nie 
zakwallfikowall si<: do ćwlerćflnało 
wej ósemki, w której najlepszą by­
ła drużyna NRD - 4.24,94, a naj­
słabszą Kanada - 4.37,22, 

Polonia w. - Stoczniowiec 0:8 
Motor - Bałtyk l :O 
Warta P. - Jagtellonta 2:0 
BKS Bydgoszcz - Start 4:1 {2:1) 
Zagl«:ble Włb. - Gwardia K, 1:1 
Arkonla - Gwardia W. 1:3 
Radomiak - Olimpia P, O:O „ .... * 

Polski ta.ndem obronców tytułu 
JX.listrzów świata - Kocot l Kotliń­

TABELA 

ski wystartuje od razu w ćwierć- 1. zagłębie 
finale l spotka si<: z tandemem 2. Gwardia w-wa 
Wioch. Zgłoszono w tej konkuren- 3. BKS Bdg, 
ej! tylko siedem tandem(>w. Polacy 4. Avia 
wylosowall dość trudnych rywali. 5. warta 
ale są optymistami. Uważają oni, te 6. Polonia w. 
naprawd«: groźne będą tandemy 7. Lechia. 
CSRS i ZSRR. 8. Motor 
Drużyna szosowa pilnie trenuje w 9. Ollmpia 

La Fria. Jest tam nles11mowlcle go- 10. Stoczniowiec 
rąco, 1 kolarzom brakuje wprost po- ll. Jagiellonia 
wietrza jut · po kllku'lastu przekr«:· 12. Start 
conych kilometrach. 13. Bałtyk 

W drutynie szosowej pojadą Myt- j 14. Gwardia K. 
nlk, Nowicki, Szozda I zastępujący 15. Radomiak 
Szurkowskiego - Lang, 18. Arkonia 

5:1 &-o 
5:1 5-2 
4:2 4-1 
4:2 4-2. 
4:2 4-% 
4;2 3-1 
4:2 3-2 
4:2 :1-1 
4:2 1-0 
3:3 )-1 
2:4 s-4 
i:• J-11 
1:1 1-3 
1:5 s-6 
1:S ~ 

8:1! i.-1 

GRUPA POŁUDNIOWA 

Siarka Tarnobrzeg - Moto 1:0 
Piast - Star O:O 
ROW - GKS Kat. O:O 
Hutnik - Górnik I Włb. 0:2 
Odra w. - GKS Tychy 1:1 
Chemik K. - Wisłoka 1 :1 
Resovla - BKS Bielsko !:1 
Małapanew - Stal St. w. o:o 

TABELA 

l. ROW Rybnik 5:1 5-1 
2. Resovla 5:1 4-2 
3. Stal St. Wola 4:2 4--3 

Górnik Włb, 4:% +-3 
S. GKS Katowice 4:2 3-2 
9. Odra w. 3:3 5-4 
7. Piast 3:3 2-1 
a. Star 3:3 3-3 

Chemik 3:3 ~3 
Siarka 3:3 3-3 

11. Tychy 3:3 2-2 
12. Małapanew 3:3 1-2 
13. Moto 2:4 >-3 
U. Hutnik 2:4 2-4 
15. Wisłoka 1:5 2-9 
19. BKS B. 0:1! 1-4 

Pogon (Z) - S!ąsk 17: 18, 18 :22 
Grunwald Stal 27:26. 27:17 
Wybrzete - Gwardia (0) 27:1 T. 

15:19 

TABELA 

l. Grunwald P 
· 2. Hutnik K. 
3 Sląsk Wr. 
4. Anilana 
5 Wybrzeże Gd. 
6. Gwardia o. 
7. Wisła P. 
8. Pogon z. 
9. Spójnia Gd. 

10. Stal M. 

4:0 
4:0 
4:0 
z:z 
2:2 
2:2 
2:2 
0:4 
o:4 
0:4 

54-43 
52-44 
40-33 
49-41 
42-38 
36-42 
41-49 
33-40 
44-~2 
43-54 

Złote 

o 
\>i nc1c •• u ~·~ ouby!y s1ę Jubileu. 

s~owe (~O .aL uruuea..a) Law(My 1ucz­
mcze. Utys1<ano 1'11ltb auorycn WY· 
nuww . Rel!.ora i'OISI<; Jumoruw otar­
szycll t.-AB usLanowu uu:dalls\a o­
statmeJ spanalnady z. Narbutow1cz: 
z Orkana Gdansk - 1267 pkL. Wyprze 
dZJ.ł on m. in. złoLego medalistę 
spana1<iady grupy JUntorow młod· 
szych Grys1a z 1octz1<1ego Społem. 

W pozosLałycb konkurencJac:l1 twy· 
cięsLwa odrueśli: K. SLymczak Spo­
łem - t21~ pkt, S, Bednarski Sµo. 
Iem - ll24 pkt. 

W konkurencJ1 1<001eL l Szydł<>W• 
ska z Drukarza Wauzawa uzyskała 
- 1162 pkt, a w )un10rkach sLar· 
szych wygrała M. Kik l~ Spotem 
- 1119 pkt i w JUruorkacn młou­
szych K Danych również ze Sp:>· 
tem - B82 pkt. 

W zw1ą?.1<u z Jubileuszem GKKFiT 
przyznał 6 duałaczom odznalti zaslu• 
żonego dz1ałacza itultury ftzycznej. 
Oto nazwislta wyrotnionych: P. 
Czkwianianc, R. KorzeniOWtil<i, 
W. Góral, J. Elke, Cz. Wyrzykow~ki 
i M. Kusiński. Ponadto 6 dzlałac1y 
wyróżniono odznakami Polskiego 
Związku Łuczniczego, a 25 osobom 
wręczono dyplomy uznania 

Warto nadmienić, te przed laty 
Łodź posiadała wybitnych zawodni­
ków spośród których na specjalne 
wyróżnienie zasługi wala reprezen· 
tantka Polsltl I rekordzistka świata 
J;:lżbieta Kanicka. (n) 

Zwycięstwo J. Beka 

w Wie\uniu 
w Wieluniu z u klubów z tere­

nu całej Polski starto'Wało 400 ko• 
larzy w 4 wyścigach ullcznycll, 
Impreza była b"rdzo dobrze zor­
~anlzowana przez miejscowych dzia­
łaczy soortowych z Tadeuszem Gra­
czem i Broni ła.,.em Włodarczykiem 
na czele. 
Wyścig młodzij<Ow na dystansie 

10 km: t) B. Rośmak RTS Widzew 
- 16 pkt., 2) W. Krnpka Ziemia 
Opolska - 12 pitt , 3) B Gajda Zie­
mia Opolska - 7 pkt. 

Ju olorzy młodsi. dystans Z9 km& 
1) P. Jaguszewski Społem - 17 pkt., 
2) S. Saczuk Poloola Piła - 12 pkt., 
3) M. Dziedzic Vistula Nieborów -
12 pkt. 

Juniorzy, dystan• 38 km: l) 1. Ryt 
Polonia Łaziska Górne - 18 pkt., 
2) s. Clekańs.kl Tramwajarz - 18 
pkt., 31 T. Hl! żyrardowianka -
12 pkt. 

Seniorzy, dystans 51 km: 1) Jaro­
sław Bek Społem - 32 pkt., 2) W. 
Podolski Orzeł Łódź - 18 pkt.. 3> 
J. Majchrowski Budowlani Wieluń 
- 15 pkt. 
Wyścig Odbył się w czasie pada­

jącego deszczu Sędzią l(łównym był 
Mirosław Pietraszewski, 
Wieluń bedzle ore.anlzatorem wy­

śclitu dla kolarzy LZS o puchar 
„Dziennika Popularnego". Wyścig 
odb«:dzle si<: 24 września, a następ­
nego dnia młodzi kolarze startować 
będą w Grochol'cach, (n) 

A Po dwóch rekordach świata u­
stanowionych w pierwszym dniu me­
Cl:U pływackiego NRD - USA J. 
Botton uzyskał na 100 m mot, czas 
sua. a B. Godell - obaj z USA na 
400 m mot - 3.51,56) na pływalni 
w Berlinie padły następne 19-letnia 
zawodniczka NRD U Tauber prze­
płyni:ła wczoraj wo m zmlen. w 
czasie 2.15.85. a jej rodaczka 
Ch. Knacke 100 m mot uzyskując 
rezultat se.78. Jest to pierwszy wy­
nik uzyskany ponltej 1 mln Rekord 
świata ustanowlly takte USA (męt­
czyźnl) na dystansie łXlOO dow. 
3.21.,11. 

W łącznej punktacji meczu pły­
wackiego NRD - USA zwycl«:żYII 
zawodnicy USA 178:1f!8 a w roz· 
~rywanym równolegle meczu w sko­
kach do wody trlumfowaU repre­
zentanci NRD 25:19 

4 W Berlinie Kocb uzyskała na 
200 m - 22.38 Ekert miała czas 
22.52. Rezultat Kocb Jest reko~dem 
NRD i trzecim wynikiem w tym 
roku na świecie. Sachce w miocie 
miał - 76.44. Skok wzwyż wygrał 
Bellschmldt - :l.26. 

4 W mistrzostwach tenlsowycb 
USA w trzecie) rundzie Fibak poko­
nał Jauffreta 8:2, 4:8 9:2. 

A Zwycięzcą XIII eliminacji MS 
formuły I o Grand Prix Holandti 
został Austriak N. Lauda, który po· 
konał Laflitte'a (Francja) l Sheckte· 
ra (RPA). 
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